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Przegląd polityczny.

Środa: ś Walentego Kapł. M.
Czwartek: śś Faustyny Jowity i Jordana. 
Piątek: ś. Julianny Ć. M.
Sobota: ś. Sylwina B i Donata.

go, o kimbym mógł notorycznie twierdzić, że pościł 
skiupulatnie przez cały post wielki, że obserwował 
piątki i soboly, środy adwentowe, dni suche, krzy­
żowo i wigilje.

Tymczasem w Warszawie wszędzie, gdziekolwiek 
się udać, w restauracjach spotkać można poszczą­
cych, a nawet ich liczba dosyć znaczny procent sta­
nowi, a w mnóstwie domów prywatnych post ró­
wnież ściśle jest obserwowany.

Pod tym względem Warszawa wyprzedzić się da­
ła tylko dwom ze znanych rai miast belgijskich: 
Gandawie i Mechlinowi, w których w dni postne 
w większej części restauracyj, nawet hotelowych, 
nie dostanie wcale mięsa, a w przedsionkach ko­
ściołów powystawiane są rozkłady cało-miesięcznc, 
wymieniające, w które dni można jeść z postem, 
w' które z mięsem, oraz kiedy jest dozwoloną a kie­
dy niedozwoloną wieczerza.

Daleka od takiej wyłączności, tolerująca wszys­
tkie przekonania, nie broniąca nikomu karmić się 
czcm chce, Warszawa nie darmo jednak ma w her­
bie kobietę pół-rybę, w połowie bowiem rybami się 
żywi. Konsnmcja śledzi, o ile z dorywczych spm 
strzeżeń w ciągu dwóch tygodni robionych wnosić 
mogę, jest niezawodnie w Warszawie daleko wię­
kszą, niz we wszystkich powyżej wymienionych 
miastach

Jakiż ztąd wniosek wysnuć, jeżeli tę sprawę nie 
ze stanowiska religijnego, lecz z kronikarskiego 
wyłącznie traktować mamy?... Oto ten chyba, że 
post* nie szkodzi wcale ani urodzie warszawianek, 
ani serc ludziom nie wyziębia, nigdzie bowiem w 
miastach, które widziałem, niema kobiet, któreby 
się pod względem wdzięków mierzyć mogły z war­
szawiankami i nigdzie też wszelkie odezwanie sie 
do ofiarności publicznej, chętniejszego nie znajduje 
odgłosu.

Jestem też pewny, że dosyć wspomnieć publi- 

W kraju, gdzie w’szystko zaczyna być niespo­
dzianką i gdzie zrana ludzie, przecierając oczy ze 
snu, dziwią się, że już tak późno, a jeszcze świat 
wygląda, jak wczoraj—we Francji zdarzył się zno­
wu wypadek, który należeć będzie do kart funda 
mentalnych w księdze rozumu politycznego trzeciej 
rzeczypospolitej. Izba oskarżeń, której prokurator 
przedstawił rezultaty śledztwa sędziego Benoist, 
znalazła prawne powody do uwolnienia księcia Hie­
ronima Napoleona, który też niezwłocznie opuścił 
wczoraj zakład leczniczy w Auteuil i pogwizdując 
zapewne jaką wesołą arję Rossiniego, powrócił do 
swego mieszkania. Koszta kuracji poniesie skarb 
rzeczypospolitej.

Szekspir nazwał jedną ze sztuk swoich—.Kome­
dią pomyłek44. Jestto krotochwila niezmiernie po­
cieszna— każda scena jest istną maskaradą. Jeżeli 
patrzymy na dzisiejszą Francję, to przypomina się 
żywo stara szekspirowska „Komedja pomyłek44, bo 
zaiste—nie idąc dalej w las—od upadku Freycine- 
ta, cóż we Francji politycznej nie było pomyłką? 
Wysianie floty demonstrującej wraz z anglikami na 
wody Aleksandrji i cofnięcie przygotowywanej 
wyprawy, gdy obecność tej floty drażniła egipcjan 
i doprowadziła do eskapady aleksandryjskiej, sku­
tkiem tego wypchnięcie Francji z Egiptu—oto na 
polu polityki zewnętrznej akurat taki tryumf, jak 
na polu wewnętrznej uwięzienie księcia Napo­
leona, rozgorączkowanie umysłów w kraju do tem­
peratury wrzenia, wywołanie olbrzymiej ehryi prze­
ciw pretendentom, podrażnienie armji powołaniem 
do gabinetu jenerała, który złamał słowo i uszedł 
z niewoli, poigranie z ogniem i uwolnienie księcia, 
który z tą chwilą dopiero nabiera prawa do grania 
pewnej roli politycznej w kraju — oto rejestr „po- 

święta zapisana u Mateusza św. w rozdziale 4-tym 
„O djable który kusił Jezusa44.

Post w Warszawie i w innych miastach.— Odezwa do o- 
fiarności. — Uwaga o tan peramcncie Warszawy. — Sprawa 
o faktorne. sączona z trojakiego stanowiska.—Rzecz o Pau- 
zanjaszu, pobłażliwości chrześcijańskiejti wskazaniach po­
litycznych.— Wł. Okoński przeciw autorowi „Wskazań po­

litycznych".—Kleinerman jako swój własny zastępca.
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Ogłoszenia.
Reklamy: za jeden wiersz pier­

wszy raz 25 kop., każdy następny 
raz 20 kop.—Nekrologia: z: - i 
den wiersz 15 kop.—Zwyczs 
ogłoszenia: za jeden wiersz 

n wszy raw 10 kop., każdy nasila < ' 
raz 8 kop.—Małe ogłoszeni?# 
jeden wyraz pierwszy raz f Sr-yękj 
każdy następny raz l1/, .' .

— Przewodnik adresowy: 
wiersz rocznie rs. 30. Oglosz. 
do „Przewodnika41 przyjmuje wy­
łącznie Biuro Ogłoszeń Rajchmana 
i‘Frendlera, Senatorska 18.

Pierwsze dni wielkiego postu upłynęły dopiero, a 
Już nieraz miałem sposobność zrobić spostrzeżenie 
Wielkopostne, które godzi się na kartach tej kroni­
ki ku chlubie Warszawy zapisać.

Warszawa jest jedynem wjelkiem miastem, które 
Pości. Naturalnie, mogę to powiedzieć tylko o mia­
stach, które znam, a które wszystkie leżą nie na 
Wschód, lecz na zachód od W arszawy.

Trudno się spotkać z obserwatorem posłów w Wie­
dniu, Berlinie, Paryżu, Brukselli, we Wrocławiu, 
Dreźnie, Hamburgu, nie łatwo lakże w zgermanizo- 
Wanym w znacznej części Poznaniu, w krewkim i 
tramtadratycznym Lwowie, a nawet Kraków; ta 
piccola Roma, to gniazdo pobożności, ta siedziba 
dewocji, ta stolica tak zwanego nltramontanizmn, 
pod względem ścisłości w obserwowaniu postów 
bynajmniej nie dorównywa Warszawie.

Nietylko we wszystkich tych wielkich miastach, 
ale nawet w Krakowie, jest wiele restauracyj, w 
których, chociażby kto cbciał obserwować posty, 
nie dostanie zupełnie postnego obiadu, a jeże i w 
której ryby i pestne potrawy znajdują się na ja to- 
Episie, to można w niej stołować się przez miesiąc i 
bie spotkać nikogo, ktoby zażądał wyłącznie post­
nego obiadu. . : A

W ciągu jedenastoletniego pobytu w grodzie pod­
wawelskim nie spotkałem nikogo, stanowczo niko- 

~y Niedziela jutrzejsza zwie się wstępną fquadra- 
Pesima) 40-dniowa, jako zaczynająca post 40-dnio- I 
Wy.

— Nabożeństwa pasyjne odbędą się jutro jak 
również w następne niedziele wielkiego postu w na- 
8tępujących kościołach:

Św. Krzyża na Krakowskiem-Przedmieściu.
Św. Aleksandra na placu Trzech Krzyży.
Najświętszej MarjiP. Łaskawej (po-pijarskim) 

frzy ulicy Świętojańskiej.
Wszystkich Świętych na Grzybowie.
Narodzenia Najświętszej Marji Panny naLesznie.
Przemienienia Pańskiego (po-kapucyńskim) przy 

fcbęy Miodowej.
8w. Karola Boromeusza przy ulicy Chłodnej i na 

Powązkach.
Najświętszej Marji Panny na Nowem-Mieście.
Św. Marcina (po augustiańskim) przy ulicy Piwnej.
Św. Kazimierza na Tamce.
Dzieciątka Jezus przy placu Wareckim.
W kaplicy Towarzystwa Dobroczynności naKra- 

kowskiem Przedmieściu.
Św. Trójcy (po-trynitarskim) na Solcu.
Św. Barbary przy ulicy Nowogrodzkiej na Koszy- 

kach. ,
Najświętszej Marji Panny Loretańskiej na Pra­

dze.
Św. Stanisława i Wawrzyńca na Woli pod War- 

®Zawą. , -
— W kościele zaś św. Ducha (po-paulińekim) 

Wprost nlicy Mostowej odbywać się będzię nabożeń­
stwo pasyjne w każdą niedzielę postu w języku 
niemieckim, w czasie 'którego kazania mieć będzie 
Jks. Zygmunt Chełmicki, rektor miejscowego ko- 
scioła, w poniedziałki zaś w jeżyku polskim z ka­
janiem głoszonem w ciągu postu przez Jks. R. Jan- 
k°W8kiego, prefekta szkół rządowych.
’ — W kościele św. Franciszka Serafickiego (po- 
franciszkańskim') przy ulicy Zakroczymskiej nabo­
żeństwo pasyjne odbywać się będzie w każdy wtorek.

— Na jutrzejszą niedzielę przypada Ewangielja

Prenumerata.
»»W Warszawie: rocznie rs. 6, 
<łn^n'" rs- kwartalnie rs. 1 
a P- miesięcznie kop. 5(1. Za od- 
5 m *nie d° domu dopłaca się kop. '.

Ręcznie. Numer pojedynczy

Kie prow*ncji i w Ces.: rocz-
ta] półrocznie rs. 4 k. 50, kwar- 
v ®le rs. 2 kop. 25, za 2 miesiące

samym kwartale rs. 1 kop. " « j v i i •• •
za 2 miesiące w oddzielnych Rękopismów nadsyłanych do Redakcji nie zwraca się.

Za »alh i6-2’n'-ies!ęczn-6 r8-V Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kwjera Warszawskiego codziennie od
Ięj>. 2& anicą: Iuies‘?cznie rs- godz. 9-ej rano do 7-mej wieczorem, w niedziele i święta od godz. 1 Lej do Lej w południe,

bziś: ś. Scholastyki P.
"iedńela: ś. Lucjana Biskupa.
poniedziałek: śś. Gaudentego i Eulalji.
Wtorek: ś. Juljana M. i Eufrozyny P.

Wschód słońca o godzinie 7 minut 28. I Długość dnia godzin 9 minut 34
Zachód „ „ 5 „___2. J^Przybyło „___ „ j

myłek“ niemniej obfity, jak rejestr kochanek Don 
Juana. Tylko, że na miłostki romantycznego kawa­
lera patrzył sam Leporello — francuska „komedja 
pomyłek44 odgrywa się w oczach zdumionego świa­
ta...

Jeżeli, jak przypuszczać wypada, senat, obradu­
jący dzisiaj nad sprawozdaniem p. Allon, odrzuci 
wnioski uchwalone przez izbę deputowanych, na­
tenczas znajdzie się Francja na wysokości jednego 
z owych „szczytów44, o których lubią pisać reporte- 
rowie warszawscy. Nie potrzebujemy dodawać, że 
nie będzie to szczyt „mądrości44 i że hymn pochwal­
ny na cześć takiej polityki wyśpiewają chyba po- 
grobowce kapitolińskich gęsi...

Moniteur cle Rome, znany organ watykański, po­
twierdza w depeszy z Berlina przypuszczenie dzien­
ników pruskich, że odpowiedź Ojca św. na opubli­
kowany list cesarza Wilhelma znajduje się już w 
rękach rządu pruskiego. Odzywają się liczne głosy 
z Berlina, które mówią o wielkiem ożywieniu się 
rokowań pomiędzy Watykanem i rządem, czego 
śladem byłoby także długie posłuchanie p. Schloe- 
tzera u Ojca św. w d. 2 b. m., o którem w swoim 
czasie donieśliśmy. Echem tych wieści jest wczo­
rajsza nasza depesza berlińska, która „z zastrze­
żeniem44 donosi o przyjściu do skutku umowy na 
podstawie wzajemnych ustępstw. Watykan miałby 
według tych prywatnych, doniesień zgodzić się czę­
ściowo na uznanie zasady t. z. Anzeigepflicht przy 
nominacjach ważniejszych, natomiast żąda katego­
rycznie zniesienia trybunału państwowego dla 
spraw kościoła katolickiego, jednej z kreacyj okre­
su p. Falka, tudzież zupełnej swobody nauczania 
w seminariach biskupich. Ten ostatni punkt zape­
wne natrafi na wiele szkopułów jeszcze: bo kwestję 
wychowania duchownych uważały dotąd zarówno 
Kurja rzymska, jak rząd pruski za noli me tangere.

Odkrycie wielkiego sprzysiężenia fenijskiego w 
Irlandji, którego zadaniem była systematyczna u- 
prawa politycznego mordu, zepchnęło dzisiaj w An- 
glji na drugi plan wszystkie polityczne, egipskie i 

czności warszawskiej, iż z bieżącem półroczem pod­
niesiono opłatę szkolną od uczniów gimnazjalnych 
z rs. 15 na 20 półrocznie, że zatem zwykłe środki 
na ten cel zbierane nie będą mogły wystarczyć po­
trzebom tych wszystkich, którzy się kształcą jedy­
nie kosztem ofiarności publicznej, aż*eby wiadomość 
o tej potrzebie doszła do kół szerokich i echem 
w sercach się odbiła. A wówczas każdy, kto miał 
zamiar złożyć na ten cel złotówkę, złoży czterdzies­
tkę, kto miał dać rubla, ten do niego dwuzłotówkę 
dorzuci, kogo stać na trzy ruble, ten czwartego nie 
poskąpi, i tym sposobem stanic się zadość potrze­
bom wszystkich, żaden z tych ro rozpoczęli naukę, 
ufni w ofiarność publiczną, nie będzie zmu*szony jej 
przerywać...

Nic myślę wcale twierdzić, że te piękność cór 
swoich i tę ofiarność swoich dzieci, Warszawa za­
wdzięcza temu, że pości, konstatu ję tylko fakt, że 
post bynajmniej temu nie przeszkadza i że są mia­
sta, które nio poszczą, a które jednak tak szeroko 
w świecie nie słyną ani pięknością swych, mieszka­
nek, ani pohopnością mieszkańców do ofiar na cele 
pożyteczne i dobroczynne. Jest to może owszem 
ogólną cechą charakteru naszego miasta, że do 
wszystkiego bierze się goręcej, niż inne, bardziej 
„zblazowane wielkie stolice. „Kiedy się bawić, 
to się bawię —- powiada sobie Warszawa w karna­
wale •— 1 szaleje. „Kiedy poście, to pościć44— mó- 

dzie** P°pielca i każę sobie podać śledzia.
Miasto z takiem usposobieniem, z żywszym, bar­

dziej nerwowym cd innych miast temperamentem, 
chętnie się także zajmować zwykło sprawami odle- 
głemi nawet, lecz raającemi ogólniejsze, bardziej 
zasadnicze znaczenie. To tłumaczy dlaczego tak 
ogólne budzi u nas zajęcie fakt, który świeżo za­
szedł aż za kulisami wiedeńskiej rady państwa i 
który na pozór powinienby interesować tylko Gali­
cję, jako sprawa czysto lokalna.
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wewnętrzne kwostje. Aresztowanie 22 spiskowców 
w Dublinie, z radcą gminnym James Careyem na 
czele, doprowadziło stopniowo do pochwycenia głó­
wnych nici związku, tudzież do wykrycia sprawców 
kilku najgłośniejszych zamachów ostatniej doby, 
zwłaszcza zamachu na życic przysięgłego Ficlda i 
haniebnego mordu w parku Fenix, spełnionego na 
Bourkem i Carendishu w maju r. z.

Cały szereg świadków poznał w uwięzionym E- 
dwardzie Brade i Józefie O’Brien osoby, które po 
spełnionem morderstwie wsiadły do czekającego na 
nie w sąsiedztwie powozu i zdołały ukryć się aż do­
tąd przed czujnością władzy. Na strychu Careya 
znaleziono dwa wielkie chirurgiczne noże, używane 
do amputacji, których klingi według świadectwa 
lekarskiego pasują najzupełniej do rozmiarów i 
kształtów ran, poniesionych przez Bourkego i lorda 
Cavendisha.

Prawdopodobnie w związku z odkryciami sądu 
policyjnego w Kilmainhamie stoi przyśpieszone a- 
resztowanie skazanych na 6-miesięczoy areszt trzech 
deputowanych irlandzkich: Davitta, słynnego twór­
cy ligi rolnej, Quinna i Healy'ego, parnclisty. Tym­
czasem jednak atmosfera nie zdnje sic być lekką 
w Londynie. Na wtorkową radę gabinetową wice­
król Irlandji, Spencer, minister wojny markiz of 
Hartington i minister spraw wewnętrznych, sir Har­
court, podążyli w towarzystwie ajentów policyj­
nych, którzy na krok ich nie odstępują. Może to 
być skutek odkryć jednego z uwięzionych w Londy­
nie Irlandczyków, który złożył we wtorek dobrowol­
ne zeznania w ministerstwie spraw wewnętrznych, 
odsłaniające całą organizację spisku femjskiego i 
komitetów rewolucyjnych.

Br. Z.

Sprawy gminne.
Kreślącprzedkiłkomatygodniami uwagi wprzed- 

mioeic grudniowych zebrań gminnych, daliśmy o- 
bietnicę zaznajomienia czytelników z ogólnym ich 
rezultatem; dziś, wywiązujemy się z przyrzeczenia, 
dzięki informacjom udzielonym nam przez kore­
spondentów z prowincji.

W ostatnich czasach samorząd gminny zwrócił na 
siebie pilniejszą uwagę ogółu. Zarówno prasa, tak 
warszawska, jak prowincjonalna, jakoteż i właści­
ciele ziemscy zaczynają interesować się sprawami 
gminy, rozszerzając powoli ścieśnione ramy stosun­
ków separatystycznych. Dzięki też temu, samorząd 
zyskał pewien procent czynnika dodatniego zpo- 
śród wiejskiej inteligencji, i stopniowo zyskuje go 
coraz więcej.

Wszystko to jest prawdą, której słuszności nikt 
zaprzeczyć nie może.

Lecz chociaż tak jest, każdy również przyznać 
musi, iż zaznaczony proces postępowy idzie naprzód 
bardzo powoli, słabo zakreślając) szersze koła w sto- : 
sankach wiejskich; to też łatwiej jest dopatrzyć bar- j

Czytelnik się domyśla, że mówię tu o niemiłem 
zajściu, którego bohaterem jest powszechnie dotąd 
ceniony i szanowany burmistrz miasta Stanisławo­
wa, w Galicji, poseł do rajchsratu i sejmu, dr Igna­
cy Kamiński. Był on zmuszony, zrzuciwszy pychę 
z serca, wytoczyć proces br. Schwarzowi o niewy­
płacone jaktorne, o grosz stręczycielski za przedsię­
biorstwo budowy kolei transwersalnej, któro mu 
lenżo dr Kamiński swemi stosunkami parlamentar- 
nemi wyrobił.

Gdyby nie ten fakt wytoczenia procesu, a raczej 
gdyby nie fakt zakwestjonowania przez br. Schwa­
rza wypłaty umówionego porękawicznego, dr Ka­
miński pozostałby nadal wpływowym i poważanym 
posłem, wzorowym i przykładnym burmistrzem. 
Stałby się wprawdzie nagle bogatszym o 625,000 
zlr., co czyni według obecnego kursu około 531,000 
rs., ale okoliczność nagłego pomnożenia się fortu­
ny nikomu dotąd nie przeszkodziła być wpływo­
wym i poważanym, głoszonym za przykładnego i 
wzorowego.

Stało się przeciwnie. Szczęśliwy koncesjonariusz 
budowy transwersalnej kolei, widocznie w złośliwej 
myśli narażenia reputacji „uczciwego faktora44, za­
miast złożyć pieniądze w cztery oczy do jego rąk, 
złożył jo do depozytu sądowego, skąd odebrane być 
mogą tylko w jawnej i głośnej drodze procesu.

Wskutek takiego złośliwego figla, rzecz nabrała 
rozgłosu i wywołała naprzód sąd doraźny koła pol­
skiego w Wiedniu, a następnie głosy „królowej 
opinjiu, która dotąd jednomyślnie wydała na dra 
Kaminskiego wyrok potępiający. Zarzucono mu, 
że sic wdał w czynności z honorem posła niezgo­
dne, że stanowisko swoje poselskie wyzyskał na 
korzyść osobistą, żo wybrany do bronienia spraw i 
interesów kraju, używał udzielonego mu mandatu 
do robienia faęjond pieniężnych. Za 30 srebrników I 
0«i każdego tysiąca zobowiązał się czynie starania, j 

dziej widocznych różnic w samorządzie, zestawiając 
więcej oddalone od siebie terminy obrad gminnych 
kwartalnych, niż porównywając najbliższe.

Ostatnie zebrania grudniowe również nie stano­
wią zbyt godnego uwagi kroku naprzód, nie wyró­
żniają się od poprzednich.

Tu i owdzie, stosownie do większej lub mniejszej 
energji pełnomocników, podjęto walkę z pisarzami 
gminnymi, mianowanymi z urzędu, w celu oddania 
tej posady w ręce osób z wyboru; tu i owdzie wal­
ka ta doprowadziła do pożądanego rezultatu, cho­
ciaż były wypadki i usiłowań bezskutecznych...

W kilku nawet gminach pisarze gminni stawili 
wprost opór zamiarom ogółu członków zebrania i 
dla utrzymania się na silnie zachwianem stanowi­
sku wyszukiwali wszelkich sposobów, nic przebiera­
jąc w środkach, dla zguby przeciwników. Ci też 
najmniej byli niebezpieczni. Walcząc bowiem za­
nadto ryzykownie, sami zwykle padali ofiarą swo­
jego narzędzia.

Groźniejsi byli pisarze, którzy potrafili zyskać 
zaufanie i poparcie włościan, występując od lat 
kilku w charakterze ich obrońców i adwokatów; 
ciemni ich klienci zazwyczaj niweczyli wszelkie 
zamiary nielicznego grona oświeceńszych współ­
mieszkańców.

Lecz co przedewszystkiem uderza nas w grudnio­
wych zebraniach, to jednakowe uchwały, które za­
padły naraz w kilku gminach, nie mających ze so­
bą żadnej łączności. Są to uchwały w sprawach 
powszechnego dobra, lecz nie zawsze zgodne z prze­
pisami zasadniczymi administracji ogólnej. Jedne 
z nich mają na celu zmniejszenie przyczyn poża­
rów po wsiach, inne są wymierzone przeciwko pi­
jaństwu, inne znowu przestrzegają moralności po­
śród mieszkańców gminy.

Już fakt podejmowania spraw tego rodzaju jest 
sam przez się objawem bardzo dodatnim; gmina za­
czyna myśleć o sobie, zaczyna odczuwać własne in­
teresy z jednej strony, z drugiej potrzebę i silę sa­
modzielnego ich rozstrzygania.

Dawniej organy administracji gminnej czekały 
tylko na zlecenia władz powiatowych, zachowu­
jąc się zupełnie biernie w sprawach własnych — 
dziś, przeciwnie, organy te występują z inicja­
tywą.

Myliłby się jednak, ktoby chciał objaw ten uo­
gólniać, nadając mu szersze znaczenie. Jest on 
jeszcze tak drobny, tak niepewny siebie, zdradza 
tak olbrzymią nieświadomość grunta, na jakim ma 
stanąć, iż notujemy go jedynie, jako próbkę czynu, 
w odróżnieniu od dotychczasowej bezczynności. 
Tembardziej, że próba ta daje pewne wskazówki 
na przyszłość.

Wspomnieliśmy wyżej o sprzeczności, w jakiej 
stanęły niektóre uchwały gminne z prawami obo- 
wiązującemi.

W istocie, podobne wypadki miały miejsce i da­
dzą się z łatwością wytłumaczyć.

Zbiór przepisów administracyjnych dotąd obo­

wiązujących jest dziełem dawnych władz auto­
nomicznych; obecna zaś administracja—mówimy tu 
naturalnie o niższych, głównie wykonawczych jei 
organach—nie zupełnie dokładnie jest poinformo­
wana o ich istnieniu, walczy z brakiem instrukcyj 
i kieruje się w wypadkach potrzeby własnym po' 
mysłem.

Że tak jest, o tem najlepiej przekonywa mas* 
sprostowań, które w formie cyrkularzy idą jedno 
za drugiem z urzędów gubernjalnych do niższych 
kancelaryj, tworząc z końcem każdego roku powa­
żne tomy—-nie praw, nie przepisów, nie instrukcyj, 
nawet nie interpretacyj ustaw, lecz poprostu przy­
pomnień, że taki, a taki przepis istnieje, lecz ni® 
jest wykonywany.

W takich warunkach nic dziwnego, że i władze 
gminne nie umieją stosować przepisów administra­
cyjnych, nie znając takowych.

Weżmy przykład. Istnieje postanowienie da­
wnej komisji spraw wewnętrznych, wzbraniające 
P®dć papierosy pośród zabudowań gospodarskich. 
Wykraczający przeciwko temu rozporządzeniu ule­
gają stosownej karze. Zebrania gminne przepisu 
tego nie znają i z całą powagą prawodawcy uchwa­
lają, ażeby nikt nie palił tytoniu w pobliżu gumien, 
w karach zaś idą nawet dalej, pociągając do kary 
cielesnej wyrostków wiejskich, złapanych na gorą­
cym uczynku, chociaż kara taka już została znie­
siona.

Dobrze, że zebrania gminna myślą o dobrobycie 
wsi, lecz znowu źle, że myśl tę i usiłowania swoje 
zwracają w stronę, która nie powinna zaprzątać ich 
uwagi; wielo spraw jest już zadecydowanych i gmi­
ny bezpożytecznie wznawiają formalną stronę ich 
rozstrzygnięcia, pozostawiając na boku wiele kwe- 
styj niezałatwionych, a równie pilnych.

Jaki jest środek na sprostowanie tej błędnej dro­
gi i tego kołowania bez wyjścia?

Zawsze jeden i ten sam: udział inteligenci wiej­
skiej w sprawach gminnych. Własnem doświad­
czeniem włościanie nie zdobędą tak prędko niezbę­
dnych wiadomości. Potrzeba przeto dać im mo­
żność nauczenia się od bardziej doświadczonych.

Lecz właśnie wiadomości o zebraniach grudnio­
wych nic nie mówią o rozszerzeniu udziału inteli­
gencji w samorządzie gminnym...
' * * Fr. Ol.

W. A. Maciejowski.

t
Dziś wczesnym rankiem doszła nas wiado­
mość o śmierci zasłużonego .wielce na polu 
dziejowem W. A. Maciejowskiego.
Wacław Aleksander Maciejowski b. profesor 

warszawskiego uniwersytetu z przed r. 1830 go, 
autor znacznej liczby dzieł źródłowych, pomiędzy 
któremi„Historjaprawodawstwsłowiańskich“ pierw­
sze trzyma miejsce, zmarł ubiegłej nocy na atak 
apoplekiyczny.

ażeby roboty, o które mogli i powinni byli ubiegać 
się przedsiębiorcy krajowi, oddano przedsiębior­
com niemieckim i starania takie widocznie czynił, 
a nawet pewny jest, że zdoła udowodnić ich sku­
teczność, skoro się upomina sądownie o owe srebr­
niki...

W ten sposób, zgodnie z opinją koła polskiego, 
wyrazili się o drze Kamińskim wszyscy, nie wyłą­
czając moich szanownych kolegów, uprawiających 
przegląd polityczny i inne działy Kurjera.

Niech mi jednakże wolno będzie zachować nie­
zawisłość zdania i wbrew wszystkim, którzy potę­
piają stanisławowskiego burmistrza, podnieść w je­
go obronie głos, o którego uważne wysłuchanie 
łaskawych czytelników upraszam.

Mojem zdaniem, na całą tę sprawę zapatrywać 
się można z trojakiego, a mianowicie ze spartań­
skiego, chrześcijańskiego i nowo postępowego pun­
ktu widzenia.

Historja nas uczy, jak spartanie zapatrywali się 
na czyny poświęcenia interesów kraju osobistym 
widokom. Król i wódz spartański Pauzanjasz, sy­
nowiec Leonidasa, zdobył sobie znakomite imię, ja­
ko jeden z dowódców w bitwie pod Plateą, i w koń­
cu w taką go to wzbiło dumę, że sobie samemu 
przypisywał zaszczyt tego zwycięstwa i ogłaszał 
się za jedynego „zbawcę ojczyzny14. Na tej podsta­
wie przekonany, że to co on robi dobrem być musi 
dlatego że on to robi, dopuszczał się różnych czy­
nów i wchodził w rozmaito stosunki, kodeksem 
spartańskim zabronione. Po dwakroć przed sąd 
go stawiano, po dwakroć przez wzgląd na dawniej­
sze zasługi darowano mu winę i dopiero gdy po raz 
trzeci broić począł, okrzyknięto go zdrajcą...

Zagrożony zemstą ludu Pauzanjasz schronił się 
do świątyni. Było to asylum, w którem obyczaje 
spartańskie nie dozwalały ścigać chroniących się 
zbrodniarzy. Ale nie bj ło zabroniouetn zamknąć

wejścia do tej świątyni i wolno było każdemu rzu­
cić do niej kamień przez dach otwarty, a tą, która 
pierwsza skorzystała z tej wolności, była własna 
matka Pauzanjasza.

Po niej rzucali kamienie inni, ostatnim zaś co 
przyłożył ręki do ukarania złoczyńcy, był autor 
„Niewinnych14 i „Pięknej44, p. Wł. Okoński, który 
na fakcie tym osnuł ostatnią swoją, krótką ale nie­
pospolitą pracę dramatyczną.

Takiem było stanowisko, z którego wychodzili 
spartanie w sądzenia spraw ludzi, którzy dobro pu­
bliczne poświęcali interesom prywatnym albo oso­
bistym ambicjom.

Po spartanach przyszli chrześcijanie i w ducha 
zasad swojej nauki, inaczej nieco zaczęli patrzeć 
na tego rodzaju sprawy. W kodeksie ich były ar­
tykuły: „Nie sądźcie, nie będziecie sądzeni44, „Kto 
bez grzechu niechaj pierwszy rzuci kamieniem44, 
„Przebaczcie tym, którzy nie wiedzą co czynią44. 
Był to kodeks najwyższego pobłażania, kodeks mi­
łości, która nietylko przebacza lecz zapomina...

Dziś przyszedł kodeks inny, który „nowo-postę- 
powym4, nazwałem. Nie rządzi się on ani spartań­
ską, pełną wyrozumiałości cnotą, ani chrześcijan- 
skiem, bezwzględnem, nieograniczoną miłością na- 
tchnionem pobłażaniem, tylko „wskazaniami poli- 
tycznemi”. Według tych wskazań, wszelki czyn da­
ny nie jest zły ani dobry sam przez się. Patrzeć 
nań trzeba tak jak chwilowa, sytuacyjna polityka 
wskazuje i z tego punktu widzenia trzeba go są­
dzić. Według tej teorji ostatecznym celem, do któ­
rego dążyć należy, jest „szczęśliwy bytmaterjalny44, 
jedyną zaś drogą, którą do tego celu dojść możns 
jest droga „przemysłu i handlu44...

Zapatrując się na sprawę dra Kamińskiego z ka­
żdego z tych trzech stanowisk, wyrok wypada nie­
skończenie łagodniej, niż wyrzekł* dotychcza® 
„królowa opinja44. Ze stanewiska spartańskiego 1
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p. Wacław Aleksander urodził sięwr. 1793-ym, . 
to więc patriarcha naszych dziejozuau c’>w i ' 

imię jego poza granicami kraju wielkim cieszyło się ' 
r°zgłosem.

Nawet z pomiędzy uczniów Maciejowskiego, i 
Rtudeutów ówczesnego warszawskiego uniwersyte- ; 
*Q> niewielu pozostało przy życiu, a każdy z ‘ nich j 

czcią wspomina nazwisko profesora, który w 
młodym jeszcze wieku zasłynął jako znakomity e- j 
rudyt, i współzawodniczył już natem polu zJoachi- I 
hiem Lelewelem, chociaż poglądy tych dwóch uczo- | 
Uych wielce się różniły pomiędzy sobą.

Zmarły nigdy prawie nie opuszczał Warszawy, 
hie chcąc się odrywać od prac różnolitych, które 

końca życia prowadził; ostatniem jego dziełem i 
już przygotowauem do druku była „Historja miast 
'F Polsce**.

Maciejowski odznaczał się życiem wielce syste- 
t^atycznem, które mu ułatwiało pracę i dozwalało 
i większym pożytkiem i skutkiem się jej oddawać. 
Nie jeden z mieszkańców naszego miasta w godzi­
nach przedobiednich spotykał tego oi«J;stwego sta- 
rU8zka, korzystającego każdodzienoie z rannej 
Przechadzki bez względu na pogodę.^żeby nastę­
pnie z rzeźwięjszym umysłem oddawi^się ulubio­
nym swoim studiom. Spotkawszy zflhljbmego, za­
trzymywał się i rozpoczynał rozmowę zwykle po­
ważną, a zawsze na ulubiony sobie temat prac pi- 
»mienniczycb.

Do końca bowiem życia zajmował go wszelki i 
foch w piśmiennictwie naszem i ze ws?.ystkiem był 
dokładnie obzrajmiony, czytał bowiem sam wiele, 
® gdy już mu wzrok szwankować zaczął, kazał so­
bie czytać godzinami całemi różne czasopisma, 
sprawozdania i nowopojawiaiące się dzieła.

Mniej go za to interesował współczesny ruch eu- 
Fope ski, można bowiem powiedzieć, że ten człowiek 
żył cały w przeszłości. Niejednokrotnie zajęty po- 
Ważuemi a pochlaniającemi całą jego uwagę bada­
niami, ulegał częstym roztargnieniem. Znana jest 
pod tym względem anegdota jeszcze z czasów uni­
wersyteckich, kiedy siadłszy do dorożki kazał się 
Wieść pod numer daty założenia Rzymu... Świeże i 
Wypadki stosował nieraz do starożytnych wsno- 
teuieu, a zawsze ta przeszłość, którą ulubował i któ- 
Fą starał się wskrzesić w całej prawdzie, takiej ja­
ka mu się wydawała, wychodziła na jaw i prześwi­
tała przy najzwyklejszych nawet dziennych zaję­
ciach i pogadankach.

Prowadził on w swoim czasie gorące polemiki z 
vmi, którzy obierali sobie odmienny od niego punkt 

wania się na badania dziejowe.
on nader niebezpiecznym przeciwnikiem, 

.jodził do boju zbrojny w ogromną erudy- 
c-io i spory zapas argumentów, czerpany w usilną 
Pracą nagromadzonej wiedzy dziejowej.

— Młodzieniaszki — mówił — pragną bez nau­
ki i należytego przygotowania, sądzie o tem, na po­
gnanie czego praca życia całego nie starczy.

. A był 
DO Wvr.ii

kył A mówił to z gruntownego przekonania, bo całe 
życie jego upłynęło na pracy.

Ze znanych u nas dziejoznawcównajulubieńszym 
jego uczniem był zrazu Bartoszewicz. Mówimy 
uczniem, bo chociaż Bartoszewicz kończył uni­
wersytet w Petersburgu, najważniejsze jednak 
wskazówki do badań dziejowych czerpał on od Ma­
ciejowskiego i przez długi czas ścisła przyjaźń łą­
czyła młodego emeryta z dojrzałym już, a a wy­
trawnym pracownikiem. Kiedy jednak Bartosze­
wicz, wyrobiwszy w sobie swój własny pogląd, 
w późniejszych swoich pracach począł różnić się 
w punkcie zapatrywania z Maciejowskim raziło to 
wielce tego ostatniego, a nawet bolało niepomalu.

Miał on jednak zawsze do Bartoszewicza pewną 
słabości pomimo różnicy zdań uznawał jego pracę 
i zasługi, a Bartoszewicz zawsze i w każdym razie 
odzywał się z wielkim szacunkiem o uczonym ba­
daczu, podziwiając jego erudycję i wychwalając su­
mienność w poszukiwaniu źródeł nikomu jeszcze 
nieznanych, a mogących mieć wielkie znaczenie 
dla przyszłych pracowników dziejowych.

Uważał on prace Maciejowskiego za prawdziwą 
skarbnicę, z której nie uwzględniając może wszys­
tkich jego wywodów, pełnemi wszakże rękami czer­
pać można.

Wiadomość o śmierci Szu jskiego srodze dotknęła 
sędziwego staruszka, w oczach którego wszyscy ci, 
którzy pracowali nad rozjaśnieniem dziejów na­
szych. bez względu na stanowisko różniące się nie­
raz od jego poglądów, byli najsilniejszemi podpo­
rami społeczeństwa.

Oprócz „Historii prawodawstw słowiańskich**, 
Maciejowski wydał „Pamiętniki o dziejach, pi­
śmiennictwie i prawodawstwie słowian**, „Polska 
aż do pierwszej połowy XVII-go wieku pod wzglę­
dem obyczajów i zwyczajów**, „Pierwotne dzieje 
Polski i Litwy**, „Piśmiennictwo polskie od czasów 
najdawniejszych do r. 1830“.

Wiadomo nam przy tern, że oprócz „Historii miast 
w Polsce*", zmarły miał przygotowanych kilka in­
nych prac źródłowych większych rozmiarów, oprócz 
bowiem prac ściśle dziejowych szczególniej na polu 
prawodawstwa, zbierał on skrzętnie wszelkie ma­
teriały, tyczące się piśmiennictwa w ogóle, rozkła­
dając skończenie prac swoich na cały szereg łat, 
który już chyba niejedno życie zwykłego człowie­
ka, ale kilka żyć razem musialby obejmować.

Dzisiaj niestrudzony ten pracownik zyskał już 
odpoczynek w Panu.

Wyprawa Rogozińskiego.
Madera dnia 28-go stycznia 1883 go roku.

List mój, wysiany zaraz po zawinięciu na Maderę, za­
pewne odebraliście.

Dla pewności powtarzam, to co tam już donosiłem, 

a mianowicie, iż po 36-iu dniach tułania Się na Oceanie, 
z przyczyny burz i niepomyślnych wiatrów, zarzuciliśmy 
tu kotwicę w błogosławionym dniu 18-ym stjreznin.,

„Łucja-Malgorzata* była znacznie uszkodzoną. Maszt 
i bugszprychty uległy połamaniu, żagle podarły, sie na 
strzępki, nadto wiele innych mniejszych zaszło uszko­
dzeń. Najważniejszym wszakże mankamentem było,zbyt 
długą podróżą znaczne wyczerpanie ząpasów żywności.

Zaiste znaleźlibyśmy się w bardzo przykirem położeniu 
z powodu braku większej zapasowej gotówki, gdyby nie 
szlachetna pomoc hr. Benedykta Tyszkiewicza, który po 
raz trzeci przychodzi ekspedycji w najczarniejszej chwili 
z ratunkiem.

Dziś już mamy zaopatrzoną spiżarnię w świeżę, i do­
stateczną żywność, wino, wodę i t. p. Okręt przypro­
wadzony do pierwotnego świetnego stanu. Wszystko-ju 
dzięki hrabiemu, który prócz tego przyjął nas z staro- 
polską, szczerą gościnnością, zapraszając często do. SfraJ, 
uroczej willi, tuż nad morzem, w najpiękniejszej części 
Madery położonej.

lir. Tyszkiewicz, chcąc nadto abyśmy p'oznali nroeis 
okolice Funchalu, urządził wycieczkę konną w góry. 
Zrobiliśmy do 50 kilometrów, zachwycając się wśpania- 
łemi widokami... Madera pozostanie dla nas arcy-mi- 
łem wspomnieniem.

Hrabia poświęca się z amatorstwa fotografii. Prace, 
które widzieliśmy, mogłyby rywalizować z robotami 
pierwszych firm warszawskich. Posiada on udoskonalo­
ne aparaty, podczas wycieczki zdejmował Tyszkiewicz 
kijka grup, oraz piękniejsze widoki. Wczoraj też foto­
grafował nas w ubiorach afrykańskich, na tle palm i ba­
nanów.

Dziś po południu wypływamy dalej...
Pierwszą stacją, choć krótką, będą wyspy Kanaryjskie 

(Teneryfa), gdzie należy porobić niektóre zakupy, tańszo 
jak na Maderze.

Co do Funchalu, to zapewne macie o nim dokładniej­
sze opisy, nie wiem więc czy mój powierzchowny rątit 
oka może się na co przydać. Miasto, rozrzucone u stóp 
pasma gór, podnosi się w amfiteatr coraz wyżej, posiada 
28,000 mieszkańców. Ulice wązkie. domy niewielkie 
piętrowe, dolne okna najczęściej okratowane, sprawiają 
wrażenie klasztorów. Oryginalne są tu środk^lokomo- 
cji. Nie używają kół... Dorożki np. są to czteroosobowe 
powozy, osadzone na zwyczajnych kutych saniach, cią­
gnionych przez parę lub czworo wojów. Woźnica kro­
czy obok, popędzając woły długim kijem. Koni bardzo 
mało używają funchalanie, tylko pod wierzch. Właścicie­
le stają z niemi po ulicach, jeśli kto wynajmie konia, 
właściciel biegnie za nim trzymając się ogona! Stoi też 
wi<?le lektyk do wynajęcia, z których często ujrzeć mo­
żna wychylającą się twarzyczkę pięknej fnnchalanlii..'.

Naród prosty, próżniaczy. owoce i ryby bardzo tdnie, 
nie potrzebują tu więc wielkiej pracy, aby się wyżywić-. 
Klimat wyborny, szczególniej zima bardzo przyjemna, 
niema upałów a ciepło dochodzi do 29 stopni, najniższa 
temperatura zaś 13 do 14 stopni. Roślinność bujna bar­
dzo, palmy różne, pomarańcze, cytryny, jabłka i t. p.

należałoby sprawę przedewszystkiem osądzić, dojść 
czy była wina rzeczywista, wysłuchać obrony o- 
»karźonego, a i wtedy przed wydaniem wyroku do­
brze rozważyć, czy wina ta nie była pietwszą i czy 
jej nie równoważą albo nawet nie przewyższają 
dawniej położone zasługi. Stojąc na stanowisku 
thrześcijańskiem, należałoby zamknąć oczy na wi- 
Se i co najwyżej żądać od winowajcy dobrowolnej 
pokuty. Wreszcie ze stanowiska nowo-postępowe- 
go należałoby zaprzeczyć wszelkiej winy, uznać 
®zyn dra K. za zasługę i ogłosić, że szedł on śladem 
Rozumnych i zbawiennych wskazań politycznych, 
albowiem primo, ktokolwiek mogąc zarobić 625,000 
alr. wyrzeka ich się dla jakichbądź niedorzecznych 
skrupułów, ten nigdy nie dojdzie do „szczęśliwego 
bytu materjalnego“, który jest pierwszem politycz- 
Fem wskazaniem, a secundo, ktokol brzydzi się 
faktornem, ten nie rozumie drugiej litycznego 
Wskazania: „idźcie drogą przemysłu Jndlu**,gdyź 

, Przemysł i handelJstBieć nie mogą Pćż „uczciwego 
lueklerstWa”.

Któreż r. tych trzech stanowisk jest najwla- 
żciwszem? Co do mnie obrałbym chętnie stanowisko 
chrześcijańskie, byłbym gotów’ zamknąć oczy na 
Winę, a nawet nie wierzyć w nią wcale, gdyż przez 
lat wiele byłem dosyć bliskim świadkiem działal­
ności publicznej stanisławowskiego burmistrza i 
Wiem, że w całym jej przebiegu nietylko nie gonił 
On za groszem w sposób prawy, a tembardziej nie­
prawy zdobytym, ale nawet pro publico who o wla- 
Bnych interesach materjalnych zapominał. Zkądze 
nagle taki człowiek, zdobywszy sobie imię nieska­
zitelne, miałby rzucać je na szalę niegodnego do­
robku i wyciągać ręko ku pokusie, która uśmiecha­
ła się doń nieraz, a na którą zawsze był obojętny...

Jako publicyście jednakże nic wolno mi pozostać 
Ha tern stanowisku nieograniczonej i bezwzględnie 
pobłażliwej chrześcijańskiej miłości bliźniego. By- 
,ioby to zapatrywanie zbyt subjektywne. Trzeba

więc trzymać się tych zasad, jakich trzymali się 
spartanie, którzy, jak wiadomo, drakoństciemi rzą­
dzili się prawami, — to jest wysłuchać oskarżone­
go, a gdy się okaże wina ważyć ją jeszcze z polo- 
źonetni"przezeń zasługami, nie potępiać zaś z góry 
i ryczałtowo, dopóki rzecz ostatecznie się nie wyja­
śni.

Na tem stanowisku zostanę wraz z matką Pau- 
zanjasza, spartańczykami i p. Wł. Okońskim, gdy­
by mnie zaś przemocą na stanowisko nowo-postę- 
powe ciągnięto, bronić się będę wszelkiemi silami, 
chociażby przeciw — autorowi „Wskazań politycz- 
nych“. Być bardzo może, iż niezadługo, gdy cała 
ta smutna sprawa bliżej się wyjaśni, sądząc ją na­
wet z całą surowością spartańską, będziemy o niej 
mogli wydać wyrok łagodniejszy, ale do uznania 
tego rodzaju zabiegów i tranzakcyj z sumieniem U 
honorem za akt uprawnionej „walki o byt“ żadne 
„wskazania polityczne8 zapewne nas nie nakłonią.

Najsmutniejszą i żadnemi późniejszemi wyja­
śnieniami rozpogodzić się nie dającą stroną tej 
sprawy jest to, że otwiera ona pole naszym szcze­
rym nieprzyjaciołom w prasie niemieckiej do gene­
ralizowania pojedynczego wypadku i do wyciąga­
nia wniosków, ubliżających całej reprezentacji ga­
licyjskiej w rajchsracie wiedeńskim, z faktu, w któ­
rym w najgorszym razie zawiniła tylko jednostka. 
Wobec takiego położenia łatwym jest do pojęcia 
pośpiech, z jakim koło polskie w Wiedniu wyparło 
się solidarności z tą facjendą, i napiętnowało ją su­
rowo, pomimo że dopiero śledztwo parlamentarne 
będzie mogło wyjaśnić, ile tam było rzeczywistej 
winy. Szło tu o ochronienie repiezentacji galicyj- 
skiej od pocisków, jakieby na nią niezasłużenie 
spaść mogły, a w takim razie potrzeba było o- 
świadczyć niezwlekając, że czyn taki, jak się przed­
stawił nie da się pogodzić z pojęciami o odpowie­
dzialności i moralnych obowiązkach poselskich.

Jeżeli kombinacja, którą wymyślił dr Kamińsk^ 

ażeby łatwą drogą przyjść do posiadanie 531,000 
rs. nie była koniecznie szczęśliwą, bo doprowadza­
ła do skandalu, to za to u nas w Warszawie, na da­
leko skromniejszem stanowisku znalazł się czło­
wiek, który wpadł na pomysł finansowy bardzo 
dowcipny i kładący koniec skandalowi. Gdy magi­
strat, doprowadzony do ostateczności bezczynnością 
p. Kleinermanna, postanowił zarządzić na jego 
koszt oczyszczanie ulic z śniegu i błota, p. Klei- 
nerman, pragnąc zapobiedz temu, ażeby ta zastęp* 
cza entrepryza nie dostała się w ręce jakiegoś 
przedsiębiorcy, któryby na niej coś chciał zarobię* 
wysłał do zawarcia układu swego pomocnika i w ten 
sposób sam swoimi ludźmi w zastępstwie za sie­
bie oczyścił wskazane ulice i sam wziął za to pie­
niądze, które następnie potrącone będą z jego kau* 
tfF... Dzięki temu pomysłowi wilk zaspokoił ape­
tyt, a i kozie nic się nie stało: ulice są oczyszczone* 
a przedsiębiorca nie zapłacił za to drożej, jak za­
płaciłby wówczas, gdyby roboty wykonywał wprost 
jako entreprener, a nie jako zastępca siebie same­
go. Gdy miał sam robić, ociągał się, ale gdy go mia­
no zastąpić kim innym wołał się zastąpić sam sobą 
i to mu dodało energji, ale tylko na chwilę, jjo pra­
wie jednocześnie odstąpił całą entrepryzę (jczvsz- 
czania ulic innemu przedsiębiorcy, o którym lesz­
cze niewiadomo, w jaki sposób zamierza wywiązy­
wać się z tej misji. Gdyby jednakże ten ncSwy 
przedsiębiorca p. Srednicki chciałkiedy pójść w^a- 
dy p. Kleinermanna i ociągał się z wypełnianiem 
przyjętych obowiązków, w takim razie pozostaje 
zawsze reknrs do tegoż p. Kleinermanna, który dał 
dowód tak wielkiego talentu zastępując samego sie­
bie, że zapewne i swego następcę będzie umiał za­
stąpić z należnym sukcesem.

W ten sposób tak żywotna dla Warszawy kwe- 
stja błota i śniegu przestała być nierozwiązalną.

Władytlaw SJcAa.



prawie wszystkie owoce południowe. Kwiatów wiele. 
Kamelje naprzyklad wyrastają w drzewa,, toż samo , ole­
andry, kaktusy.

Zasługuje też na uwagę cmentarz ślicznie urządzo­
ny, możliwy tylko w ciepłych krajach. Jest to piękny 
park, przerżnięty szpalerami cyprysów, jak naszemi to 
polami. Każdy grób, to buaiet uajpyszuiejszycb kwia- ! 
tów...

Darujecie zapewne, iż pisz.ę tak bezładnie. Przy cią­
głym chaosie, kołysaniu się okrętu, trudno spokojnie 
zebrać myśli. Serdeczne dzięki w imieniu wszystkich za 
przesyłane Kurjeiy, dalsze wyselajeie no Fernando Po.

Prosimy o nie bardzo — toć to najdroższe echo z ro­
dzinnej ziemi!

L. Janikowski.

WlADCiWOSCl BIEŻĄCE
s= Ministerstwo oświaty spodziewa się w r. b. 

dochodu z opłat studentów i uczniów gimnazjów 
w calem państwie w sumie około 2,200,000.
' — Właściciele domów w Petersburgu, jak dono- j 
sza starają się o pozwolenie zwołania zja­
zdu właścicieli domów, a to celem naradzenia się ! 
nad wypracowaniem normalnych warunków najmu 
i utrzymywania lokalów i budynków.

s= Dzienniki rosyjskie donoszą, iż ministerstwo 
spraw wewnętrznych postanowiło w roku bielącym 
i przyszłym przeznaczyć znaczne sumy na ulepsze­
nie więzień, oraz na zwiększenie liczby urzędników 
wydziału więziennego.
. = Ukaz prawił. rasporj. ministerstwa skarbu pu- i 
blikuje ceny papierów procentowych dla pobiera­
nia podatku spadkowego.

2-s Według St.-Peł. fried., ministerstwa sprawie- , 
dliwości, komunikacyj i skarbu zajmują się przej­
rzeniem projektu ustawy kolejowej, składającej się I 
z 325 artykułów, a opracowanej przez specjalną 
komisję pod przewodnictwem br. Baranowa.

— Z dniem 9 ym marca uzyska moc obowiązują­
cą nowa taryfa specjalna na przewóz transportów 
zbożowych ze stacyj drogi żelaznej fastowskiej na 
stacje kolei żelaznych warszawsko-wiedeńskiej, 
war^zawsko-hydgoskiej, nadwiślańskiej i warszaw- 
sko-terespolskiej.

at W myśl nowozawartego z Towarzystwem des- j 
sauskietn kontraktu, p. prezydent miasta Warsza­
wy wydał świeżo rozkaz dzienny, mocą którego pp. j 
Dziewulski profesor i Kenig komisarz rady miej- | 
skiei zostali delegowani przez magistrat do skon­
trolowania i przeglądu ksiąg oraz rachunków w fa­
bryce gazowej, celem sprawdzenia ilości gazu, 
sprzedanego osobom prywatnym i podania swoich | 
wniosków, o ile przyjęty dziś system rachunkowo- ; 
ści jest dogodny dla kwartalnych określeń sumy, 
jaką ma wnosić Towarzystwo gazowe na rzecz ka­
sy miejskiej.

= Czynnoś<i technika do prowadzenia robót 
przy budowie kanalizacji i urządzania nowych wo­
dociągów w Warszawie, powierzono p. Edwardowi 
Goldbergowi, architektowi.

= Na ostatniem posiedzeniu Towarzystwa lekar- j 
skiego w dniu C ym b. m. dyskutowano znowu spra- I 
wę komitetu łiygieticzncgo. Po obradach uad regu- ■ 
laminem, prezes Towarzystwa naznaczył na człon­
ków komitetu pp. Jasińskiego, Juljana Kramszty- 
ka, Markiewicza, Mayzla, Natansona, Nenckiego i 
Przewóskiego. Zastępcami zostali pp. Dobrzycki, 
Dunin, Fiitsche, Lubelski i Rogowicz.

Wydział lekarski na ostatniem posiedzeniu 
przyznał stopień lekarza pp. Kobylańskiemu, Ty­
tusowi Hcroszewieżowi i Józefowi Troczęwskiemu.

= Redakcja Medycyny zaprowadziła nowy dział, 
poświęcony hygienie, medycynie publicznej i staty­
styce. __________

as Ogólne doroczne zebranie członków Towarzy- I 
stwa muzycznego odbędzie cię w resursie obywa­
telskiej w dniu 25 ym lutego, o godzinie 12-ej w po­
łudnie.

= Z teatru I muzyki.
* „Maria Stuart" Juljusza ukazała się wczoraj 

w i owej obsadzie na scenie teatru wielkiego.
Bohaterkę tytułową grała pani Rakiewiczowa.
Jeżeli artystka wzięła sobie za zadanie przepro­

wadzić pewną ciągłość charakterową między Marją, 
d-cuniemaną kochanką Rizzia i Bothwella, domyśl- 
ni zabójczynią Daruleya, a nieszczęsną więzioną 
w Fotheringay, w takim razie powaga, spokój i 
patetyczny nastrój w traktowaniu heroiny naszego 
poety dałyby się usprawiedliwić.

Cuodzi tylko o to, czy taka ciągłość charaktero­
wa jest możliwą, czy pozwala na nią odrębny zu­
pełnie spewb pojmowania tej wspaniałej postaci 

dziejowej przez obu poetów, czy możliwą jest ta 
konsekwencja psychologiczna przy tak różnym po­
locie poetyckim Szyllera i Słowackiego?

Nam się zdaje że nie.
Zdaje nam się, że inną być musi Marja, urodzo­

na z idealnego sentymentalizmu niemieckiego, in­
ną bohaterka poczęta z Szekspira i Bajrona, że od­
twarzając bohaterkę Juljusza, artystka musi w nią 
wlać ten demoniczny temperament, tę ognistą na­
miętność, w które ją poeta wyposażył; inaczej 
widz patrzeć będzie na ciągłą sprzeczność między 
czynem a słowem, między fizjognomją plastyczną a 
duchową postaci, którą ma przed oczyma, inaczej 
będzie sobie w każdej chwili stawiał pytanie, czy 
kobieta, która tak wygląda, tak mówi i tak się po­
rusza, mogła się dopuścić tego wszystkiego, co jej 
poeta spełnić każę?

Darnleyem był p. Kotarbiński.
Rola to, mimo drugorzędne w tragedii znaczenie, 

trudna, a wszystkie jej trudności wychodzą wy­
raźnie na jaw w grze p. Kotarbińskiego.

Artysta pracuje bardzo grając; usiłuje w dykcji 
dosięgnąć do dna każdego słowa, w gestykulacji 
ilustrować każdą sekundę psychologicznego f.aze- 
su, stąd nużąca mnogość intencyj, tak dla patrzą­
cego widocznych, że niknie wśród nich całość cha­
rakteru, a zostaje wrażenie mozolnego popisu aktor­
skiego.

Brak w tern wszystkiem prostoty, szczerości, u- 
czueia—drobnostkowa analiza zabija wszelką twór­
czość.

Bajroniczna postać Bothwella znalazła inteligen­
tnego tłumacza w panu Ładnowskim.

P. Rapacki był poprawnym Duglasem.
P. Stromfeld wiersz recytował dobrze, ale był 

podobnym do rabina nad talmudem.
Królikowskiego nie potrzebujemy przypominać 

czytelnikom — każdy ma niewątpliwie w pamięci 
poetyczną chwilę śmierci Nicka, jedną z najpię­
kniejszych w repertuarze zasłużonego artysty.

Rolę pazika dawno już należało właściwiej obsa­
dzić.

Sposobność po temu nastręczył drugi debiut pan­
ny Jerzynówny, która już raz w „Montjoye" sym­
patycznie zaprezentowała się publiczności.

Tym razem warunki fizyczne wyszły na korzyść 
przedstawionej przez debintantkę postaci; mały 
wzrost nie przeszkadzał, powaga tizjognomji i głosu 
licowała z tragicznym nastrojem całości.

Panna Jerzynówna, jako paź królowej, okazała 
wiele uczucia, zapału, wiersz mówiła dobrze, ge­
stykulowała z dystynkcją i zdobywała się nawet 
na silę dramatyczną.

Ballada w ostatnim akcie, najtrudniejsza chwila 
tej małej a wdzięcznej rolki, powiedziana była ze 
zrozumieniem, a krótka scenka śmierci udała się 
debintantce szczęśliwie.

W ogóle drugie wystąpienie panny Jerzynówny 
pozwala pomyślnie wróżyć o zdolnościach młodej 
aspirantki do sceny.

* W dniu dzisiejszym czerwone afisze zapowia­
dają nowości w dwóch teatrach, rozmaitości i ma­
łym.

W pierwszym odegraną będzie oryginalna jedoo- 
aktowa komedyjka „Sto tysięcy”, w drugim melo­
dramat „Ubodzy w Paryżu".

*Afi-ze teatru małego zapowiadają na dziś przed­
wieczny dramat „Ubodzy w Paryżu".

To mniejsza...
Ale afisze przypisują autorstwo dramatu bulwa­

rowego, p. Eugenjusza Nus — nie komu innemu, 
j*k Aleksandrowi Dumasowi synowi!

Zapewniamy, iż Dumasowie, ani syn, aui ojciec, 
nie zawinili aui w jednej kropelce autorstwem „U- 
bogich w Paryżu"...

* Dziś na scenie rozmaitości odbyła się próba 
czytana’-.z cennego dramatu Feuilleta p. t. „Dwa 
św iaty.

Role główniejsze objęli; panie Ładnowska i Wi- 
snowska, oraz pp. Ładuowski, Rapacki, Galasie- 
wicz, Stromfeld, Waiiszewski i inni.

* W przyszłym tygodniu odegraną będzie trage- 
dja Szyllera „Zbójcy" ze zmianą obsady w kilku 
głównych rolach.

Amalją ma być p. Ładnowska, rolę bohaterską 
Karol.-, powiei zono p. Prażnio wskiemu, Szpigielber- 
ga odtworzy p. Ładuowski.

* Wanda Miller Czechowska przybyła wczoraj 
do Warszawy i rozpoczyna w przyszły wtorek sze­
reg gościnnych występów partją Margerity w „Mefi- 
stofelesie" Boity.

* „Złoty cielec", pelua fredrowskiego humoru i 
życia jedno aktowa krotochwila ś. p. Stanisława Do­
brzańskiego, ukazała się w tych czasach w przekła­
dzie F. L. Hovorki, znanego w Warszawie literata 
czeskiego.

= Wsprawie kościoła na Grzybowie.
Z powoda wzmianki naszej o potrzebie składek, 

celem zebrania funduszów na ukończenie budowy 
kościoła Wszystkich Świętych, odbieramy od p. Era­
zma Majewskiego kilka słów następujących:

„Nieukończenie dotąd przybytku pańskiego na 
Grzybowie, z przyczyny braku środków material­
nych, przywodzi mi na myśl powszechnie prakty­
kowany wAnglji zwyczaj wrzucania do puszki „co 
łaska" za wejście do kościoła, z których to dro­
bnych kwot wytwarza się parafialny kapitał na bu­
dowę i restaurację kościoła.

Godzi się także przypomnieć o istniejących Dorn- 
Bau-Lotterle w Niemczech, po opłaceniu kosztów, hoj­
nie procentujących, na rzecz budowy i upiększania 
świątyń pańskich.

Sądzę, iż w obecnem położeniu komitet mógł je­
dnym z tych sposobów się posłużyć, a niewątpliwie 
pomyślny rezultat uwieńczyłby jego starania."

.Dając naszemu prenumeratorowi,musiiny nad­
mienić, iż w kościołach w Anglji nie płaci się za 
wejście, zwyczaj ów przyjął się tylko w Szkocji.

Opłata, właściwie od miejsc, istnieje w przyby­
tkach jedynie protestanckich.

Do kościolaiWszystkich Świętych uczęszcza prze­
ważnie lu<l}(nb»gi, dla tego pomysł nałożenia nań 
kontrybucjirfeokazalby się niepraktycznym a może 
i niezgodny ag ^potrzebą rozszerzania uczuć pobo­
żności.

Puszkę do ofiar dobrowolnych już dawno urzą­
dzono.

Dom Bau-Lółłerie, zn&ne w Niemczech, do których 
uciekają się teraz dla zebrania funduszu na budowę 
wieży w katedrze ulmskiej, u nas musialyby się 
spotkać z ustawą, wzbraniającą tej instytucji na ce­
le społcczue.

Komitet, zwalczywszy tę przeszkodę, miałby do 
usunięcia względy etyczne, jak rozbudzanie namię­
tności na grających, zktóremi, zwłaszcza w tego ro­
dzaju stosunkach, liczyć się trzeba...

= Ze spraw kolejowych.
Projekt ułożenia drugiego toru szyn na linji to- 

respolskiej znowu poruszony został.
Projekta i kosztorysy są już wykończone, zarząd 

zaś oczekuje ostatecznej decyzji ministerium ko- 
munikacyj.

Podniesiona przed laty kilkoma kwestja urzą­
dzenia ogólnej kasy emerytalnej dróg żelaznych 
w Królestwie Polskiem, przez połączenie i odpowie­
dnie unormowanie obecnie istniejących stowarzy­
szeń emerytalnych tutejszych dróg żelaznych, w 
tych dniach na nowo podniesioną została i w tym 
celu pomiędzy kolejami: wiedeńską i bydgoską, te- 
respokką i nadwiślańską prowadzi się ożywiona 
korespondencja.

Celem odpowiedniego zapewnienia transportu 
zboża na kolei wiedeńskiej wybudowane tyć mają 
wkrótce magazyny zbożowe na stacji towarowej 
w Warszawie i w Sosnowcu.

— Przybysze.
Wczoraj przybyło do Warszawy dwóch powa­

żnych przemysłowców londyńskich w zamiarze zba­
dania warunków do rozwinięcia fabrykacji piwa 
na miejscu.

Pierwsze poszukiwania zwrócone być mają do 
wartości wody, następnie do ocenienia współzawo­
dnictwa już istniejących firm.

Baczność więc!
=s Ze sztuki.
Towarzystwo zachęty sztuk pięknych, otrzy­

mawszy pozwolenie na urządzenie wystawy nad­
zwyczajnej i odczytów, celem zwiększenia funduszu 
zbierającego się obecnie na budowę własnego gma­
chu, poddzierżawiło od p. Gracjana Ungra jego sa­
lon artystyczny w pałacu hr. Stanisława Potockie­
go ua Krakowskiem-Przedmieściu, z zamiarem u- 
mieszczetia tam rzeczonej wystawy.

nowym tym salonie wystawiono już cenne płó­
tno Szymona Buchbindera „Zygmunt III złotni­
kiem i „Cztery pory roku" głośnej artystki fran­
cuskiej Luizy Abbema.

Za typy do tpostaci obrazu służyły znakomite a- 
ktorki paryskie, między iunemi jest też tu portret 
Sary Bernhardt.

Matejki „Bitwa pod Grunwaldem" pozostanie 
jeszcze czas dłuższy w salonie.

Stała wystawa Towarzystwa na Krakowskiem- 
Przedtnieścin obok kościoła po-bernardyńskiego o- 
twartą będzie jak zawsze w tychże samych godzi­
nach.

= Miły proeesik.
Będziemy znów mieli proeesik literacki.
Chodzi o pismo ilustrowane humorystyczne, któro 

dotknęło jednego z wydawców pism codziennych.
Sprawa już jest, niestetyl w rękach obrońcy.

= Wyprawa afrykańska.
Czasopismo Diario Popular, wychodzące W 'sto­

licy Madeiry, Funohalu, podoje wiadomość o prąjr*-
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byein tamże polskiej wyprawy naukowej, pod wo­
dza Stefana Rogozińskiego.

Przy tej sposobności umieszczono dokładne in­
formacje o towarzyszach j6go podróży.

= Fałszywe asy gnaty.
Do kasy „Eldorado“ przybyło wczoraj oddziel­

nie dwóch izraelitów, którzy za fałszywe banknoty 
chcieli się rozkoszować dawanemi tam widowiska­
mi.

Jeden z nich usiłował puścić w obieg podrobiony 
trzy, drugi zaś pięciorublówkę.

Operacja miała nieszczęśliwy skutek i obu pa­
nów żądnych wrażeń artystycznych, umieszczono 
na razie, zamiast w teatrze, — w areszcie policyj­
nym.

— Napad.
Onegdajszej nocy napadło trzech rabusiów na 

domek, w którym się mieści służba patku aleksan­
dryjskiego na Pradze.

Jeden z łotrów przedostał się przez okno do stan­
cji i pozostałym za oknem zaczął wyrzucać, co mu 
pod rękę podpadło! ' • 'V,

Nareszcie jeden ze stróżów, Dębski, nocujący 
w domu i zbudzony hałasem, pochwycił łotra na o- 
knie, chcąc go ztamtąd ściągnąć, cwcepostrzeglszy 
jego towarzysze, zaczęli go znów ciągnąć do siebie, 
ażeby nie zostawić wspólnika.

Operacja ta nawet im się udała, gdyż walczyło 
dwóch przeciw jednemu stróżowi...

Z tej jednak walki o rabusia, stróż o tyle sko­
rzystał, iż ściągnął zeń zwierzchnią odzież.

Przybiegła na alarm służba policyjna aż od mo­
stu żelaznego złodziejów spłoszyła.

ściągnięte z jednego łotra ubranie oddano do 
cyrkułu.

Podobne nadużycia i napady, jak słyszeliśmy, 
często się powtarzają w parku praskim, miej­
scowość ta bowiem sprzyja bardzo operacjom ło- 
trowskim, jako pozbawiona zupełnego dozoru poli­
cyjnego.

Istnieje wprawdzie w parku budka policyjna, 
lecz w tej od jesieni r. z. niema żadnej... służby!
= Zamach samobójczy.
Wczoraj w restauracji na rogu ulic Marszałkow­

skiej i Chmielnej zaszedł smutny wypadek.
Jeden z gości po spożyciu obiadu i wychyleniu 

pewnej racji wina w oddzielnym gabinecie skiero­
wał ku sobie pistolet.

Na odgłos wystrzału pośpieszono do gabinetu, 
w którym samobójca leżał krwią zbroczony.

Z kartki znalezionej na stole dowiedziano się, iż 
tajemniczy gość pada ofiarą pojedynku amerykań­
skiego.

Żyjącego jeszcze odwieziono do szpitala Dziecią­
tka Jezus. .

= Zaczadzenie.
Małżonkowie R., zamieszkali pod nrem 18 przy 

ulicy Wroniej, zagorzeli wskutek zawczesnego za­
sunięcia blachy u pieca.

Pomimo iż zdołano ich przyprowadzić do przy­
tomności, życiu obojga grozi jeszcze niebezpie­
czeństwo.

= Upadek. ~~
Karol K., usiłując wskoczyć do wagonu tramwajowego jadą- 

eego na dworzec kolei warszawsko-wiedeńskiej. potkną! się 
i upad! na bruk.

Upadek był tak nieszczęśliwy, iż K. uległ złamaniu nogi.

= Dla oświaty.
Dwa zgromadzenia gminne w gubernji kieleckiej 

podniosły etaty swoich szkółek początkowych.
I tak wieś Pęczełice, w powiecie miechowskim, z 

r«. 238 kop. 19 na rs. 288 kop. 44 i wieś Bolecbo 
wice, w powiecie kieleckim, z rs. 78 na is. 118; 
prócz tego podwyższono pensję nauczycielowi z rs. 
75 na 100 rs.

= Dla bezpieczeństwa. _ „-.p.
Rząd gubern.jalny piotrkowski wysłał w tych 

dniach do Częstochowy specjalną, .komisję, celem 
zbadania stopnia bezpieczeństwa tamecznego tea­
tru na wypadek ognia.

Komisja uznała budynek ten za wielce niebez­
pieczny, co zapewne spowoduje jego zamknięcie do 
czasu uskutecznienia niezbędny ch przeróbek.

= Poszukiwania.
W tych dniach bawili w Łodzi bracia Geldner 

B Saksonji, posiadacze olbrzymiej przędzalni.
Poszukiwali oni stosownej miejscowości celem 

sbudowania nowej wielkiej przędzalni.

Wdzięczni uczniowie.
Ks. biskup kujawsko-kaliski, w uznaniu długole­

tnich zasług ks. Józefa Orzechowskiego, niegdy 
profesora seminarium w Warszawie, w Płocku i 
Włocławku, obecnie zarządzającego kościołem po- 
dominikańskim w Brześciu kujawskim, mianował 
fo honorowym kanonikiem kolegjaty kaliskiej.

Dyplom nominacyjny wręczył ks. Orzechowskie­
mu dawny jego uczeń, a dziś kanonik katedralny 
kujawski, ks. Jan Śliwiński.

Do dyplomu dołączone były insygnja kanonickie, 
dar wdzięcznych uczniów.

= Ulepszenia techniczne.
Udoskonalone systemy eksploatacji i przetwa­

rzania fabrycznego powoli znajdują u nas szersze 
zastosowanie.

Dowiadujemy się, iż cukrownie i rafinerie Lu­
bna i Szreniawa w kieleckiein wprowadzają u sie­
bie system Manoury do wydz olania cukru z me­
lasa.

System wspomniany jest eksploatowany przez 
biuro w Warszawie, posiadające właściwy patent 
na Królestwo i Cesarstwo.____

x= Zbrodnia.
W Lublinie, w domu pod nrem 27 przy ulicy 0- 

leinej. zwróciło uwagę lokatorów jedno z mieszkań, 
zamknięte od dłuższego czasu

Dano*więc znać policji która po otworzeniu mie­
szkania znalazła w pokoju leżącego na środku męż­
czyznę, pokrytego ranami.

Był to Jan W., korektor instrumentów, mieszka­
jący samotnie.

Złoczyńcy dokonali tej zbrodni dla zrabowania 
małej sumy, zgromadzonej drogą oszczędności.

Dotąd ich nie wyśledzono.
— Małoletni zabójca.
W dniu 25-ym z. ni., w osadzie Siedlisko, w po­

wiecie włoszczowskim, 13 letni chłopiec Mikołaj 
Pałasz, znajdując się na folwarku, w mieszkaniu 
rządcy, dobył skrycie z komody nabity rewolwer i 
przybywszy do domu rodziców, gdzie znajdowało 
się kilku sąsiadów, wypalił niepostrzeżenie.

Strzał był tak nieszczęśliwy, iż całym nabojem 
ugodził w piersi Karola Szymczaka i przyprawił go 
o stratę życia.

Winnych pociągnięto do odpowiedzialności są­
dowej.

Ze świata
X Godny sposób uczczenia pamięci Józefa Szujskiego 

obmyślił jeden z obywateli galicyjskich, serdeczny przy­
jaciel zmarłego, rzucając myśl wydania wszystkich dzieł 
jego. Trzysta pierwszych egzemplarzy miałoby sio ro­
zejść między wielbicieli szczególniejszych zmarłego, przed 
puszczeniem w obieg całego wydania. Myślą tą zajmu­
ją się żywo koła uniwersyteckie lwowskie i niebawem 
ma się ad hoc utworzyć komitet wydawniczy, w skład 
którego weszliby także przedstawiciele świata uczonego.

X Dziwna historja. Podaliśmy przed niedawnym cza­
sem wiadomość o losie Wielkopolanin Wilhelminy Dą­
browskiej. która, zaślubiona francuzowi Janowi Mistral, 
udała się z nim do Francji. Rodzice Jana, nie godząc 
się na to małżeństwo, postarali się o to, iż go uznano za 
szaleńca i umieszczono w domu obłąkanych... Co się pó­
źniej z jego żoną i synem stało — nie było wiadomem. 
Obecnie podaje korespondent paryski Dz. pozn. kilka 
szczegółów o jej losie. W pierwszej chwili po rozłącze­
niu w roku 1837-ym miała Wilhelmina zamiar powrócić 
do Poznania, ale przybywszy do Strasburga zachorowa­
ła i powiła syna. Przez dwa lata, to jest tak długo jak 
żył jej syn. pozostała w Strasburgu, co daje powód do 
przypuszczenia, że i z rodzicami swerni musiała być w ja- 
kiemś nieporozumieniu. Po śmierci dziecka udała się 
do W. Ks. badeńskiego, gdzie uzyskała miejsce nauczy­
cielki. Tu w ciągu lat dziesięciu ciągle robiła starania, 
aby jakichkolwiek wieści zasięgnąć o swoim mężu, a nie 
odbierając żadnych, przyszła do przekonania, że już żyć 
nie może i zaślubiła bogatego kapitalistę z Poznania, na­
zwiskiem Wioski. (?) Po śmierei jego, która nastąpiła 
w kilka lat, wróciła do Torunia, rodzinnego swego jako­
by miejsca. W ostatnich czasach dopiero z-daenników 
dowiedziała się, co się z jej mężem dzieje i przybyła Jo 
Saint-Rómy, żeby go pielęgnować w chorobie. Zaopa­
trzona jest w wszelkie dokumenta stwierdzające tożsa­
mość jej osoby, a przedewszystkiem w akt ślubu z pierw­
szym swym mężem Janem Mistral. Ma ona obecnie 68 
lat wieku i ponieważ będzie jedyną dziedziczką kilka- 
kroćmiljonowcj fortuny Mistralów, może więc wiadomość 
ta dla kogo z czytających będzie nieobojętną.

X Morfina. Dr Landowski wystąpił w Gazette des 
Hop it aux przeciw powszechnemu nadużywaniu morfiny, 
wykazując zgubne skutki dotychczasowej w tym wzglę­
dzie praktyki. Prasa specjalna przyjęła artykuł z uzna- 
niem.

x Wdzięczność. Odbyte w tych dniach w Lugdunie 
zgromadzenie „radykalnych socjalistów" uchwaliło za­
protestować. przeciw postanowieniu magistratu nazwa­
nia jednej z ulic—ulicą Gambetty. Zważywszy — orze­
kło prześwietne grono—iż Gambetta od dnia 4-go wrze­
śnia 1870-go roku aż do śmierci był zdrajcą ojczyzny 
republikańskiej, swyeh wyborców oszukał i zwierzchni­
ctwo ładu lekce sobie watyl — właściwiej byłoby ochrz­

cić rzeczoną ulicę imieniem bardziej republikańskim du­
chem ożywionego męża, takiego, jakimi byli np.: Robes­
pierre, Marat, Blanqni lub... Raspail. Doskonale!

X Barberi, owe ulubione igrzysko mieszkańców Rzy­
mu, zniesione zostało na zawsze Dla tych którzy opi­
su Góthego lub Andersena nie znają, powiedzmy, iż 
„barberi" były to karnawałowe wyścigi koni, szalone, 
warjaokie, przypominające walki gladjatnrów i zwierząt 

i na arenach cesarstwa. O zmierzchu z Piazza del popa­
la wypuszczano kilkadziesiąt koni okrytych świecidelka- 

i mi i blaszkami, których ruch każdy kaleczył nieszczęśli- 
i we zwierzęta. Rozhukane konie, przelęknione okrzyka- 
j mi tłuszczy i szelestem swych ozdób, pędziły jak wście­

kłe aż do stóp Kapitolu, a pierwszy z nieb, zbroczony 
| nieraz, krwią, dobiegający do mety, zdobywał jakąś li- 
i ehą nagrodę swemu właścicielowi. Zeszłego roku zda- 
; rzyło się, ii przed oczami królowej Małgorzaty jeden 

z rozszalałych koni stratował dziecię i skaleczy! kobie­
tę — to też najprawdopodobniej dwór kres położy tej 
barbarzyńskiej igraszce...

X Najbardziej pijackim narodem w Europie mają być 
bclgowie. Od roku 1839-go spożycie napojów spirytu­
sowych w Belgji powiększyło się pięciokrotnie i dziś wy­
pada tara 40 litrów rocznie na głowę dorosłej męzkiej 
ludności, jeden szynk w kraju na każde 12 osób! Leka­
rze szpitalni brukselscy przekonali się, że na 100 osób 

I umierających w szpitalach, aż 80 żegna ten świat z nad­
użycia wyskoku. Z tegoż powodu w roku 1875-ym by­
ło w Belgji 352, a w roku 1880-ym 581 samobójstw. 
Dziś jest w tym kraju trzy razy tylu obłąkanych co 
w roku 1830-ym. a usprawiedliwić tego nie można g s 
szem jedynie zaludnieniem.

X Zjazd lekarzy. Szczególnemu złregowi okoliczno- 
śctprzypisać należy, iż kiedy w jednetn z miast amery­
kańskich zjechali się lekarze na kongres naukowy — 
w tymże dniu i do tegoż miasta przybył znaczny tran­
sport kamieni nagrobkowych...

X Nabożeństwo w wagonie, podróżni na kolei Pa­
cyfiku słuchali w tych dniach kazania w ogromnym ru- 

| chomym przybytku... Poważno sity liryczne uczestni­
czyły w śpiewie psalmów. Tamże urządzono drzewko i 
uroczystość zwaną „Santa-Claus", polegającą na obda­
rzaniu podarkami obecnych.

X Z nauk przyrodniczych.
— Obliczono, iż mrówka 11 razy tyle, co sama wa­

ży, udźwignąć możei
— Pchła jest jeszcze mocniejszą, będąc zdolną tęgie­

go mężczyznę z łóżka wyrzucić!..
X List.
Drogi mężu!
Nie mając teraz co robić piszę, ale ponieważ nie mam 

ci nic do doniesienia, tem przeto kończę.
Twoja 

Marja,

.— Tabelka loteryjna z dnia wczorajszego za­
mieszczoną jest na 10 ej stronnicy Kurjera.

JW IgtŁ H.« <S» a o jjg

i ś p. Wacław Aleksander Maciejowski, emeryt, N 
profesor b. warszawskiego Aleksandryskiego uniweisytetn. 
extonek akad-mji nauk i różnych uczony.h towarzystw, 
autor „Hi torji prawodawstw słowiańskich* i wielu Innych 

I prac ca polu piśmiennictwa, xmarł w dniu wczorajszvm 
a wieku lat 90. Pozost la w bolesnym emntkn wdowa 
wraz, z dziećmi, wnukami i familją zmarłego zaprasza kre­
wnych, przyjaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo dnia 
13 b. m., we wtorek, odbyć się mające w kościele Naro­
dzenia N. Marji Panny na Lesznie, o godzinie 11-ej trana, 
pa którem nastąpi zaraz z tegoż kościoła wyj rowadzenie 
zwłok na cmentarz powązkowski. —552—
f Ś. p. Wincenty Fedacki, syn byłego rejenta, celujący 

uczeń IV klasy szkoły realnej war zawskiej, w 15 rku ży­
cia. po długiej cbcrobla, opatrzony św. Sakramentami, za­
kończył życie w dniu 8 lutego r. b. Stroskani rodzice za­
praszają krewnych, pr/yjaciół, znajomrch i kolegów zmar­
łego na wyprowadzenie zwłok z karlicy kościoła św. Ag. 
tonfego przy ulicy Senatorskiej, na cmentarz powązkowski, 
w niedzielo, dnia 11 b. m., o godzinie 4-ej po południu, 
oraz na żałobne nabożeństwo w dniu następnym, w ponie­
działek o godzinie lO-ej zrana, w tymże kościele. — 126

f S. p. Andrzej Meller, obywatel miasta Warszawy, 
członek towarzystwa dobroczynności i archikonfraternji li- 
teracKlej. po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, dnia 9 b. m„ 
o godzinie 9 ej wieczorem przen;ósł się do wieczności, prze­
żywszy lat 76. O dniu i godzinie j ogrzebu zawiadomią kle- 
P’Diry. -555-
t S. p. Józio Witkowski, syn Józefa i Wiktor I z Frąc­

kiewiczów. żył rok jeden, zmarł dnia 9 b. m. Cętko dotknię­
ci tym ciosem rodzice zapraszają krewnych, przy aciół i 
znajomych na wyprowadzenie zwłok z domu przy ul cy Chło­
dnej nr 21, dnia 11 b. m., o godzinie 2-ej po południu, n=> 
cmentarz powązkowski. —557—

f W niedzielę, dnia 11 b. m., jako w drugą hol-sną ro­
cznicę śmierei nieodżałowanej ś. p. Marji z Gie.-szów 
Ekiert, odbędzie się żałobne nabożeństwo w kościele ua



PowąjŁaeh, o godzinie • i pół srana, na które strapiona 
patka zaprasza. —5*9*-

7 W niedzielę. dnia 11 b. m,, o godzinie 12-ej w polu 
dnie będzie miała miejsce w kościele ewangelickim przy 
ulicy Królewssiej modlitwa o pociechę po ś. p. Zofii Gay, 
na którą pozostkia matka wraz z. rodziny zmarłej zaprasza 
krewnych, przyjaciół i życzliwych. —538—

f Diia 12 lutego, w poniedziałek, o godzinie 10-ej zra- 
na, w kościele ów. Jana, w kaplicy Fana Jezusa, odpra­
wioną zostanie wotywa żałobna, za duszę i. p. Stanisława 
Scbiirr, jako w rocznicę jego zgonu, na którą zaprasza się 
o-uby, w pamięci których pozostawił życzliwe wspomnie­
nie. —526—

f W dniu 12 b m.. w poniedziałek, jako w siódmą ro­
cznicę śmierci ś. p. Marusza Sikorskiego, odprawioną 
zostanie za spokój jego duszy, o godzinie 10-ej zrana, wo­
tywa żałobna w kościele św. Józefa Oblubieńca na Krakow- 
sk em-?rzedmieściu, na którą pozostała żona zaprasza kre­
wnych, przyjaciół i znajomych. —541—

■p W poniedziałek, dnia 12 b. m., o godzinie Ii-ej zra­
na, w kościele św. Antoniego przy ulicy Senatorskiej, od­
będzie się żałobne nabożeństwo za dusze ś. p. Franciszka i 
Jfaiji Kisieirsickich, jako też córek i wnuków tychże, na 
które tó zaprasza się krewnych i przyjaciół. —128—
f W dniu <12 b m, jako w rocznicę śmierci ś. p. Jacka 

Torrzasiowicza, w kościele Wszystkich Świętych odpra­
wioną będzie wotywa o godzinie 9-ej zrana, o czem za­
wiadamia się przyjaciół i znajomych. —543—
f W poniedziałek, dnia 12 b. m., o godzinie 10 i pół 

zrani odbędzie się w kościele św. Aleksandra żałobne na­
bożeństwo, za duszę ś. p. Karola Bodenhama, na które 
Zaprasza się krewnych, przyjaciół i znajomych. —549 

■f W poniedziałek, dnia 12 b. m., w* kościele św. Józefa 
Oblubieńca na Krakowskiem-Przedmieściu, o godzinie O-ej 
Zrana, odprawione zostanie żałobne nabożeństwo za duszę 
ś. p. Karola Topaez Łubowidzkiego, na które syn za­
prasza krewnych, znajomych i przyjaciół zmarłego. —551

f W poniedziałek, dnia 12 b. m., o godzinie 10-ej zra­
na. jako w trzecią bolesną rocznicę śmierci ś. p Felicji 
z Chełmońskich Thieme, odbędzie się za spokój jej duszy 
w kościele św. Krzyża, żałobne nabożeństwo, na które po­
zostały mąż i rodzeństwo zmarłej zapraszają krewnych, 
przyjaciół i znajomych. —553—

7 We wtorek, dnia 13 b. m., jako w dzień imienin ś. p. 
Juliana Purzyckiego, inżeniera, odbędzie się za spokój 
jego duszy żałobne nabożeństwo w kościele św. Aleksandra 
o godzinie 10-ej zrana, na które pozostała żona z dziećmi 
zagaszają krewnych i przyjaciół. —539—

- W nadchodzący wtorek, jako w rocznicę śmierci ś. p. 
Sablnv Nowakowskiej, b. uczennicy instytutu muzyczne­
go, oćnrawiona będzie żałobna msza św. za jej duszę w ko­
ściele św. Antoniego przy ulicy Senatorskiej, o godzinie 
!O-ej zrana, na którą rodzice zmarłej zapraszają przyjaciół 
i znajoKiyeL —542—

7 Dnia 13 b m.. we wtorek, jako w pierwszą rocznicę 
Śmierci ś. p. Stanisława Tnszyńskiego, odbędzie się 
w kościele św. Józefa Oblubieńca na Krakowskieni-Przed- 
niieściu, o gouziuie O-ej zrana, za spokój duszy jego na- 
bożeństwo żałobne, na które to pozostała żona i matka za­
praszają krewnych, przyjaciół i znajomych. —124—

7 Za duszę ś. p. Florentyny z Baczyńskich Konieczko, 
żony sędziego śledczego, zmarłej w dniu 3 lutego r b. 
w bieście Orsko, gnbemji orenburskiej, w wieku lat. 35, 
odbędzie się żałobne nabożeństwo w dniu 13 b. m., we wto­
rek, o godzinie O i pół zrana, w Warszawie, w kościele 
Św. Duab.'i wprost Mostowej, na które brat zmarłej wraz 
i żeną zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych. —550

Z Cssaistwa.
Petersburg 8-gó lutego. — Nowosti, mówiąc o oży­

wienia sio, Peietsbnrga od czasu przeniesienia się 
Dworu do stolicy i o dobrem wrażeniu, jakie wy­
warł manifest koronacyjny, powiadają: „Ożywie­
nie to przenosi się w sfery społeczne, a głównie też 
w handlowe. Nieraz już mówiliśmy, że dziś wszys­
cy się skarżą na straszny zastój w interesach i w 
handlu. Bale" dworu niewątpliwie wielce wpłyną na j 
ożywienie ruchu handlowego, gdyż zapotrzebowa­
nie artykułów zbytku, które przez czas jakiś zupeł­
nie upadło, wzdęło znowu w wysokim stopniu. Ta- 
kiź sam skutek przyniesie niezawodnie uroczystość 
koronacyjną, kiedy do Moskwy przybędzie Dwór, 
zjedzie mnóstwo gości i rozpoczuie się szereg wspa­
niałych zabaw.u

Moskwa 8-go lutego.—Moskowskija wiedomostido- 
noszą o przybyciu do Moskwy dowódcy oddziału 
minierów z Kronsztadu, kapitana Wierchowskiego 
i porucznika Twieritinowa, którzy mają się zająć 
przygotowaniami do elektrycznej iluminacji Kremlu 
w dzień koronacji.

Petersburg 8-go lutego. — Według wiadomości o- 
trzymanych z Belgradu przez Nowoje wremja, za­
mieszkali tam od pewnego czasu czarnogórcy zo­
stali zawezwani do biura policji i ci z pomiędzy 
oieb, którzy nie mogą przedstawić dowodów uspra­
wiedliwiających konieczną potrzebę przebywania 
w Belgradzie, mają bezzwłocznie wyjechać z mia- i

h sta. Podobno serbski minister Garaszanin, z powo­
du wiadomości jakie nadchodzą tu z Cetynji, ma 
być wezwany, aby powrócił z Wiech

Ostatnia poczta
„Kurjera Warszawskieg o“.

Kraków 9-go lutego. — Na posiedzeniu rady miej­
skiej, zwołanem wczoraj po południu, przyjęty zo­
stał jednogłośnie postawiony przez prezydenta 
wniosek następującej treści: „Ziemia, którą tak u- 
koebał ś. p. Szujski, dla której się tyle poświęcał i 
cierpiał „niech mu będzie lekką”: nie godzi się, że 
tak powiem: obciążać ią opłatą za grobowiec. Mia­
sto więc ofiaruje ziemię pod takowy bezpłatnie, a 
w razie przeniesienia zwłok do grobu zasłużonych 
na Skałce, zachowuje sobie położenie Józefowi 
Szujskiemu tablicy pamiątkowej w podziemiach 
kościoła na Skałce11. Na temżo posiedzeniu przyję­
to wniosek dra Straszewskiego, aby sekcja trzecia 
rady miejskiej obmyśliła sposób uczczenia pamięci 
ś. p. Szujskiego.

Ara/cóm 8-go lutego. — Przez dzień cały nadcho­
dziły dziś do rodziny Szujskiego i Akademji umie­
jętności kond.łencyjne telegramy. Przysłali je: 
redaktórowie pism lwowskich i poznańskich, na­
miestnik Galicji, rada m. Lwowa, Grocholski w i- 
mieniu posłów do austrjackiej rady państwa, Ra­
dziszewski imieniem senatu i profesorów uniwersy- 
tetu lwowskiego, piof. Leon Biliński, Baranowski, 
Nehring, przedstawiciele młodzieży na uniwersyte­
tach zagranicznych, redakcja Kraju itd itd.

Kraków 9-go lutego.—Lwowskie rusiiskie dzien­
niki Słowo i Diło nader przychylnie wyrażają się o 
Szujskim. Słowo podaje treś iwą bbgiąflę, Diło 
zaś wzmiankę, oceniająca, jego prace i stanowisko 
zakończoną słowami: „Polacy trać j w nim jeden 
z najwyższych talentów i najzasłużeńszego syna 
swego narodu. Cześć jego pamięci!“

Praga czeska 9-go lufego.— Powiesił się tu ośmna- 
stołetiii czeladnik rękawiczniczy, Dreissler. W li­
ście pozostawionym do matki powiada on, Że otrzy­
mał od związku socjalistycznego, do którego nale­
żał, rozkaz zamordowania dyrektora policji pra­
skiej, Stejskala. Ponieważ wypełnić tego czynu 
nie chciał a towarzysze opór jego ukaraliby śmier­
cią, popełnił samobójstwo.

Berlin 8-go lutego. — Post zamieszcza dosłowny 
tekst rewersu, podpisanego w r. 1870 w Moguncji 
przez jen. Thibaudina, na mocy którego zaniechano 
internowania go. Rewers zaczyna się od słów: 
„Daję moje słowo honoru, że nie przedsięwezmę 
żadnej próby ucieczki itd. ' Norddeutsche AUg. /tg 
nagania prasę niemiecką za artykuły namiętne 
w tej sprawie. Powiada on, iż sprawa jen. Thibau­
dina jest czysto wewnętrzną, francuską i że dzien­
niki niemieckie nie mają ani prawa, ani obowiązku 
mięszania się do takowej.

Paryż 8-go lutego.—Odczytane nadzisiejszem po­
siedzeniu senatu sprawozdanie Allou o prawie pre­
tendentów znalazło opozycję połowicy a dobre przy­
jęcie w centrum i na prawicy. Sprawozdanie po­
wiada: Rząd nie poczynił żadnych odkryć; komisja 
mnsiała prosto zapytać się, czy powód jest rzeczy­
wisty alarmowania rzeczy pospolitej? Rzeczpospoli­
ta dumną była zawsze z tego, że unikała praw wy­
jątkowych i przestrzegała tolerancji. Prawo zdra­
dza rozbrat z ideami umiarkowanemu Schodzimy 
na pochyłość, z dziedziny prawa wkraczając w dzie­
dzinę samowoli. Komisja uważała, że tranzakcja 
jest niemożliwą. Apelujemy od izby do izby. Kraj 
potrzebuje rządu silnego, ale nie gwałtownego. 
Komisja oporem swoim pragnie oddać przysługę 
rzeczypospolitej i wnosi odrzucenie prawa pur et 
simple.

Paryż hi tego. — Grevy konferował dzisiaj
z Brissownn. "Usiłowania Ferry’ego około złożenia 
gabinetu spełzły na niczem. Izba stawia mu tru­
dności. Tekę spraw zagranicznych obejmie pra­
wdopodobnie p. Cballemel Lacour. Sprawą przed­
stawienia legitymistów w Montpellier, w którem u- 
czestniczyła część załogi, okazała się według ra­
portu komisarza nadzwyczajnego, jen. Chagrin de 
St. Hilaire przesadzoną. Przedstawienie nie miało 
żadnej cechy anti-republikańskiej.

Rzym. 8-go lutego. — P. Schłoetzer domaga się 
natarczywie usunięcia z Watykanu kardynała Le- 
dóchowskiego.

POGRZEB Jta SMM.
Sprawozdanie telegraficzne „Kurjera Warszawskiego11.

Bolesnym ciosem dotknięty, od dwóch dni w cięż­
kiej żałobie pogrążony Kraków, w imieniu całoge | 

społeczeństwa oddawał dziś ostatnią posługę Józe-, 
fowi Szujskiemu.

Od rana na mało zazwyczaj ożywionych ulicach 
poważnego grodu skupiały się gromadki ludzi,two­
rzyły się koła i kółka, zwykłych zbiorowisk miej­
sca wrzały ożywioną rozmową, wśród której prze­
wijało się, jak nić wszystkich myśli łącząca, jedno 
tylko imię...

Od wczesnego już ranka potężna fala ludu ply-, 
nęła ku ulicy Krupniczej, otaczając bramę dobrzei 
wszystkim znanego domu, przy której zdała już 
widniało wieko trumny złotym połyskujące krucy­
fiksem...

Ten i ów zatrzymywał się na chwilę przed ogro- 
mnerni plakatami, rozlepionemi gęsto na rógaoh 
ulic... .

Na wyprowadzenie zwłok na cmentarz zaprasza­
ła Akadcmja, na nabożeństwo jutrzejsze uniwersy­
tet jugieloński, wreszcie „komitet urządzający po­
grzeb w imieniu kraju11 ogłaszał program mającej j 
się za godzin kilka odbyć smutnej uroczystości.

Po przez tłum przemykała się młodzież uniwer­
sytecka, migając żałobną krepową kokardą przy-i 
twierdzon^ifilińramieniu, przejęta tym serdecznym 
młodzieńczym ’żalem prosto z serca idącym...

Nieustatflftiprocesja nawiedzających podążą po' 
schodach ku progom, które, jak się trafnie w mo­
wie swej wyraził dr Majer,—„były od lat wielu ce­
lem wędrówki gości ze wszystkich stron przybywa­
jących, by uścisnąć dłoń jednego z najzacniejszych 
i nąjzasłużcńszych synów11...

Ścisk szalony przededrzwiarai z trudnością po-i 
zwala dostać się do komnaty, w której wznosi się 
katafalk.

Cała kwiatów klombami otoczona, otwarta tru-i 
mna więzi zwłoki Józefa Szujskiego...

Dokoła palą się świece, rzucając żółte blaski na 
kir powlekający ściany.

U stóp trumny na podwyższeniu ułożone pirami­
dą, dokoła pokrywające katafalku stopnie, poroz­
wieszane wreszcie wszędzie gdzie się dało... wa-l 
wrzynowe wieńce.

Twarz zgasłego zmieniona, policzki zapadłe, ry­
sy profilu zaostrzone... historyk spoczywa w stroju 

"profesorskim—w rękach zmarłego tkwi krzyżyk 
drobny, godło zbawienia na drogę wieczności...

W głębi komnaty tymczasowy ołtarz—przed nim 
klęczą braciszkowie w brunatnych habitach, szep­
cząc pobożnie pacierze.

Przed chwilą odszedł od ołtarza kapłan, mszo 
bowiem jedna po drugiej następują niemal be? 
przerwy.

Czterech słuchaczy uniwersytetu utrzymują, zmie 
niaiąc się kolejno, porządek.

Dokoła katafalku klęczą kobiety i stoją męźczy 
żni z pochyloną głową.

Obok księżnej znalazła się przekupka z przeciw 
ka, obok damy wielkiego świata, batystową chu­
steczką przysłaniającą łzami zwilżone oczy, prosta 
wlościanka fartuchem twarz ociera.

Popularna, rozwijająca swą działalność na tyłu 
polach osobistość Szujskiego dziwny widać miała 
urok dla wszystkich stanów...

*
Ogromna liczba wieńców, zwiększająca się do 

ostatniej chwili nie dozwoliła przyjrzeć się każde-4 
mu po kolei.

Wawrzyny, kwiaty i palmy tworzyły stosy...
Na wstęgach wyczytaliśmy między innemi nadpi-i 

sy: wydział krajowy., zakład imienia Ossolińskich we> 
Lwotwify nauka, piśmiennictwo i dziennikarstwo war­
szawskie, swemu koledze członkowie izbij panów, San- 
deczczyzna. swemu posłowi, prezydent miasta, bibljote- 
ka Jagiellońska, lowarzystwo tatrzańskie, senat aka­
demicki. (oddzielny wieniec od każdego wydziału),. 
uczniowie gimnazjum św. Anny, rada powiatowa kra­
kowska, koło Uteracko-artystyczne krakowskie, kolo li- 
teracko-artystynztio lwowskie, akademja umiejętności, 
szkoła sztuk\ pięknych, uczniowie historji polskiej, ar­
tyści sceny krakowskiej, komisja historyczna akade-' 
mji umiejet.naśaiyz Wiednia dawni uczniowier towa­
rzystwo technitjzne krakowskie, dyrektor i uczennico 
muzeum Baranieckiego, towarzystwo naukowe toruń­
skie, Juljan Klaczko, rada miasta Krakowa, towa­
rzystwo pedagogiczne lwowskie, towarzystwo lekarskie 
krakowskie, uczniowie od r. 1877-go r. 1881-go, rada 
miasta Lwowa, mistrzowi i przykładowi najlepszemu 
młodzieży od polskich matek, uczniowie uniwei'sytetu 
(każdy wydział oddzielny wieniec), czytelnia akade­
micka krakowska, towarzystwo wzajemnej pomocy | 
uczniów uniwersytetu jagiellońskego, Podole—zaslu-, 
zonemu mężowi; redakcje: Czasu, Reformy, Gazety 
krakowskiej, Gazety lwowskiej, Gazety narodowej. , 
Kraju itd. itd.

* \ 
_ O godzinie2 giej popołudniu na całej długości n- 

licy Krupniczej zaroiły się chodniki niezliczonym' 
tłumem.



Utworzony przez młodzież akademicką szpaler 
umożliwił swobodny przejazd tryumfalnemu wo­
zowi.

Ciągnęło go sześć trzymanych w ręku koni ozdo­
bionych u czoła pióropuszem, w długich srebtem 
lamowanych kapach.

Czterech srebrnych aniołów podtrzymywało bal­
dachim wozu, u góry srebrny anioł klęczący wyso­
ko wznosił krzyż złoty.

Z karet, zatrzymujących się u ujścia ulicy Dolne 
Młyny, wysiadały co chwila panie czarno ubrane i 
i torow ały sobie mozolnie drogę ku bramie.

Dokoła niej tłok wzrastał z każdą chwilą.
Gromadził się senat akademicki, przedstawiciele 

świata naukowego i artystycznego, delegaci i naj­
bliżsi znajomi.

Do wnętrza weszła nieliczna zaledwie garstka 
wybranych.

Profesor Zoll i dr Leon Cyfrowicz organizują po­
chód; w pomoc utrzymującej porządek młodzieży 
przychodzą pedele uniwersyteccy w zielonych to­
gach z berłami w ręku i ustawiająsję po obu stro­
nach wozu.

Wśród tłumu zalegającego uajjyięikiei przestrze­
ni ulicę widać, jak się rzekło,przedstawicieli wszys­
tkich stanów — księżnę Czartoryską Zuzannę prze­
prowadzają przez tłum do braniyjijftfąj^szczają poza 
kordonem młodzieży. 7 r

Od ulicy Karmelickiej zaczynają powiewać ce­
chowe chorągwie i połyskują złote hełmy straży 
ogniowej. . ,<

Od ulicy Górne Młyny zajeżdża żałobna kareta i 
itaje o kilkadziesiąt kroków od bramy.

Wysiada z niej ks. biskup Dunajewski, obstępu- 
je go liczne duchowieństwo i wiedzie przez tłum 
ku domowi żałoby.

*
Na górze, w mieszkaniu przepełnionem ciżbą, ks. 

bisknp przywdziewa szaty pontyfikalne i infułę 
włożywszy na skronie odmawiać zaczyna modli­
twy.

Położono wieko na trumnę...
Służba pogrzebowa dźwignąwszy ją z katafalku 

stawia w progu tak. iż za nią w głębi pozostaje bi­
skup z duchowieństwem, na palier zaś schodów 
wchodzi dr Majer otoczony rodziną i najbliższymi.

Prezes Akademji, złożywszy wieniec na trumuę, 
w te mniej więcej odzywa się słowa:

„Był Szujski niejako streszczeniem, upostacio­
waniem tego wszystkiego co naród, jeśli nie wynio­
sło ponad inne, to na równi ze wszystkiemi posta­
wiło. '

„Ale aby stać się tym godnym przedstawicielem 
wszystkich warstw społeczeństwa, przejąć się ich 
duchem, ich potrzebami i sterować ich dążeniom, 
trzeba było potężnego ducha, ożywiającego każdą 
myśl i czyn każdy.

„Taki duch cudotwórczy zaklął Bóg w wątłą 
pierś Józefa Szujskiego.

„To mdłe, słabowite ciało, które dłoń przedwcze­
snej śmierci złamała, dźwigało od młodu brzemię 
twardej, a zarazem zaszczytnej doli.

„Żegnaj więc strudzony pracowniku, żegnaj mi 
współtowarzyszu w pracach podjętych w jednej 
myśli i celu, żegnaj w imieniu kraju wzorowy oby­
watelu, w imieniu rodziny nieodżałowany mężu i 
O^ze„..u

Zwolna wśród uroczystej ciszy zuiesiono trumnę 
ze scuodów.

hlycbać było tylko stłumione szlochania, a nawet 
raz, nagle wybuchnął giośny płacz...

Stała w kącie gdzieś pod załamaniem schodów 
prosta kobieta z ludu, co służyła może kiedyś u te­
go pana, któremu dziś miasto całe oddaje ostatnią 
posługę, co nie wiedziała może kim i czem był dla 
kraju swego, jeno tylko, że byka dobrym panem.

Czy łzy takie nie starczą za wieniec?
o,

Pod arkadą bramy złożono itajanę na mary.
Za sznury całuna ujęli mańsśałek Zyblikiewicz, 

prezes Akademji dr Mayer, prorektor uniwersytetu 
lwowskiego Piętak, poseł Ohn&awowski w imieniu 
koła polskiego, rektor uniwersytetu krakowskiego 
dr Pelczar i prezydent miasta dr Weigel.

Ozwał się śpiew kleru—pochód ruszył...
Jak okiem sięgnąć naprzód — tłumy jak okiem 

sięgnąć wstecz—szereg nieprzerwany powozow.

Na czele crszaku Kroczyła muzyka i oddziały stra 
żv ogniowej miejskiej i ochotnicz,ej.

Tuż za nią rozpoczynał się, całą- długość Krupni­
czej ulicy zajmujący,pochód czwórkami wszystkich 
szkół ludowych niższych i średnich. _ . . ,

Dalej szła młodzież akademicka, niosąc 54 wień­
ców ofiarowanych zmarłemu — reszta ich spoczywa­
ła na wozie żałobnym, idącym na końcu orszaku-

Przed trumna przedstawiciele wszystkich zako­
nów, duchowieństwo i kondukt prowadzący ks. bi­
skup, dokoła niej cechy z chorągwiami.

Za trumną niesioną przez sześciu, zmieniających 
się kolejno studentów uniwersytetu postępowała ro­
dzina, przedstawiciele wydziału krajowego, człon­
kowie Akademji umiejętności, profesorowie uniwer­
sytetu jagiellońskiego, deputacja uniwersytetu, ra­
da miejska w komplecie, reprezentanci władz, in- 
stytucyj i korporacyj, przedstawiciele prasy krakow­
skiej i lwowskiej, wreszcie ogromna rzesza ludu.

Ciiarakterystycznem było zjawienie się Jana Do­
brzańskiego.

Niegdy najszczerszy przyjaciel zgasłego, prac je­
go pierwszych opiekun, później gorący przeciwnik 
polityczny, postępował teraz z wieńcem pamięci za 
martwemi zwłoki...

Orszak pogrzebowy zamykały pluton straży og­
niowej i długi łańcuch powozów.

O długości korowodu sądzić można z tego, iż gdy 
czoło jego znajdowało się na środku rynku, powóz 
ostatni jeszcze z miejsca nie ruszył.

Orszak zatem pogrzebowy zajmował przestrzeń 
równającą się mniej więcej całej długości naszego 
Nowego Światu.

Przewijał się on przez ulice Krupniczą, planty, 
św. Anny, rynek, Florjańską.

Widok był imponujący.
Cala—bez żadnej przesady — ludność Krakowa 

skupiła się na ulicach, przez które kondukt miał 
przechodzić.

Latarnie gazowe, zapalone na przestrzeni od do­
mu z którego wyniesiono zwłoki aż do rogatek mia­
sta, nadawały niezwykle uroczystą cechę niezwy­
kłemu temu pogrzebowi.

Czarne chorągwie powiewały na gmachach uni­
wersyteckich, na gmachu Akademji i na ratuszu.

Wzdłuż całej drogi posępnego pochodu pozamy­
kano wszystkie sklepy.

W oknach otwartych, na balkonach, pod drzwia­
mi, w bramach—głowa przy głowie.

Nieustanny odgłos dzwonów wtórował śpiewom i 
pogrzebowemu marszowi.

Cała jedna połowa olbrzymiego krakowskiego 
rynku, falą tłumu zalana, stanowiła dziwny kontrast 
z drugą stroną placu pustą zupełnie.

Ks. biskup, przeprowadziwszy zwłoki do załama­
nia się orszaku w ulicę Florjańską ustąpił miejsca 
ks. kanonikowi, profesorowi Drozdowiczowi.

Wiele osób, wyprzedziwszy powoli podążający 
naprzód pochód, zgromadziło się już około godziny 
4-ej na cmentarzu, gdzie ząjąwszy bliższe miejsca 
dokoła grobowca Rydzewskich, oczekiwały na przy­
bycie zwłok. - ■ ,

Szujski bowiem stanowczo oparł się w ostatniej 
chwili chęci złożenia zwłok jego w grobie zasłużo­
nych na Skałce... '

Rada przeto miasta, stosując się do tej ostatniej 
woli, uchwaliła ofiarowanie bezpłatne ziemi pod 
grobowiec na cmentarzu i złożenie tymczasowe 
zwłok w grobie rodzinnym Rydzowskich, zachowu­
jąc sobie w razi i przeniesienia zwłok na Skałkę 
położenie tamże tablicy pamiątkowej.

Drzwi kaplicy cmentarnej stały otworem, widać 
było palące się r.a ołtarzu światła, kilkadziesiąt osób 
klęczało na przyj ruszonej śniegiem ziemi.

Liczba przybywających zwiększała się z każdą 
chwilą, przed bramy cmentarne zajeżdżały powozy", 
jakoteż nadciągały tłumy pieszych wysadzaną 
drzewami szeroką drogą.

O godzinie piątej zasłyszano śpiew w oddali, 
szmery rozmów ucichły, w bramie ukazały się heł­
my strażaków, marsza pogrzebowego smutna melo- 
dja uderzyła w echa głuchą ciszą pogrążonego 
cmentarza i wkrótce potem chorągwie cechów zgię­
ły się pod sklepieniem bramy.

Za niemi wpłynęła na mogilnik fala tłumu.
*

Profesorowie uniwersytetu, wziąwszy trumnę na 
barki, nieśli ją zwolna ku grobowcowi, nd x w

Odkryły się wszystkie głowy. ’ *
Na stopniach mauzoleum Rydzowskich złożono 

trumnę ozdobioną wieńcem Akademji i w tej chwili 
stanął* przed nią pierwszy mówca Stanisław Tar­
nowski. - J v 1

Głęboko wzruszony, na razie głosu z piersi dobyć 
nie był w stanie. . ,

Mówił nie orator, nie przedni w kraju krasomów­
ca, mówił przyjaciel bolesną stratą przejęty do głę­
bi duszy — to też bardziej niż wykwintne słowo, 
przemówiło do duszy słuchaczy rzewne uczucie 
dźwięczące w każdym jego wyrazie...

Dokoła stali w poważnej zadumie: profesorowie 
olmae matris, przyjaciele ś. p. Józefa, dalej przyby­
sze ze Lwowa profesowie uniwersytetu Kostek i 
Piętak, Dobrzański, delegaci wydziału dr Zybli­
kiewicz, Hoszard i Władysław Badcni, poseł Mę- 
ciński, Sawczyński, prezes Towarzystwa pedago­
gicznego i dawny nauczyciel Szujskiego, przybysze 
z Wiednia posłowie Chrzanowski i Mieroszewski, 

przybysze z Warszawy Lubowski, Godlewski i Sien­
kiewicz...

. Następnie zabrał glos prorektor lwowskiej wszech­
nicy, Leonard Piętak.

W imieniu młodzieży żegnał nieodżałowanego 
kierownika i profesora student wydziału filozofi- 
czego, Siekierzyński.

*
Zmierzch zapadał powoli — śmiertelne szczątki 

Józefa Szujskiego spoczęły w grobowcu...
Tłum przeszło 10-tysięczny w tym samym po­

rządku niczem niezakłóconym, w jakim się był 
zgromadził, rozchodzić się zaczął...

Grobowiec, cmentarz, wieńce i światła znikły 
nam z oczu, przebrzmią! śpiew Kościelny i mówców 
słowa...

Nie światła atoli, wieńce i mowy zapisują imię 
nieśmiertelne na karcie dziejów — zapisuje się ono 
na niej sanie, mocą dokonanych czynów, pożytku 
przyniesionego braciom, mocą zasług w zakresie 
najcichszej nieraz pracy położonych.

Hołd, złożony Szujskiemu przez Kraków w imie­
niu całego społeczeństwa, był tylko potwierdze­
niem dawno już wydanego o tej wyjątkowe stano­
wisko zajmującej od lat wielu postaci.

Ludzie nauki oddali sprawiedliwość zasługom 
poety, krytyka i historyka—ogół wiedziony zawsze 
zdrowym impulsem uczucia czuł w nim głównie 
człowieka „dobrej woli“ widział śmiałego w każdej 
społeczeństwo całe obchodzącej sprawie inicjatora 
i „wielkiemu obywatelowi*4 Szujskiemu wieniec 
z palm i dębu uwity złożył na trumnę.

Pokój ludziom dobrej woli!

Telegramy własna
„ fiurjern WarssatusJcletjo'*

Otrzymany wczoraj po zamknięciu dziennika
Parys 9go lutego (godzina 3 minut 50).,
Na mocy orzeczenia izby oskarżeń (prokuratorskiej) 

książę Hieronim Napoleon wypuszczony został na wol­
ność.

Nadeszle dzii.
Wiedeń 10-go lutego.
Na interplację prawicy odpowie rząd dzisiaj; komisji 

zaś, która na żądanie lewicy a ze zgodą prawicy zosta­
nie dziś wybraną, przedłoży baron Schwarz dokumenta i 
wykazy, o których mewi w swoim liście. Tym sposobem 
skończy się whrew nadziejom tutejszych „hetzblattów*4 
sprawa, którą pp. Kamiński i Wolski tak lekkomyślnie 
wywołali, padając pierwsi i jedyni ofiarą lekkomyślności. 
Koło polskie, nietylko, że nie dozwoliło, aby potwarze 
mogły je dotknąć, ale przeciwnie, tak u przyjaciół jak u 
wrogów na szacunku zyskało. Sam proces pana Kamiń- 
skiego przeciw Schwarzowi o prowizję, to już sprawa 
prywatna.

Wiedeń; 10-go lutego.
Prokurator państwa zażądał aktów do sprawy 

Kamińskiego celem zażądania wyjaśnień informa­
cyjnych od dzienników, które drukowały artykuły 
oskarżające. Izba adwokatów wiedeńskich wyto 
czyła śledztwo dyscyplinarne przeciw drowi Wol­
skiemu,.

Wiedeń 10-go lutego.
Sąd najwyższy odrzucił podania w procesie Ring 

theatru o unieważnienie wyroku.
Berlin 10-go lutego.
Cesarz Wilhelm wyzdrowiał; wszakże za poradą 

lekarzy nie będzie przez pewien czas jeszcze odby­
wał przejażdżek.

Berlin 10-go lutego, . .. .
Zaprzeczają tu w kołach urzędowych wiadomo­

ści, podanej przez fochlesische Ztg, jakoby niemiecki 
następca tronu udać się miał na koronację do Mo­
skwy.

Berlin 10-go lutego.
Norddeutsche Allgemeine Ztg przemawia za niedo­

puszczalnością łączenia mandatów poselskich do 
parlamentu niemieckiego i sejmu pruskiego. Na 
tej dródze widzi ona jedyny sposób usunięcia cią­
głych konfliktów pomiędzy obiema izbami o wy­
miar czasu na prace parlamentarne.

Parys 9-go lutego.
Kolegium czlerąąstu sędziów izby prokuratorskiej i 

apelacyjnej na mocy.dekretu z r. 1810-go wydało uchwa­
łę uwalniającą księcia Napoleona- Bonapartyści demon-



straoyjnle zap’su]ą swoje nazwiska w hotelu księcia. 
Wieczorem przeszło siedmset osób towarzyszyło z od* 
krytemi głowami powracającemu do domu księciu Napo­
leonowi. Prokurator zrzekł się apelacji.

Parys 9-go lutego.
Choroba prezesa ministrów Fallióres ma cechy 

bardzo poważne. Wobec senatu będzie bronił dzi­
siaj prawa o pretendentach Devós. Wytworzyła się 
grupa senatorów, przemawiająca za transakcją.

Londyn 10-go lutego.
Bill o reformie municypalności londyńskiej, przy­

jęty na ostatniej radzie ministrów, postanawia znie­
sienie korporacji city. Pojedyńcze okręgi wybiera­
ją własne rady gminne, które wspólnie znowu obie­
rają lorda majora. Dla całego Londynn zaprowa­
dzoną zostanie wspólna policja pod kontrolą mini­
stra spraw wewnętrznych.

Londyn 9 go lutego.
W Toronto (w Kanadzie) spłonął gmach opery. 
Konstantynopol 10-go lutego.
Rząd czarnogórski wystosował drugą notę do 

mocarstw, w której uskarża się, iź W. Porta udare­
mniła uregulowanie granicy turecko-czarnogórskiej, 
wskutek czego zawarta świeżo konwencja traci moc 
obustronnie obowiązującą. Wojska czarnogórskie 
mają zająć niezwłocznie Matagosz i Władnię. (?)

Petersburg 10-go lutego.
Onegdaj w pałacu Zimowym dany był wielki bal. 

Dziś poselstwo angielskie urządza obiad na uczcze­
nie księcia Edymburskiego. Na obiad zaproszeni 
zostali: minister spraw zagranicznych, zarządzają­
cy ministerstwem marynarki i wielu wyższych ofi­
cerów floty.

TWoAfcira 10-go lutego.
Motkowskij listok donosi, iż podczas koronacji na 

polu chodyńskiem rozdane będzie pomiędzy lud 
800,000 chustek perkalowych z wyobrażeniem bogi­
ni obfitości. Dla uraczenia ludu urządzonych być ma 
16 basenów, zawierających 40,000 wiader piwa. Da­
le) pomiędzy lud rozrzuci się 800,000 czarek do czer­
pania napoju. Każdy z obecnych otrzyma dwie mar­
ki. Za okazaniem jednej z nich wydaną mu zosta­
nie paczka zawierająca „gościniec”, druga posłuży 
do brania jedzeń z bufetu. Na koszta przyjęcia lu­
du rada miejska asygnowała sumę 200,000 rs.

Giełda.
Dnia 10-go lutego 1883 roku.

Chwiejność wartości rubla w Berlinie jest tak wielka, 
iż każdy dzień nowe przynosi niespodzianki. Wczoraj — 
jak donosiliśmy szacowania przedgiełdowe były niższe. 
Wieczorem nadeszły knrsa z giełdy. Zaznaczały one też 
'/, markową obniżkę i spodziewano się w ogólności dal­
szego na tej drodze postępu dziś rano, a ztąd i podwyżki 
cen walut obcych w Warszawie.

Tymczasem stało się wprost przeciwnie. Dzisiejsze 
wiadomości okazały się nieco lepszemi i dlatego jeżeli 
knrsa żądane pozostały w porównaniu z wezorajszemi 
ni zmienione, niemniej przeto usposobienie było zniżko­
we i porównanie kursów płaconych końcowych wczoraj­
szych z dzisiejszemi, wypada na korzyść dnia dzisiej­
szego.

Mówimy o niezmienności żądań, ceniono bowiem we­
ksle długoterminowe na Berlin 49.85, krótkoterminowo 
49.80, na Londyn 10.10, na Paryż 40.40, na Wiedeń 
85.10.

Płacono zaś za weksle na Berlin długoterminowe od­
wrotnie postępowi wczorajszemu z początku 49.80, pó­
źniej 49.77'/,; zupełnie tak samo i krótkoterminowe 
z początku 49.75, później 49.70.

Na pomniejsze miasta niemieckie po 49.70 — kupo­
wano.

Na Londyn długoterminowe poczynając od 10.09—od 
razu o '/, kop. niżej niż wczorąj, w końca płacono już 
tylko 10.08 za 1 ft. sterl.

Na Paryż poczynając od wczorajszego końcowego kur­
su 40.35, następnie cofnięto się do 40.32*/,.

Wekslami na Wiedeń nie obracano.
Ogol obrotów jak zwykle w sobotę nader mały, nie* 

dozwolił rozwinąć się usposobieniu.
Listy likwidacyjne i pożyczki wschodnie bez obrotu. 

Żądania niezmienione.
Z listów zastawnych ziemskie tylko serji I-ej w obro­

cie, po cenach jeszcze bardziej podniesionych. Za lit. A. 
żądano wyżej pari 100.05, za lit. B. — wartość nomi­
nalną, za mniejsze jeszcze 5 kop. taniej. Płacono za 
A. — 99.90, za Inne 99.80 — wszystko 5 kop. drożej.

Z miejskich kupowano serji IV-ej — po 90.45 — bez 
zmiany.

Akcje bez obrotn — popyt silny po cenach wysokich.
Oodziua 12*/,. Weksle długoterminowe na Berlin 

płacono 49.75 i po tej cenie można było znaleźć dosyć 
chętnych oddawców.

J.Wł.

Wykaz depesz
otrzymanych pr/ez warszawską centralną stacjo telegraficz­
ną w dnii: 9-m lutego 1883 r. n nie doręczonych adresatom 
z powodn niedokładnych adresów.

Albert Janowitzer—Madame Mademoiselle Poll Zórawia— 
Kochanowski mieszkanie jororala Polonowa — Frankowski 
Chmielna 52—Ulrich—Estera Torfstein Dzika 2307B—książę 
Lubomirski Europejski—Fiszel Trochtenberg dla Krasnego— 
Brest Coinpagnie—Moszatoweki Jerska 16—Kueukieniewiez 
Krakowskie-Przedmieście 11.

ZADANIE ALGEBRAICZNE.

Znaleśó dwie liczby, których różnica pomnożona przez ró­
żnicę kwadratów’ równa się 160; suma zaś pomnożona przez 
sumę ich kwadratów’ równa się 580.

L. Srebrny.

Rozwiązanie zadania konikowego, umieszczonego
w nrze 30.

Jak ciepłe słońc ! jak niebo przejrzyste! 
To niebo wschodu, to Azji słońce, 
Ciska w około promienie ogniste 
Na fale płynnem srebrem gorejące; 
Co utrudzone po nocnym obiega. 
Drzemią spokojnie na piaszczystym brzegu.

Dobre rozwiązanie nadesłali: pp. Wanda Stol...berg, Fran­
ciszek Hermann wski. 

□r JE ya jte « > *
WIELKI: Dziś: „Faust”. Jutro: „Duch wojewo­

dy”. — ROZMAITOŚCI: Dziś: „Kto winniejszy?’ 
i „Sto tysięcy” (po raz pierwszy). Jutro: „Kto win- 
niejszy” i „Sto tysięcy”. — MAŁY: Dziś: „Ubodzy 
w Paryżu” (po raz pierwszy). Jutro: „Ubodzy 
w Paryżu”.

Numer 6-ty Tygodnika

pod redakcją

Jana Jeleńskiego,
wyszedł z druku i zawiera:

1) List Matejki
do redakcji „Roli”.

2) Nasze skarby kopalne, przez D. F.
3) Zaniedbane pole (list warszawianki do wie­

śniaczek) przez Marję R....L
4) Listy z nad Newy, przez Zamajtysa.
5) Na posterunku, feljeton Pancernego.
G) Korespondencja z Kujaw napisał Rolirus.
7) Z zagona, przez Ludomiła Jastrzębowskiego.
8) Kronika bieżąca, krajowa i zagraniczna.
9) Sprawozdanie handlowe.
10) Odpowiedzi redakcji.
11) W ODCINKU: Gdyby nie Aron! (Notatka 

z Pamiętnika... młodości), przez Aleksandra Półko- 
zica. (558)

Telefony warszawskie.
abonentów połączonych ze stacją cen­
tralną w ciągu ostatniego tygodnia.
Dobrycz St. i Sp., skład towarów kolonialnych 

i delikatesów, Senatorska 1.
Droga żelazna nadwiślańska, warsztaty mecha­

niczne na Pelcowiznie.
Orłów Piotr (Nowicki Wł.), skład herbaty, Mio­

dowa 1.
Warszawskie Towarzystwo ubezpieczeń od ognia, 

Krakowskie-Przedmieście 7.
Zieliński Ignacy, dom komisowo-rolniczy i skład 

maszyn, Senatorska 27. 
— Kto lubi dobre i nie tępiące się 

brzytwy, dostać może w fabryce «Ż. .Jodłow­
skiego. Wierzbowa nr 3, róg Senator­
skie), w podwórzu, lub w filji Marszałko­
wska nr 9.5. —548—

Urząd starszych zgromadzenia kotlarzy 
zawiadamia pp. majstrów iż sesja półroczna odbę­
dzie się d. 29 stycznia (10 lutego) r. b. o godzinie 
6-ej wieczór przy ulicy Leszno nr 59 w mieszkaniu 
n podpisanego, nadmieniając, iż uczniowie którzy 
nie są zapisani najmniej przed półrokiem, na czela­
dników wypisanymi nie będą. Wik. Hartmann. 503

— Najskuteczniejszym środkiem na wszelkie
przypadłości cierpień nerwowych jest Brassi­
con, licznie wypróbowany przez wielu pp. dokto­
rów w szpitalach i na osobach prywatnych. Użyty 
na zewnątrz podczas bólu głowy, migreny, 
w cierpieniach nerwowych głowy, za- 
wrotach, uderzeniach krwi do głowy, 
jak niemniej w dolegliwych bólach zębów, 
działa nadzwyczaj skutecznie z zadziwiającą szyb­
kością. Brassicon, jako preparat roślinny, lotny i 
nie zawierający żadnych szkodliwych zdrowiu sub- 
stancyj, wskutek zalet swoich przewyższył w do­
skonałości wszystkie dotąd znane zagraniczne spe- 
cjalja, używane w wypadkach powyżej wymienio­
nych cierpień. Aby kupujący byli pewni co do ory­
ginalności nabytego środka, zwracamy uwagę na to, 
że każdy flakon Brassiconu, oprócz broszury, owi­
niętym jest w pięciokolorową etykietę z podpisem 
W. Russyan, wydrukowanym w trzech kolorach. O- 
sobom cierpiącym na migrenę zalecanym jest zwy­
kle Brassicon toaletowy bez zapachu mięty. Ceoa 
flakonu rs. 1 kop. 50 i 2 rs. 80 kop., z przesyłką na 
prowincję o 50 kop. drożej. Brassicon zwyczajny 
z zapachem mięty, 80 kop., z przesyłką na prowin­
cję rs. 1. Nabywać można w głównym składzie, uli­
ca Bracka nr 2, we wszystkich składach aptecz­
nych i w znaczniejszych aptekach. —79— —■ -WM— .. ... ł. .. -~'lll mii— ...jl.i .t,. i■ lI JH1HM

— Zwracamy*¥wagę czytelników naszych na o-
głoszenie o dziełku „Najlepsza metoda** do 
nauki języka angielskiego i niemieckiego, przez 
P. v. Reussner. ___________________ —36 —

Rady zarządzające
T o tkt arzy st -w su 

dróg żelaznych 

warszawsko-viedenskiej i warszawsko-liyfltoskie).
Od dnia 3-go (15-go) lutego r. b., opłata od ryb, 

sprowadzanych z Aleksandrowa do Warszawy po­
ciągami osobowemi, pobieraną będzie podług klasy 
Ii-ej taryfy miejscowej dróg żelaznych warszawsko- 
wiedeńskiej i warszawsko-bydgoskiej dla ładun- 
ków niepełnych. —113—
BI— Dentysta Jfl. II. Neumark, b. wychowa- 
niec specjalnych szkół dentystycznych w Ameryce, 
przez lat 12 w mieście tutejszem praktykujący, wsta­
wia sztuczne zęby (najlepszymamerykańskim syste­
mem) po rs. 2. 'Płomackie nr !>. —544—

Spółka taniego opalu 
sprzedaje z dostawą wyborowy gru­
by węgiel szlązki po 9 O i 9.5 kop.; 
drzewo sążeń rs. 14. Dostawa zaraz. 
Wozy zamykane. Kantor ulica Hr. 
Kotzebue nr 3. —452—

— BIU11O OGŁOSZEŃ pod firmą 
HlJillłiiM EBENDLEIł, Sena- 
torakal8, przyjmuje ogłoszenia do wszystkich dzien- 
ników po cenach redakcyjnych. —65— 

LUDWIKA HUMMEL, 
właścicielka magazynu 

SUKIEN I OKRYĆ DAMSKICH, 
przy ulicy —32—

Nowosenatorskiej nr 5, 
posiada znaczny wybór najśwież- 
szych modeli i przyjmuje wszelkie ro­
boty w sakreą^dziatalności magazy- 
nu wchodzące^tak z m at erjałów swo­
ich, jak i z materiałów magazynowi 
powierzonych.'

Wszelkie obsjtalunki wykonywane 
są £ jtlknajwiększą akuratnoscią po 

cenach umiarkowanych.
Iłowo-otworzona

MLECZARNIA WZOROWA, 22 Długa 22. 
krowy otrzymują tylko zdrową paszę i są rewidowana per­
iodycznie przez lekarza weterynarji, wskutek czego mleczar­
nia leczy, że mleko jest dobre i zdrowo. Dojenie o 7 r., J2*/t 
w_poł. i 6 i pół wieczór. Cena kwarty 10 kop. —210—

— Wr Purklewicz, Nowolipie nr 20. Cho­
roby wewnętrzne i dzieci od 2—5. Porada dla nie- 
zamożnych na warunkach jak w lecznicach. (870)

KORESPONDENCJE PRYWATNE.
— A. W. — Mylisz się! tego co dotrzymał słowa

u K poznałam i wiem już co mam o nim myśMt 
—547— Poziomka



W Sali Klaia Bossyjstiezo, 
dnia 30 Stycznia (li Lutego), o godzinie 8 

wieczorem, daneti będzie 
WIELKIE 

PRZEDSTAWIENIE MAGICZNE
PROFESORA

Rząd zatwierdzony i knuejonowany 
0051 KOMISSOWY 

pod firmą 

sala licytacyjna prywatna
Miodowa Ni 10, l-e piętro.

5) Przyjmuje na sprzedaż -wszelkie rucho- 
"**ci, towary i wyroby fabryczne.

Wyprzedaj* takowe każdodziennie z 
’•‘.nej ręki, a we Czwartki przez licytację. 
. “) Wielki wybór mebli nowych i używanych, 
’•* Wykwintnych, jakoteż skromnych. 

Obstalunki na roboty tapicerskie 
, A) Dywany, serwety, lustra,’żyrandole, bi- 

,6rja, porcelana, szkło, garderoba, 
o) Otrazy, przedmioty sztuki, bronzy i 

•Bzelk.e wyroby galanteryjne, kufry, walizy 
* '• p.

Otwarta codzień od go ii a 9 rano, do 7 
^A*e?ór w Święta od 12 do 6 27

M r I C f\ H S

Sprzedaniab. tan’o, w bliskości kolei. Wiad. 
X-War-zawie, Piwna !*, u p. Godlewskiego.

Dii.a 24 Stycz ia (5 Lutego) 1383 r.< < 
■W JCLZEIEISTITT .?■ 

_ __ /_______________ ____ A

Warszawski Sąd Handlowy, w Wy­
dziale upadłościowym, na publicz- 
nem posiedzeniu sądzącem, w kom­

plecie następującym: 
Prezes: A. Ch. Chochrjakow.

Sekretarz: E. F. Czajkowski.
®ftzpatrujęc prośbę adwokata przys. Bełzy, 
pałającego na mocy plenipotencji kupców: 
pustawa Lorentz, Szulima Muiera Lipsz'at, 
Paw da 1 obryner, Rudolfa Kindlern. Salo 
"arach, Maurycego Rozenszt.it i Ignacego 
^antower. o ogłoszenie upadłym dłużnikiem. 
5Bpea Dawida Simonberga, postanowił: 1) 
•Mpea Dawida Simonberga ogłosić upadłym 
dłużnikiem. Termin otwarcia upadłości Sl- 
’’’onberga oznaczyć d. 14 (26) Października 

1 1882 r.. Sędzią Komisarzem upadłości Si- 
hjpnbergn naznaczyć Członka Sądu Bełczy- 
*iew cza, Kuratorem zaś adwokata przrn. 
®auerer"a, 2) Majątek upadłego Dawida 
“imonoerga, gdziekolwiek takowy by się oka- 
ł«ł, opieczętować. 3) Upadłego Dawida Si- 
Jbonberga zamknąć w areszcie dłużników 4) 
*'llniejsz-j decyzję opublikować podług usa- 
, *ioi,ego porządku dla ogólnej wiadomości, 
j "*dać niniejszemu wyrokowi rygor na- 

chmiastowej wykonalności. Oryginał pod- 
PtNUi obecni. Zgodnie z oryginałem

Sekre'arz (podp.) E. Czajkowski. ,
Kopja niniejsza na mocy art.715 U. P. S. 

C. Wydana z akt Sądu HandL, w sprawie 
Upadłości Dawida Simonberga, Kuratorowi 
massy, adwokatowi jrzys. Bauerercowi. 
Warszawa d. 27 Stycznia (8 Lutego) 1883 r.

Prezes Chochrjakow.
468 Sekretarz E. Czajkowski.

Ceny w afiszach. Programy można naby­
wać w kasie.—Na zakończenie

STOŁY SPIRYTYSTYCZNE. 471

Magazyn Mód
IHŚwiętokrzyzka Nr 3!!!

\ KAPELUSZY h'ozfu.-i-
J / 1/ I itych, wiosennych-Szjtlde.
Ig tW I wego sezonu, podt»Btc- 
n 1 r 1 F tnicn żurnai ParyzkM“»

W \_Z do wyprzedania no ee- 
h>ch -zn-żonyeh, tylko do 15 Marctfl 474 

MaWy niiiilnni!
lniane i rzepakowe, po 1 rs. pud, we 
Wszelkich ilościach, jak również olei In any
1 rzepakowy do maszyn i palenia, sprzedają 
Fabryka ekstrakcyjna, Kozietu ski, 
Sikorski i bp. Adre : Praga-Szmolowizna.

BELLE-VUE, Chmielna Nr 5.
W Niedzielę d. 11 Lutego 1883 r.

2 wielkie przedstawienia, 
fcczątek I o godz. 4 po południu. II o godz. 
8 wieczorem.—Codziennie w tygodniu o go­
dzinie 8 wieczorem Wielkie Przedsta- 
Wienia.—TBADDEI, dyrektor. 521

fi!

'■

TOWARÓW WYNORTOWAAYdl.
Kapelusze damskie, dziecinne, z ubraniem i bez 
tegoż, filcowe i słomkowe, kwiaty, pióra, przy- 

bory i t. p. po cenach niżej kosztu.
Wyprzedaż trwa od 1O b. m.

ykw- ZEK. BL<»tla9
Krakowskie-Pizedmieście Wr 15. 472r

Z dniem 5 ILute^o r. b.

WARSZAWSKIE LABORATORY CHEMICZNE, 
otworzyło w Warszawie drugi Magazyn detalicz­
ny i hurtowy swych wyrobów Perfumeryj­
nych, przy ulicy Krakowskie-Przedmie- 
ście Nr. 1, obok kościoła Ś-go Krzyża, zaepatrzo- 
Dy, jak dotychczasowy |łówny Skład na rop Miodowej Nr. 1, u bar­
dzo bogaty wybór przedmiotów z działu. Perfumerii i wszel­

kich przyborów toaletowych.
Zwracamy tu uwagę Szanownej Publiczności, którą rozwój krajowego prze­

mysłu obchodzi, że wszystko, co tylko wchodzi w zakres naszej specjalności, po­
siadamy własnego wyrobu i swojskie. Zagraniczne zaś artykuły z pierw­
szych źródeł otrzymujemy. 475r

Żywimy nadzie.ę, iż nowy ten magazyn zostanie zaszczycony tom samem 
zaufaniem i sympatją, jaką darzeni Jesteśmy dotąd przez inteligentny nasz ogół.

Łitaft Masło*
wvborowe. po k. 32‘/„ sprzedaje eę w go- 

I dii moli od 10 rano do 1, w partjach nie
mniej jak 20 <££>• Chmielna 7, stróż wskaże.

Dolina Szwajcarska. 516 
W Niedzielę 11 Lutego 1083 r. danym będzie 

WIELKI KONCERT 
pod dyrekcją A Sonnenfelda Program w 
afiszach. Wejście k. 30. Początek o g. ąy

W d. 1 (13) Lutego r. b., od godz. 10 ranę 
* ">• Żelechowie, pow. Garw dinakim, odbę­
dzie się u.ytacja 30 krów, dwudc!.«><” “szt. jałowizny,v,h.;a k]ac’ZT „;era, stadniny 
trzody chlewnej, bry-.w. . owsa kor. JO, zaB 
w dalszym ciągu w d. 3 (15) b. m., na gran­
cie folwarku Kupiny, pow. Łukowskim, gm. 
Stanin, (kilka wiorst od st. Krzywda), 100 
kop owsa, 400 centnarów siana, 300 koroy 
kartofli i 75 kop żyta. Powyższe przedmioty 
nnenione przeszło na 7.000 rą 517

FOLWARK
takiego składu: 4 włók gruntu, 3 wł. łąk t 
40 inorg starego lasu. Inwentarz wyborny, 
Borwitutow i długów, oprócz Towarzystwa, 
zaanyeh, do sprzedania, bez pośrednictwa. 
Wiadomość Widok 7 A, mieszk, 7. 520

-Senatorska M 4.1

a6 
W

łH Mam zaszczyt zawiadomić Sz. Pu- 
B bliczność, iż Fabrykę wyrobów To- im 
9 karsko-galanteryjnych i Zakład &J 
B reperacji takowych, (ul. Nowo-Sena- B 

torska M 4) nabyłem na własność mo- [d 
>JS jl 0<l P- K. Plagę i takową nadal pro- B 
“ wadzono będę. Mam nadzieję iż jako B 
g należycie wykwalifikowany w sztuce ś 

■g tokarskiej, a kształcony we Francji. 
k Belgji, Anglji i innych krajach Euro- o 

pejskich, odpowiem wszelkim warm- 
kom roboty misternej eleganckiej 
dokładnej i trwałej, z materjałów 
metal., kośeian.? szyldkret., z drzewa, 
massy perłowej itp. Przyjmuje do re­
peracji wszelkie galanteryjne przed­
mioty, jak Wachlarze, Spinki, 
Łaski itp., oraz Antyki. 462

MAGAZYN UBIORÓW MĘZKICH
’ A Hiwrols*

A*-MIODOWA M 6, wprost kośędoła.-M
Posiłkując się krojem zupełnie nowym, 

U Suknie wykończa zręcznie, elegan­
cko i wygodnie. Wybór materjałów 

A krajowych i zagranicznych. Cenyodnaj-
przystępniej szych dla każdego, 

\ w żądaniach wykwintnych rów-
| j___ nież umiarkowane. Sposób brania miary
\r^zna prowincję wysyła się. Cłotowęj 

' roboty także lorzysWWW można. 519

Rs. 5
przeznacza się za odniesienie na, ul. Wi­
dok M 19, do mieszkania jY> 9, papierów 
zwiniętych w portfel skórzany, zgubionych 
w przejściu od Placu Zamnowego na ulicę 
Widok, dnia 7 b m. 469r

Punie i młode [anienki. przybywające
do ISeriina,

dla kształcenia się (z wyjątkiem muzyki, mb 
w innym celu, znajdą bar-lzo dobre 
ezen e w wvtworntin penejonaoie, I 
nym w zachodnie] części miasta. Pensjonat 
ten jest uajgoręeiej poleconv przez p. Prof, 
dr Henoch, w Berlinie, PelD-tuę 8, r.
cę sanitarnego dr Baer, w Berlin e. Thdrm- 
strasse 14, i prz’z żonę tajnego Ridey, p. 
Levinsteinw Shfineberg, pod Berlinem. U- 
dzieła bliższych wiadomości, oraz wysyła 
prospekty dr. V Lehmann, Berlin N. W', 
Thurmstrasse M 60. ^67

ęzarna. atłasem pbiefana, zrobiona według 
ostatniej mody, do sprzedania za rs. 80.— 
PIANINO zagraniczne newa za re 400 
jest tnkże do sprzedania. — Ulica Marszał­
kowska róg Swiętourzyzkiej M 35, miesz­
kania 1. 470r

ADMINISTRATOR DÓBR, '•O 
gruntownie praktyczny, tak w lotnictwie, 
jako i w leśnictwie, urządza gospodarstwo 
w najłatwiejszy sposób i prowadzi takowe 
z największą sumiennością i akuratnogcią 
calegc ‘systemu. Czego już dał dowody w 
kilku znacznych majątkach Życzy takową 
objąć od 8-g" Jana r. b. Zgłosić raczą po­
ste restante przez Włocławek w Lipnie pod 
lit W. A 527 r

iW isriJEihfirEC “Bw
zawodu kupieckiego, (izraelita), liczący 32 
lat wieku, pracujący od 14 lat, w charakterze 
buchhaltera i korespondenta, w językach: 
niemieckim, angielskim, fianenikim i hisz­
pańskim, poszukuje posady w znacznie:azym 
kantorze. Oferty proszę nadsyłać pod acr.: 
Moritz Brillee, Graudenz w Niemczech. 466 

na leguminę, szt. 5 k.. Ciasteezka funtowe 
w kilkunastu gatunkach. B by i Placek wa- 
niljowy, codzień poleca Cukiernia S. Troja- 
newskiego. Mazowiecka Jfe 1.525

Teatr „Nowe-Tiwoli
jest do wynajęcia.—Wiadomość na miejsca 
Królewska 37 u stróża.__________ 504

14. Szerola-Freta 14. 
A USKS A 

tanie i dobre cylindrowe, filcowe, dziecin­
ne, w różnych gatunkach i najświeższych 
fasonach, przyjmują alę stare do odnawiania 
choćby najbardziej zniszczone na modno fa- 
Bony.—J. Bieńkowski.514

orzystny interes.
W d. 29 Marca (10 Kwietnia) 1883 r., w 

Sądzie Okręgowym w Warszawie, w Wy- 
dz.tale IV o godz. 10 rano, odbywać się bę- 
Oz e publiczna działowa sprzedaż elegan­
ckiej villi, w m. Skierniewicach, bliz- 
ko banhofu, należącej do nieletnich Winkle­
rów. Villa ta jest masiv murowana, kryta 
szyfrem, składająca się z 12 pokoi, 2 kuch­
ni, łazienki, murowanych zabudowań gospo- 
darskieh, ogrodu frontowego, 2-ch ogrodow, 
z tyłu villi, jednego dzikiego z rzadkich 
krzewów, z fontanną, drugiego owocowego. 
Licytacja zacznie się od sumy rs. 12,0u0.— 
Szacunek może być w połowie pozostawiony 
dla nieletnich, na hypo tekę, za uprzednietn 
porozumieniem się z w. Kruszewską, opie­
kunką w Skierniewicach zamieszkałą. Do­
chód ob o eny villt 1,220 re. 451

Tn.l. W..... ff.'

Majątek Ziemski
buy jest w zamian na dom wielki i 

mniejszy.—Uprasza się o dokładny adres i 
opis takowego, róg Złotej i Wielkiej 6, 
mieszkania Jw 21. 499



Si IO &

i Dzieł sztuki,

|izadanieill faniilijnein jestbez za­
przeczenia oszczędne sprawianie

WYPRAW,
lecz znany wszcchnie ze swej taniości

Skład Towarów,
przy rogu ulic: DZIKIEJ i NO­
WOLIPEK, dom Brauna X 1, 
mieszk. 4, rudne to zadanie o poło­
wę ułatwia,-sprzedając niżej wymie­
nione towary po cenach dotąd nieby­

wałych. a mianowicie:

£: KOŁDRY ądamnsz., watowe, Me­
ronie. pi-ześliez., po rs. 8 kop. 50.

,« KOŁDRY łasowe, wełn.. z indyj- 
? skjego' tybetu, po rs. 9 kop. 50.

KOŁDRY łasowe jedwab., eudow.,
5 w.-rfewe, po rs. 13. wszędzie rs. 20. 

■i KOŁDRY pik owe, różowe, niebieskie, 
białe i inne, po rs. 3 kop. 25.

3 KOŁDRY sławuckie weln., po re 3, 
rs. 3, kop. 50, rs. 4. rs. 6 i 7.

I PRZEŚCIERADŁA i od koł. wyb., 
g zapemie gotowe, po rs. 1 k. 50.
3 KOSZULE damskie, ubrane wslaw- 

kami i longietami, po kop. 90.
:,„5 KOSZULE dam. creton.. z wstaw- 

kami i longietan i po rs. 1.50 i 1.75.
KOSZULE damskie z Bielefeldskiej 

weby, prześliczne, bogato ubrane, 
po rs. 3.

PRZEŚCIERADŁA obręb, i zna­
czone, bez. szwu, 31/, łbk. dług, 
5‘/2 szer.-. r.o kop 90.

PRZEŚCIERADŁA czysto płócien., 
najtrwalsze, bez szwu, po rs. 1.75.

POWŁOCZKI gotowe cretonowe, 
po kop. 75.

SZTUKA WEBY Bielefeldskiej, 
prześlicznej, na 15 koszul damskich, I 
lub męzkich, za rs. 25, wszędzie 
kosztuje rs. 35.

SZTUKA PŁÓTNA zagraniczne­
go 66 łokci. za rs- 20.

SZTUKA PŁÓTNA krajowego, 
301/, łokcia, za rs. 4 kop. 50.

KASZMIR czarny lub kolorowy, 2 
łok. szer., po k. 71 czysto wełn.

KASZMIR biały, prześliczny ua ślu­
bne suknie, po kop. 90.

ATŁAS czarny i kolorowy, po kop. 
65 i kop. 7o.

ATŁAS biały prześliczny, po kop. 
70, 8<>. 90 i rs. 1.

CRETON biały (zdrowia), wyooro- 
wv, l’/„ łok. szeroki, po k. 13 i 15.

PERKA L biały, 1’/, łok., po ll‘/3, 
najlepszy zaś kop. 121/,.

CREA.SS wyborowy, po k. 10,12 i 13. 
MADEPOLAM angiel. lub fran.,

7 ćwierci szeroki, po kop. 25. 
VICTORIA najcieńsza, na kaftaniki

i penioary po kop. 25 i 30. 
DHELICHY na materace i wsypy, 

po kop. 35 nioiany.
YięCZNlKI czysto lniane, po kop. 

40 i 50.
STOŁOWA BIELIZNA po cenach 

nadzwyczaj tanich.
BARCHANY wyborowe różnych fa­

bryk. po kop. 16, 18, 20, 25 i 27’/,.
PURPUR na wsypy, najlepszy gatu­

nek, po kop. 25.
PIKA najlepsza na kaftaniki dam­

skie, po kop. 15.
DYMKA wyborowa, prześliczne de­

senie. po kop. 15.
FLANELKA na suknie i szlafroki 

po kop. 70 i 75.KORii ’'borowe l.— -«e, 2'/,
< łok. szerok., bu .5.
WSTAWKI 1 LANGIETY bar- 

j dzo tanio,
I Obstaluńki z prowincji będą ekspe-
I d cwane z jaknajwiększą akuratno- 
ścią i sumiennością.—Adresować pro- 

_szę: IZ. HERTZ, ulica Dzika 
dom Brauna Jw 1. 168

Pan A. David, ma zaszczyt zawiadomić 
osoby, | osiadając?! antyui, że na zlecenie 
znanych amatorów starożytności 
w Angjji nabywa po cenie wysokiej 
vvu’ ^t.?21®ła sztuki, przeważnie XVI, 
Arii i XVIII wieku, jako to: porcelanę 
Sewiską.i Saską, meble z ozdobami bron- 
zowemi i poreelanowemi, gruiipy i statuetki 
porcelanowe, bronzow-e lub z kości słonio­
wej; zegary, kandelabry i kinkiety bronzo- 
we; dywany gobeliny, niaterje jenwubne i 
aksamitne, hafty, tabakierki złote I enuiljo- 
wane, sprzęty wazy srebrne, kielichy i pu- 
chary, miniatury, wachlarz®, koronki i t. p. 
Uprasza tie zgłaszać osobiście lub piśmien­
nie do p. A. David w Petersburgu, ulica 
Mikołajewska ńi 39, mieszkania 2. 230.

Rs.
4659 
4530

80
16622

19014
56 

19106 
8 

19239

16204
18
24
50
84 

16419 
1655'

21836
21964 
22020

46
86 

22148 
222-20 

•33
7-r
84
95

1
11
45
50
71

200
45
71

313
99

441
97

511
651
69

714
35 

93’6
14
27
50 

1024
61 

1132
51
54 

1217
52
97 

1336
80

1430
79 

1515

5822
5936
6094
6123

73
97

6203
12
14

6448
6605

14
24 

6706
84 

6887 
6922

46
47
76

7015
28

7103
51
67

7212
16
51

7326
65

7403
70
98

7513
18

20390 
20405

24
26
38
63
10
91 

20510
44
85
88 

20692 
20703

35
65

8864
8912

62
75
77

9023
30
59
72
98 

9114
56
80
86

9201
33
43 

9377
95 

9455 
9638

89
93 

9701
2

32
53
54 

9801
84 

9939 
10293 
10430

91 
10512

4329
4405

15
4569

74 
4745

49
73

4803
23 

4928
30
97 

5024
65 

5104
97
98 

5273 
5385 
5422

25
37
95

5530
53
83
90
98

562)
87
99 

5765
■ 70

86

2722
70

2829
63 

3012 
3153 
3249 
3361

82 
3420

23
25
45
69 

3569
80 

3626
96 

3707
49

3822
23
47
65
84 

4033
61
71 

4137
40
63
72 

4264 
4319

26 
18710 
18830

39
68
80 

18903
16

66 
19450

86 
19505

47
66
05 

19602
15
22
37 

19737
39
87 

19819
35 

20062
73

1861520180 
1620245

7561
7607

8
73
87
89 

7707
96 

7812
20
58
66 

7943
85

8038
41
50
66 

8107
11
41 

8212
24
34
36
67 

8346
83 

8425
92 

8568 
8682 
8747

55 
8856

13891
49 

13950
65
73
78
89
98 

14019
27
40 

14100
99 

14222
33

14331
88
94
97 

14403 
14503

45 
1466 • 
14715

41
42 

14872
9'* 

14907
57
86
99 

15121
85 

15268

22309
54 

22452
84 

22532
38
39
45
53
58 

22G10
15
90 

22713
15
16
28
90 

22806 
! 54

10561
67
91
97 

10683 
10705

20
49
79 

10817
93
98 

10987 
11164

11325
93 

11425
54
74 

11599 
11604

7
9

22
30 

11790 
11804

45 
11944

50
75
99 

12083 
12143

12175 
12208

75 
12314

22
95 

12456
74
R9 

12605
38

12719
39
60 

12932
76 

13004
77 

13124
63 

13218
80
94 

13310 
13460

68 
13573

79 
13602

24 
13704

21
44
79 

13813

20811
24
84
87
96 

2102!-
92 

21155 
21248

80 
21380 
21425

42
46
89

21531 
21707 
21713

19
21
24 22970 

23062
95 

23123
63
73

23204
32
51 

23341
66 

23462

18245'19309
67
68
74
87

18324
42
74

18401)
14
36
44

18506
25
40
48
57
74'
96

15269
70 

15302
17
91 

15474
85 

15505
63
70
97
98 

15697 
15741 
15825

59 
15912

50
61

16002
9

69 
16151

68

Tabela
i taiiM Ania ciągnienia 1-ej klasy 140-ej Loterji klasycznej

dniu l)-go lutego 1SS3 roku.
(Podług Tabeli tymczasowej Ch. Keltera.)

Rs. 1OOOO N-r: 8357 — Rs. 4000 11359 — Rs. 2000 N-r: ?583 — 
1OOO N-r: 18836 - Po Rs. 200 NN-ra 8160 21268 — Po Rs. 100 NN-ra 4355 
8875 11459 15678 18252 26493 21847 — Po Rs. 50 NN-ra 1436 lo84 2018 4030
5174 5372 6259 659!) 6693 6894 7045 7193 10005 11546 12091 12986 13855 14953 1 4992 
15745 17340 17411 19089 19208 19840 22294 23154 23263 23441.

Następujące Imnern wygrały po Rs. 30:
1608 2675

45
63

1721
27
69

.96
1842

73
82

1903
33
35
43
67
72 

2036
64
78

2164
2265

80
2317

58
72

2453
2521

3"’
52
63
77
98
99

2608
71

16627
66 

16773
80 

16824 
16905 
17012

56
86 

17129
55
56
77
88 

17246 
17387 
17535

42
81 

17774 
17846

79
97 

17956 
18003

16
39
40
61
79 

18202 
i54 7
58f 10

26
43

BIŻUTERJĘ SREBRNA
ORAZ WIEŃCE SREBRNEGO WE­
SELA I LAUROWE, OTRZYMAŁ I 
POLECA MAGAZYN WYROBÓW 
ZŁOTYCH I SREBRNYCH M. MAN- 
KIELEWICZA, W GMACHU TEA­

TRU POD FILARAMI.

Skład Win, Towarów Kolonjalnych i Delikatesów,

Kołdry i Materace.
Kołdry z atłasu jedwabnego nd rs 14, 

zwyczajne od rs. 5 kop. 75, Materace 
z czystego włosa od rs. 13, sprężynowe od 
rs. 12, oraz Meble wszelkiego rodzaju 
i Łóżka żelazne po crnach nizkich, poleca 
K. SCHWOMBERGER, Nowy-Świat

46. 526

Marszałkowska, róg Siennej Ni 51,
poleca na POST. Łososia wędzonego i marynowanego, Węgorza w galarecie, 
Sardynki w oliwie, pomidorach i musztardzie, Thou marynowany, makrele Ka­
wior Szyrokown, po cenie tegoż magazynu, Sielawy August, i Berty wędzone, Śle­
dzie pocztowe i Uliki tłuste, których się nie moczy, po kop. 6, Sjeazte wędzono, 
Homary, Pstrągi w oliwie, Earweny, ornz Szparag', Sery rożne, wina węgierskie, 
i wszelkie winą w wielkim wyborze, Wódki i Likiery, Porter, 1 iwo Drozdowskie, 
i Bielawskie, Śliwki i Jabłka, kompątówe, amerykańskie- '53

])o Nafty Amerykańskiej, w Składach moich, dodaję marki ra­
batowe K^o, to jest: Nowy-Świat Nr 44, przy wodociągu, jako też 
przy ”Kcy Świętokrzyzkiej Nr 19, obok gmachu pocztowego.

Obecnie przy wprowadzeniu Nafty Kaukazkiej, również dodawać 
będę tenże sam rabat, z czem mam honor polecić się WW. PP.—Za 
rzetelną obsługę, przy wydawaniu gatunków nafty i marek, od tejże, 
jako rabat z całą sumiennością poręczam.

S. Kędzierski.
518 . Nowy-Świat Nr 44.

W mieście Częstochowie, do sprzedania 435

BILLARD
mało używany, dubeltowy, do zwyczajnych 
i do traneuzkieh partyj, cena pierwotna 900 
r®\ kupiony w 1881 r.—Cena przystępna — 
W tad. u p. Leopolda Kohna w Częstochowie.

K^ięGARNIA

Lesmana i Swiszczowskiego 
w Warszawie, ulica Mazowiecka Ja 14, 

otrzymała na skład główny:
Wydawnictw o imienia T. T. Jeża, Tom L

EW Naucz-vciel TAŃCÓW 6alo?°.''yC-th 
HS3Ł1- wyucza 6 tańcy najpotrzebniejszy®^ 
w 20-kilku lekcjach, do lat 50.—KróleW*

3, od Krakowskiego-Przedmieśeia. 2°^,

Wyborny Kawior 
Astrach »liski, 

mało s lony i grubi ziarnisty.

Sardynki i rÓŻRB Konserwy
nadszedł transport do Składu

Adama Szkopek
LESZNO Nś 12. 452

USF* Ceny moźl wie tnrie. -W

Ważna wiadomość dla Dam-
Specjalny Zakład 

YKroju. Sukien J wszelkich fasonów W ośmiu d® 
wunastu najwięcej lekcjach podejmil' 

jń się -’kompletnie wyuczyć osoby niemsją®* 
żadnych zasad. Nauka, polegająca na wyr»t 
chowaniu .technicznem p. Burżoa, tak je9’ 
niezawodną, iż. nigdy nie potrzebowała ul®' 
pśzeń, a mimo to o tyle jest zrozumiał*! 
że każda uczennica po czterech 1** 
kejach kroić już może ze swego matei-j**11 
i wykończać razem całą suknię bez popra<* 
ki Że' teoria ta jest doskonałą, świadczy 
fakt-, iż uczennice, kończące mój wykład kr®' 
ju, które otworzyły magazyny, cieszą się ol­
brzymią wziętośeia i zupełnem ze strony p°' 
bliczności uznaniem, tak w Królestwie jak.1 
w Cesarstwie. Cała nauka, po skończeni1* 
której uczennica otrzymuje patent, kosztuj® 
tylko rs. 10.

Była Nauczycielka Instytutu w Nowej- 
Aleksandrji (Puławach. ZALESKA., 
róg Senatorskiej i Podwala Ni 1, wej­
ście od Podwala, w bramie na 2 piętrz®"

Tamże do nabycia wszelkie Formy z do* 
pasowaniem._________________________66 _

HERBERT SPENCER
Szkice Filozoficzne.

1. Postęp—2. Oig.inizm społeczny.—3. Hi­
poteza rozwoju.—4. Moraność handlowa.-— 
5. Użyieczność antropomorfizmu.—6. Pożytek 
i piękno.—7. O pochodzeniu stylów w archi- 

! tekturze.—8. Piękno w osobie ludzkiej.—?• 
Wdzięk.—10. Teorja łez i śmiechu.—11. Zn»- 

I czenie oczywistości.—12. Etyka więzień.
Cena rs. 1 kop. 20.

Nakładem tejże Księgarni tylko co opufclłf 
prasę:
Feilks Bogacki, Istota zjawisk psychicz­

nych. Studjum ; syekologiczne. Cen* 
kop. 40.

St. Sobieski, Wspomnienia dawnego stu- 
denta. Cena kop. 40. 414

N WISŁA ?
'g T i K. Saskiego; S
C Nowy-Świat 53. 389 g 
j>'T?oboty dreiimide; Swinro^s x 

,iwszelkie reperację wykonywa, H

Chądzyńskiego, 
+3 «as ; k SaeLiarin

Wodociągi, Zlewy,

rs 9-

poke.. 12 bu­
telek rozmai' 
tego wyb. wl* . 
na, mię Izy in- 
nemi 2 bmelki 
Szampańskie­
go jako stoso­
wny irezen* .
zawierający 

zbiór na po­
trzeby domo­
we i wysyl* 
takowe do st. 
wszystkich dr. 
żel. franco z* 
zali zenłem * 
Królestwie p® 
rs. 8 i w Ce-f 
saret wie P* ;

272r



Najnowsze i przez specjalistów za najlepsze uznane, Medalami nagrodzone Maszyny do pończoch, posiada 
jedynie nasz Sldad,—Nabywającym daje się stalą robotę pod korzystnemi warunkami. Ul. Królewska 23.

M1T11 “-w irriiiif iitiłibWiui itiii iłihWMM——iinrnmiTiTiiTrriiTiMiiriai ■■ ihwihmii iurniii—niiBiiifnr.

m a ido ZPOIśrCZOCEL, uznane za najlepsze.
ZBZSTSO-, XT z? V-t. r-P
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ul. Niecała Nr 12', 1-szj dom o3 OjreJii Saskiego 
Ubrania wszelkie dla młodzieży do­

rastającej, do 18 lat; tak samo
Okrycia i Sukienki dla starszych pa­

nienek do lat 16.
Garderoba studencka, 
{garderoba dla niałycli dzieci, tak 

dziewczynek jak chłopczyków. r—2495
Na żądanie Bazar josyła do domów specjalnego subjekta 

celem przyjmowania obstalunków.

sprzedają

do sprzedania (dom z ogród k em)

3h

Bardzo korzystny interes § 
od lat kilku egzystujący na jednej z pryn- 
cypalnyeh ulic do odstą; ienia z powodu st - 
bości właścicielki, każdej chwili zakład cu­
kierniczy z piekarnią itp. utensylja. Kto cnee 
mieć stałe i dobre utrzymanie dla rodziny, 
niech przystąpi do kupna ręcząc za po­
wodzenie, Kapital potrzebny okoIo 3,000 
rs. Wiadomość udzieli p. Malinowski, sklep 
obuwiu, Świętokrzyska 1,róg Nowogo-Światu.

Specjalny
HANDEL NABIAŁU
Chmielna As 4, podejmuje się dostawy 
mleka świeżego 1 zbieranego w większych i 
mniejszych ilościach. Sprzednje mleko na 
miejscu, świeże, zbierane, zsiadłe i gotowa­
ne gorące w każdym czasie.—Tamże sprze­
daż wszelkich produktów nabiałowych. 154

Majster młynarski
uzdolniony w Wysokiem mieleniu, na które 
posiada świadectwa, poszukuje posady w 
Królestwie lub Cesarstwie. Uprasza adresy 
Wik*a M 13/1704, wiadomość u stróża. 491

OSOBY
obeznanej dokładnie z uzansami księgarskie- 
mi, znającej języki polski i niemiecki, oraz 
dwoili młodych Judzi, w wieku od lat 16—18 
umiejących po niemiecku, do nauki intratnej 
si ecjalnośoi.— Wiadomość u G. Haompla, 
Rymarska Ni 3. 441

o 10 pokojach prócz suteren, murowany, do­
skonale zbudowany, z wszelkiemi wyr.oda­
mi i komfortem, w najlepszej części 'miasta 
i nailepszem położeniu uygjenicz >em. Cena 
50.0011 franków.—Zgłosić się do p. d-ra Ar­
tura Wołyńskiego, via della Scala 43, we 
Florencji, w Warszawie zaś do adwokata 
Jujnna Jasińskiego. Długa 3’. 502

KONICZYNĘ
•zerwoną, bielą, Tymoteuszok i Szporek, w 
każdej ilości, kupuje i przyjmuje w komis 
Łom Handlowo-Kemiaowy A. Rodkiewicz,
* Warszawie, Miodowa Ji 15. 276

7-iwladamiri przeto' w Cesarstwie i Królestwie wszystkie fabryki, warsztaty 
i fabryki Cukru (Chociażby te ostatnie na własny użytek takowe wyrabiały), że 
wszelkich podrabiań, czyn wyrobu tych noży, sądownie podług praw patentowych 

fabryki.

mm ran raiiw stalowych
W. Bieńkowskiego,

dawniej Sukc. GERLACH.
Największa w kraju, egzystująca od roku 1825, przy Placu Nowego 
miasta, (obok kościoła PP. Sakramentek) Ni 1877, w Warszawie.

Nabyła od PP. Fr. Goller i Fr. Wasgetiehana, prawu patentu w Cesar­
stwie i Królestwie na wyłączny wyrób noży Koenigsfeldskiemi zwanych, do kra­
jalnic buraczanych, to jest frezowanych lub prassowanych z opatentowanem 
ostrzem trójkontnem, takiem jak następny szkic wskazuje.

Najpierwszy i największy Magazyn 

KOKFEKEJI MĘZIIJ 

BRACI KOCH 
w Warszawie, Miodowa N2 2, 

poleca obfite zapasy wszelkiej możliwej garderoby mezkiej i dla chłopczyków, 
tak krąjowej jak i zagranicznej roboty, od najtańszej do najbardziej eleganckiej.

Ogromna produkcja nasza pozwala nam oznaczać jak najniższe ceny, na każdy sezon. 
O łaskawe liczne zwiedzanie Magazynu upraszamy.

BRACIA KOCH.
j®. MLiodLctrwa SB. r_4o

Magistrat miasta Warszawy.
Bnin 7 (19) Lutego r. b , o godzinie 12 w południe, odbędzie się w sali lieyia- 

ey,inej Magistratu miasta Warszawy licytacja In plus, przez opieczętowane deklaracje na 
tr*y’etnią dzierżawę t. j. od d. 2 (14) Czerwca 1883 r., do dnia 2 (14) Czerwca 18-6 r. 
J?(essji miejskiej w Warszawie, przy uliey Krzywe-Koło, pod N 191 i 192, mającej po- 
*}Qfzchni stóp Kwadratowych 2119,94, czylt łokci kwadratowych 602, wraz z parkanem, 
a r’. 801 rocznie.

Mający zamiar ubiegania się o takowę dzierżawę, złoży w czasie i miejscu 
*Jżej oznaczonym na ręce p. o. Prezydenta miasta opieczętowane deklaracje, napisane 
4,1 papierze stemplowym ceny kop. 60, podług wzoru niżej zamieszczonego, wraz z Kwi- 
,em kasty ni. Warszawy na złożone w tejże kassie vadium w ilości rs. 80, i na koszta 
°?łoszenia rs. 35, które nioutrzymującemu się przy licytacji zaraz zwrócone będą.

Warunki są do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym Magistratu, każdo- 
dzionuie, wyjąwszy dni świątecznych.

"'ś77"zóz ćlo deklaiaoj i:
W skutek ogłoszenia z dnia................jodaję niniejszą deklarację, mocą której

podejmuję się wydzierżawić na Jat trzy, t. j. od dnia 2 (14) Czerwca 1883 r do dnia 2 (14) 
Czerwca 1886 r. posessję miejską w Warszawie, przy ulicy Krzywe-Koło, pod N 191 
i 192, mającej powierzchni stóp kwndr. 2149,94, czyli łokci kwaur 6)2, za summę N. N. 
rs. N. hi. kop. rocznie (wypisać literami), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeże­
niom w warunkach licytacyjnych zamieszczonym.

Kwit na złożono w kasie m. Warszawy vadium w ilości rs. 80 i na koszta ogło­
szenia rs. 35. przy mniejszem załączam.

Stałe moje zamieszkanie jest w N. N. (wypisać miejsce zamieszkania). 
Pisałem dnia N. (wypisać dzień, miesiąc i rok).

Podpisać wyraźnie imię i nazw-isko. 385—r

narożny, dobrze zbudowany 2-piętrowy, z 13 
oknami frontu i 5 sklepami, tudzież placem 
frontowym do budowy, gdzie obecnie ogró­
dek, położony przy linji tramwajowej, obok 
placu targowego, do sprzedania na 10%.— 
Bo kupna potrzeba 10,bOO rs, "Wtadom. W ka­
żdym czasie, przy ul. Przyokapowej N 6, róg 
Srebrnej, mieszkania Ni 22.______ 461_____

Poszukuje się

po cenach najniższych:
Q7 (!n budowli wszelkich roz- 

I 8if S miarów.
SZYNY zwane (Grubensohie- 

BELKI żelazne, najtrwalszej kpn- 

ANKRY bardzo akuratnej robo­

li a placu Twarda N« 11, gdzie skład 
cementu B. Perla, lub w Kantorze Ery- 
wańska Ni 5, mioszk. 11.

ST. NEUFELD.
Wszelkie zamówienia nawet listowne 
będą niezwłocznie załatwiane z jak 
największą akuratn ością 477

Na dogodnych warunkach do sprzedania rs

i Plaster

Dla uniknięcia narzekań słusznie zarzu - £ 
canych plastrom naśladującym Thapsia 
La Perdiel-Reboulleau wymagać należy 
we wszystkich aptekach, rysunku i pod­
pisów powyżej umieszczonych (poczwór­

nie zmniejszonych).
to Warszawę; u Pp. Gallego, Slrozowsliego, 

Spiotsa i Syw, ■ Sier:pi(toicsl,fflgo, '/.ett^chnera. 
7Jemińskiego i Lilpopa.

___________ 7

SkładW

LE PERDfEL-BEBOUŁLEAU
jedynie przyjęty wSzpitalack ?■

JAKO najlepszy, najpogodniejszy, ® 
NAJPEWNIEJSZY I NAJMNIEJ KOSZTOWNY 

ZE ŚP.ODKÓW
przeciw

Katarom, Kaszlom, Zapaleniu 
dychawek, płuc,cierpieniom i bolom 

reumatycznym i artretycznym 
etc. etc.

SE *»

4. Wierzbowa 4,
v/ Hotelu Angielskim, 479 

poleca wielki zapas win staryelr węgierskich, 
franctizkich, reńskich, hiszpańskich, sram- 
pańskich, pierwszorzędnych marek. Porteru 
i Piwa angielskiego, oraz. Likierów zagra­
nie znyeh, po cenach najumiarkowańszych. 

Długa 32 (PettaMie) i CliiSteI 
Sinh Eaiil Miii 

tj 1/
poleca; mleko świeże 3 razy dziennie, mle­
ko zbierane, śmietankę, mleko zsiadłe, śmie­
tanę. masło świeże i solone, sery krajowe i 
zagraniczne. Mieko na żądanie odsyła się do 
mieszkań. 463

ŚMaETZaHail AngielsH 

wyłącznic
Kucia Koni!

GHAPMAH, 

nowo-otworzony przy ul. Chmielnej Jw JO, 
poleca się. — Wieloletnia praktyka właści­
ciela zakładu i nieustajęee poświęcanie się 
zawodowi, daje gwarancję dokładnego i po 
cenach możliwie umiarkowanych, wykony­
wania powyższych robót. Tamże potrzebny 
jest uczeń. 245r

^



Jest do nabycia w księgarniach dzieło p. t.

Rajlepa MeMa
Aa sposób Ollendorff a i w części 
Toussaint-Langenscheidt'a, do nauki 
języka angielskiego w 24 lekcjach 
Łez nauczyciela, obejmująca objaśnienie 
wymowy każdego wyrazu, wydana przez 
PI. Eteussnera kop. 75, (z przesyłką k. 85).

Jest także do nabycia w księgarniach ..Naj­
lepsza Metoua do nauki języka nie­
mieckiego w 3 miesiącach bez nauczy­
ciela/ przez PI. Keussitara.

Cena kursu niższego kop. 60, (z przesył­
ką kop. 70). — Kompletu rs. 2 kop. 75, 
(z przesyłką rs. 3). — Powiastki niemieckie 
kop. $8, (z przesyłką kop. 22).

Skład główny w księgarni pp. GE­
BETHNERA i WOLFFA. 263 

Nakładem Księgarni, Składu Nut 
i Fortepianów

GEBETHNERA i WOLFFA, 
wyszły i są do nabycia we wszystkich 

księgarniach:
os B., Buoownietwo wiejskie. Prak­
tyczny podręcznik dla budowniczych 

rzemieślników przy budownictwie 
t racująeycb, dla szkól rzemieślniczych 
. budownictwa, dla gospodarzy wiej­
skich i leśniczych. Przekład z niemiec- 
• lego z licznemi drzeworytami w tekście 

/.s. 2 kop. 40.
/••*rf£tDner Dr., Weterynarja gospodarska. 

Choroby wewnętrzne i zewnętrzne 
zwierząt domowych. Przekład Dra M. 
Laurysiewicza. Wyd. 2, rs. 3.

Kółeczko W., Zasady praktycznego urzą­
dzenia lasów, ich szacowania i zago­
spodarowania, z drzeworyt rs. 1.50.

Łyskowski Ignacy, Gospodarz. Wydanie
6-te poprawione, kartonowane k. 60. 

Langie Karol, Ogród warzywny, jego 
urządzenie i pielęgnowanie roślin wa­
rzywnych, Kraków, rs. 1. 390r

- « —

MM Fabryka Indygo-Karminu
i wszelkich FARBEK DO BIELIZNY, 

istniejącą od lat 30 przy ulicy Krochmalnej Nr 3 (1016), obok jatek rzeźniczych, prowadzona przez 

JANA STUCZKAJSKIEGO,
ma zaszczyt oznajmić, że w czasie, gdy jeszcze anilina nie była zastosowaną jako farbnik do bielizn^ 
wyroby z tej fabryki pochodzące, otrzymały w r. 1865 na Wystawie Moskiewskiej List pochwalny, zfl 
produkt będący czystym wyciągiem z Indygo, a więc nagrodę specjalnie za Indygo.

W poprzednich moich ostrzeżeniach oznajmiłem, że „tylko wyroby dobre są naśladowane,“ a wy* 
roby z mojej fabryki nietylko znalazły wielu naśladowców, ale nawet podrabiaczy mojej firmy. Ztąd wy* 
pływa dowód, że ani dawniej ani obecnie do wyrobów moich Indygo-Karminu i farbek do bielizny ni® 
używałem i używać nie będę ani ainliny, ani żadnych obcych przymieszek, któreby renomie mojej trzy* 
dziestoletnią pracą i sumiennością wyrobionej, tylko ujmę przynieść mogły.

Dla zapobieżenia nadużyciom mojej firmy mającej ustaloną reputację, zmieniłem dawniej używany 
stempel na inny, podług odbitych tu form, a obecnie zmieniłem i winietę, na czarnem tle napis biały 
Nr 3. Krochmalna. 322

JAN STUCZKAJSKI.

Warnia, Skład Nit i Fortepianów
GEBETHNERA I WOLFFA, 

Otrzymała na Skład Głównj: 

„Wpływ świata”, 
powieść w 1-m tomie, przez M. Z. R. D. 

Cena rs. 1 kop. 20.

„Czy zwycięży?” 
powieść w 2 tomach dalszy ciąg „Wpływu 

świata4.—Cena rs. 2 kop. 60. 
—o—

Do nabycia we wszystkich księgarniach 
krajowych i zagranicznych. 391 r

KSIĘGARNIA
GEBETHNERA i WOLFFA, 

otrzymała na Skład Główny: 

RÓŻNI LUDZIE.

W domu barona Lassera przy uli­
cy Miodowej 36 II, zaraz do najęcia: 

Dwa Apartamenty,

NOWELLE i OBRAZKI, 
przez 

Zygmunta Sarneckiego. 
Cena rs. 1.

" Do nabycia w znaczniejszych księgarniach 
miejscowych na prowincji. 392r

DQ7CPlUf Katarom, Grypie, Za- 
illŁLulW paleniu oskrzeli, Strop 
i'Pato pect.ore.lo do Nafó, Dolangre- 
nier'a z Paryża posiadają skuteczność 
pewną i sprawdzoną przez Członków 
Franeuzkicj Akademii Medycznej; nie- 
zawierając. w sobie ani Opium, ani Mor­
finy, ani Kodeiny, mogą być bez obawy 
dawane dzieciom dotkniętym Kaszlem 
albo Kokluszem.
Składy we wszystkich Antekach Rossyi.

—14L-

na i-m piętrze, po sali licytacyjnej kom­
pletnie odn iwiona. bardzo eiogancko i wy­
kwintnie wytaj etowane, z urządzeniem g.i- 
zouem, wodociągami i zlewem, z wszelkiemi 
wygodami gospoda:skiemi. Lokale ta ma­
jące razem 19 bardzo obszernych salouów i 
pokoi, mugą być z. sobą połącz.ono. — Cona 
większego lokalu 2,000 rs., a drugiego 1,500 
re. rocznie. W razie potrzeby może być do­
dana stajnia i wozownia.—Wiadom. u rząd­
cy domu, lub w biurze właściciela. 397

garderoby męzkiej i damskiej, dywanów, koronek, oraz

Sz.ili, Koronek, wszelkich rozdarć Inb uszkodzeń przez myszy, mole i t. p.
r

4)

5)

6)

7)

w Warszawie, przy ulicy Królewskiej Aii 23,
zawiadamia, iż Filja zakładu przy rogu Elektoralnej i Białej .Vj 34, wykonywa 
również wszelkie roboty w zakres pomieniouego Zakładu wchodzące, po cenach 
przystępnych i w jak najkrótszym czasie,--z czem poleca się względom 
Szanownej Publiczności. 211

W EGZYSTUJĄCY Ol> HI S3 TpB
ZAKŁAD WYWABIANIA PLAM

na
1)

2)

3)

NOWO-OTW ORZONY
C NKŁAD NICI, WŁO^ZJEK IIEMWYCII 

i Towarów Norymberskich i Gnlanteryjnych, 
<5 i. NOWY* ŚWIAT £» l.

Nowo otworzony mój zakład zaopatrzony w najlepszy, nuj n odn ejszy towar 
pochodzący z pierwszorzędnych fabryk zagranicznych, poleca: włóez.ki, filozele 

i’’’ pe.e, kordonki. jedwabie, desenie, kanwy i lóżne roboty na kanwie, suknio 
h) i atłasie, wstążki, koronki, hafty, różne bawełny, pończoch guziki i t. p to- 
j.j wary noryniberuko-g.ilantoiyine H. SCHIWUJ. 326

KMi ars^ć>'ani<!iiŃ> SHs.i’:H3s?:‘sĘ»ii • «^i* ąąw; i- :Wsh feni . • jwi

Fabryka Maszyn i Narzędzi 
Jakóba Fajans i S-ki w Warszawie, 

ulica Danielewiczowska Ni 5 (6i9).
poleca po cenach przystępnych, pod gwarancją dokładności: 

Prasy kopjowe do listów, kute, lane i drewniane, w 20-1 u modelach. 
Stemple firmowe, kalendarzowe, Numeratory i Praski. 
Praski do unieważnienia marek i kuponów, przez dziurkowanie. 
Maszynki do dziurkowania (perforowania) kwitarjuszy 1 papieru. 
Kaszty drukarskie do pism ruskich i polskich, tytułowych i linij. 
Szufle drukarskie, drewniano i metalowe, Reglety drewniane.
Czcionki drukarskie, Czcionki, oraz Platy mosiężne introligatorskie. 
Maszyny numeracyjne do akcyj i papierów publicznych.

Piśmienne zamówienia punktualnie wypełnia, cenniki franco przesyła. r—321

W Dobrach Ordynacji Zamojskiej, Kluczu Zwierzynieckim (guhernjti 
Lubel-ka, powiat Zamojski), są do wydzierżawienia, od dnia I go Lipca lt>8l r. 

dalsze lat 12, następujące folwarki:
Brody Nowe. Ogólna przestrzeń 290 mórg 293 pr.. w tein ziemi ornej 
213 m. 291 pr., łąk 68 mórg 235 pr.

Gruszka Nowal Ogólna przestrzeń 83 mórg 50 pr., w iem ziemi ornej 
58 mórg 283 pr., łąk 21 mórg 84 pr.
Majdan Nepryski. Ogólna 1 rzestrzeń 609 mórg 241 pr., w iem ziemi or­
nej 39) mórg 213 pr., łąk 78 mórg 171 j r. . . .

Szopinek. Ogólna przesTzeń 3 5 mórg 237 pr.. w tern ziemi ornej 283 
mórg 206 pr., łąk 75 mórg 98 pr.

Płoskie Partykularz. Ogólna przestrzeń 711 m. 99 pr., w tom ziemi 
ornej 619 mó g 253 1 r., ąk 52 111 271 pr.

Tworyczów Główny. Ogólna przestrzeń 1079 mórg 120 jr., w tern ziemi 
ornej 778 mórg 261 pr., łąk 95 mó g 218 pr.

Sulmice Nowe. Ogólna’ 1 rzestrzeń 141 nurg 150 pr., w tem ziemi ornej 
110 mórg 106 pr., łąk 25 nr rg 250 1 r.

Bliższą wiadomość o warunkach dzierżawnych powziąśi. można w Zarządzts
Klucza Zwierzynieckiego, w Zwierzyńcu (poczta taużę). , . .

Życzący ubiegać się o dzierżawę jedn go z powyższych folwarków, powinien 
złożyć piśmienną deklarację, z wyrażeniem wysokości zaofiarowanego czynszu 
1 z dołączeniem vadium wyrównywa ącego półrocznemu czynszowi w gotowiznie, 
lub w papierach procentowych. .

Ostateczny termin do s..lad:iuia deklaracji naznacza się d° dani l-go Czor- 
wca r. b. . ,

Zarząd Ordynacji pozostawia sob o zupełną swobodę wyboru pomiędzy zgła­
szającymi się kandydatami.—Licytacja aie będzie miała miejsca. 236

L2

piękny, świeży, biały i szary, 
TANIO, 

jak również prawdziwy 
EURE 1MP2V 7. Norweg]i 

i wybór PIERZY 
"własnego darcia, 

poleca specjalna sprzedaż Puehu na STA* 
REJPOC2CIE,pod2EGAREM. Wchód 
oi Nowo-Senatorskiej, wprost hotelu Rzym* 
skiego.

UWAGA, Przyjmuje się stalo PIERS® 
DO DARCIA, od najmniejszej do naj* 
większej ilości. 792

Hurtowa sprzedaż 

Szyb do okien 
z fabryki w Sosnowicach

Pawła Ebstein, 
po cenie fabrycznej w Warszawie, uL 
Mh^^ńska .V. 4, u pana Abrahama 

a.____________ 360.
likład nowo otworzony 

„pod łososiem” 
V g.uaeliu Pobroez nnośei, róg Bedn.vskieji 
Ńi 22, wszelkie marynaty i konserwy yń 
krajowych i zagianicznycn, | oleea na PObT 
Sz. Publiczności, inianowic o po. Restaurato' 
roin, po cenach ) rzy iępnych. Spr-ed.ż huf* 
to^a 1 detaliczna.4i7

do wynajęcia od 1 Kwietnia r. b.. za rs 20<ł 
rocznie, w iniej.-eu lian Iłowem, W adomośś 
Tamki .*■ 9. u w mści< ie I-i domu. 49 <

P. Józef Tognina, ? 
raezy się zgłosić do Konsuia'u Szwajcar* 
Sk'eg' w War-'ziwin ■•••.i t' ••^ie wląs <• m

PORTLAND ANGIELSKIEGO, 
Robinsa et Corap. w Londynie, 
oraz inne marki Cementu angielskiego. 

Cegły i Gliny opwtrwałej, 
Węgli icisalskicF anielskich, 
Tektury smolowcowej, 
Rur glazurowych i dren.

STANISŁAWA BAUMANN
przy ulicy Elektoralnej Nr 5

naprzeciw Banku 
rndrzeill świeży transport:

DO SKŁA 3U r-5i

Dwa Pokoje
z przedpokojem^ kuchnią, wygódką, zlewem ’ 
wodociągiem, na 1-em piętrze od iiontti, d® 
wynajęcia od 1 Kwietnia r. b., za rs. 200 ro* 
eznie, przy nl Tamka .V 9, 10 minut droj? 
od Krautowtkiego-Przedinieścia. Wiadomośo 
na miejscu u właściciela. 491 .
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KATAR, KASZEL, ZAPALENIA OSKRZELI 
ASTMA—KATARY PŁUCNE.

Zawieraj* czystą 
leczniczą amotę 

I łatwo się 
trawią.

Uważam za konieczne przypomnieć, że mogę tyl- 
ho gwarantować za dobre wykonanie i sku­
teczność tych kapsułek, które się przę­
dą ją, w flakonikach moim pod­
pisem W TRZECH KO­
LORACH zaopatrzo­
nych. Każdy flako­
nik zawiera 60 
kapsułek i szcze­
gółowy prze­
pis.

WRINCf/fc.
■ AUBURN'O 0

> ANEMIA. WYCZERPANIE SiŁ. NEWRALGIJE <
? UREGULOWANIE TRAWIENIA. S
hlM z COCATwETTE-FERREI i

(VIN DE COCA TROUETTE-PERRET). Ż
(Najlepsze ze wszystkich Łonieznych i wzmacniających}. S

UZNANE PRZEZ PARYZKĄ AKADEMJE MEDYCZNA. X
Złote Medale i Dyplomy ze wszystkich Wystaw. * Z

Sprzedaż hurtowa: Trouelte-Perret,Bi63 & 165 r. St.-Antoine, Paris—Dataliczna^ 
a wszystkich Drogistów i w aptekach.

W Warszawie u pp. Mrozowskiego i Zie mińskiego oraz u wszystkich drogistów i aptokarzy.

kie^Todzai u. w najlepszych gatunkach* 
SKÓRA amerykańska,-najlepszej fabryki Crocketts. 
CERATY na‘barehanie^n* pókiyeie fnr,eP‘!‘^w’*‘°ł6w 1 Ł *

Skład fabryczny „pod MERKURYM ,
Senatorska 26 27, obok kościoła S-ffo Antoniego. —55—r

SYROP CHRZANOWY Z JODEM
PP. GltlllAUŁT i K«, APTEKARZY W PARYŻU

Od lat dwudziestu, lekarstwo to wydawało zaweze najpomyślniejsze 
skutki w chorobach dzieci, zastępując tran z wątroby sztokfisza i ule- 
pekantyskorbutyczny.

Jest lekarstwem nieomylnem w nabrzmiałościach gardła i zapaleniu 
gruczołów szyi przeciw strupom na głowie u dzieci i wszelkim wyrzu­
tom na głowie i twarzy. Podnieca apetyt, daje jędrnośc tkankom, zmienia 
bladość cery na cżerstwość, leczy rozmiękłość ciała i powraca dzieciom 
naturalną silę i wesołość. Stanowi wyborny środek lekarski przeciw wyrzu 
tom i strupom dzieci przy piersiach, jak również wyborny środek krew 
przeczyszczaj ący.

Skład w Paryżu, 8, ulica Vivtenne i w głównych aptekach.

111. Binga w Hotelu Niemieckim,
. poleca .śr.ieżó otrzymano towary w Wielkim wyborze:
Wyżymaczki amerykańskie Empire, 26 3, i i 5, po rs. 13, 15 i 17. 
^kikież angielskie, po rs. 12 i 14.
*®agle najnowsze! konstrukcji, trybowe, drewniane i żelazne, od rs. 3G.
Amerykańskie deski do prania od rs. 1 kop. 35.
Amerykańskie maszyny do prania bielizny, po rs. 8.
Amerykańskie maszyny do rob enia masła, w pięciu wielkościach, od rs. 9.
Angielskie filtry w trzech najnowszych konstrukcjach, rozbierające się kompletnie do 

oczyszczenia, od rs. 6 50 do rs- 2).
Baszynki do siekania mięsa najnowszej konstrukcji, z vyjmowanemi nożami i ema- 

Ijowanemi walcami, od rs. 4 do rs. 7.50.
Koszyczki majolikowe i porcelanowe, do pieczywa i owoców najnowszych wzorć' 

od rs. 1. ,j
Amerykańskie Maszynki do robienia Lodów, od rs. 7.50 do rs. 16. 
klatki cynowane z wyjmowanemi szufladkami, najnowszych wzorów, od rs. 2. 
**óżka żelazne zwyczajne i meblowe, od rs. 3.50 do rs. 30.
Bianki metalowe w największym wyborze, skromne, od kop. 75, bardzo i zdobne 

do rs. 18. 382

SIZE 3

sumy

kausumy

rs. 469sumy

rs. 661sumy

445

kop. 64, z

kop. 94, z

kop. 27, z

kau-

1. au-

Bada Miejsh Warszawsh

rs. 115 kop. 25, z kau-

rs. 279

II działka, 182 sztuk drzew w cięciu .¥• 13
e.)ą rs. 60.

III działka, 84 sztuk drzew w cięciu 26 14 z 1882 r., od sumy rs. 88 kop. 29. z kau-
ftia. rs 1R » j r y

IV

VI t _______ ,
eją rs. 9i.

VII działka, 779 sztuk drzew, w cięciu Ns 14 z 1882 r., od
eją rs. 134.

Mający zamiar pizystąi ić do licytacji, obowiązani są przedewszystkiem przekonań się hi 
nuejsctio ilości,^wymiarach i wartośeifwystawionych na sprzedaż drzew, a następnie w ozna­
czony do licytacji termin, złożyć Radzie Miejskiej, wyżej ustanowiono vadium gotowizną 
lub też papierami procentowemi, do przyjmowania na kaucje przez Rząd dozwolonemi, 
ze wszystkiemi^ nnleżącenii do nich za nieubiegly czas kuponami.

Warunki licytacyjne, oraz szczegółowe wykazy szacunkowe, wystawio­
nych na sjrzednż drzew, mogą być przeglądane w Kancelarii Rady Miejskiej codzien­
nie, w godzinach biurowych, z wyłączeniem dni świątecznych i galowych, nadto, rzeczo­
ne wykazy szacunkowe, znajdują się do przejrzenia u Leśniczego lasów dóbr Szpitalnych 
Mienia i Piaseczno, we wsi Mienia.

P. o Naczelnika Zakładów Dobroczynnych K. Puchalski.
Sekretarz Pady Lechowicz.

yodaje niniejszem do wiadomości, iż w d. 7 (19) Lntego r. b.. o g. 1 z południa, odbędzie się 
pized tąż Kadą, powtórna publiczna głośna in plus licytacja na sprzedaż IV partyj, różnegc 
gatunku i wymiarów drzew, w cięciu 26 13 z 1881 r., w cięciu 14, z 1881 r., w obrębie 
ccabina, lasów dóbr Mienia i Piaseczno, w pow. Nowo-Mińskim położonych i do Szpitala 
fe-go Pucha w Warszawie należących, z tern, że pomleniona partja drzew, będzie sprze- 
uana sudmm małomi następującemi działkami, a mianowicie:

1 uaalka, 260 sztuk drzew, w cięciu 26 13, z 1881 r, od sumy rs. 354 kop. 9, z kau­
cją rs. 70.

— ... -3 z 1881 r., od sumy rs. 316 kop. 37. z kau­cją rs. 60. < j r .

eją rs. 18.
dz ałka, 167 sztuk dizew w cięciu 26 14 z 188'2 r., od 

eją rs. 23.
działka, ‘248 s tuk drzew, w cięciu 26 14 z 1882 r., od 

cią rs. 56.
działka, 346 s.ituk drzew, w cięciu 26 14, z 1882 r., od

MS

Ki

SENATORSKA 22.397

gy WIELKA WYPRZEDAŻ!!!
Z powodu bardzo wysuniętego już naprzód sezonu zimowego, 

a nagromadzonej w naszym magazynie gotowej garderoby zi­
mowej męzkiej, takowa sprzedawaną będzie o J®O7» <«•- 

a mianowicie: Palta zimowe od rs. 20 do 
38; garni tury żakietowe od 23 do 36 rs.; garni­
tury sakowe od 22 do 34 rs.; szlafroki od 14 do 
24 rs.; spodnie od 5‘/> do 12 rs. i t. d.—Prócz tego maga­
zyn posiada na składzie wielki wybór ubrań dla 
chłopczyków i dzieci, i takowe wyprzedaje niesłychanie 
tanio, pragnąc i nadal skarbić sobie to zaufanie, jakiem go dotąd i 
Szanowna Publiczność zaszczycać raczyła.

Z uszanowaniem 2BE» !

KAPSUŁKI MATHEY-CAYLUS
Wyrobu D-ra Clin — Nagroda Montyon

.,KAPSUŁKI MATHEY-CAYLUS z essencyi drzewa sandałowego w połą­
czeniu z esseneyami balsamicznemi są zalecane przez lekarzy na ehoro-\ 
byzastarzałe i nowopowstałe, białe uplawy kobiet, na choroby kanału, 

moczowego i .wszelkie przypadłości kanałów moczowych.
„Z powodu delikatnej karlikowej obsłonki KAPSUŁKI MATHEY-CAYLUS trawią się przez, 

I osoby najwątlejsze nawet i nie szkodzą w niczem iołądkowi.“
(Gtzeta Szpitali Faryzllchj.

Zażywać 9 do 12 kapsułek dziennie * Szczegółowy opis dodaje się do każdego tl&kotru.i 
jNateży wystrzegać się podrobień i wymagać jako gwarancję, na każdym flakonie KA­

PSUŁEK. MATHEY-CAYLUS markę fabryki (zastrzeżoną) opatrzoną w podpis: 
Clin & Ćie i Medal Nagrody Montyon.

Nabywać można w Paryżu u Clin et Cie, 14, rue Racine; zaś w Warszawie i na prowincyi za pośrednictwem 
wszystkich aptekarz.v u których znajdują się jednocześnie pigułki żelazne Dra Rabateau.

Wino Saint-Raphael ze znanych win jest najbogatsze w pierwiastki 
uzdrawiające wzmacniające i foniczne. Przyjemne dla żołądka, stanowi 
^™ywJku’ Wvh^rnp^1?^ dla m?°dych kobiet’ dzieci i OSÓb w pode- 
dYiahincwVna^drnw^^0 fP18™’ należy do rzędu win naizbawienniej 
działających na zdrowie. — Doza zwyczajna: kieliszek po każdem jedzeniu.

Każda butelka tego wina jest zaopatrzona w stosowną
I ety ietę, a korek pokryty kapslą z napisem :
- EXPORTACJA: Cle Prop" du Vin de St-Raphael, a Valence (Dróme), France.

S,£-W. ]}a,'szaivie u PP. Ant. Stępkowskiego, Dobry cza, Sowińskiego 
t i- i if)c"?,t,^ldakowskiego, Koteckiego i Schobera, Simona i Steckiego-.

apieKa.cn JJ'3 Heinricha, Siemińskiego, Lilpopa, Barcza-, w Magazynach apte­
cznych : PP. Spiessa, Gallego, Zeuschnera i Mrozowskiego;

w Kaliszu: w aptece P. Bryndzy, etc., etc,
i u Henryka IVelt, Nalewki,

^

^



Zarząd Stada Koni 
w Łosiu.

Od dnia 15 Lutego r. b., na folwarkn Fa- 
leńcice jod Białobrzegami. w gub. War­
szawskie, pewieeie Grójeckim, będą pokry­
wać klaeze następujące ogiery pół krsi 
Angielskiej:

1. Y ECLIPS gniatly, po ogierze Torde- 
sillas i Lincz i oloąuint po Celingwood.— 
Klacz, peł-kruipo >s. i 00, jół-ar. rs. 40.

2. NEPTUN gniady, po ogierze Neptu- 
nus i klaczy Jurata po Aj rope’s. — Klacz 
pól-krwi po rs. 75, pół-ar. rs. 25.

3. ORKAN ciemnoogniady, po ogierze 
Neptnńus i klaczy Jurata po Apropo’s.— 
Klacz pói-ar. rs. 50, pół-krwi'rs. 20.

Nadto d a służby jo rs. 2 od klaczy.
Furaż jo cenacn targowych obliczanym 

będzie. 314 ____■"‘-—--I || 11| Mannrmmn-T----
FLANELE jJ 

H KASZMIRY H 
H czarno i kolorowo, jako specjał- R> 
tj noże, oraz n.aterjały wełnią- 
U ne do pokrycia palt, futer i doi- Z 
[~jj manów, sprzedaje po cenach fa-  
 bryeznyeh najtaniej 

y K. JI A A T E 1, L 
H Świętokrzyzka róg Włodzimierskiej. LU 

________ KORCIKI 221 r

W Zakładzie siodlarskim 
Aleksandra Walkiewicza, 
przy ul. Trębackiej .V 5, znanym ze spe­
cjalnego wyrobu siodeł, wykończono znacz­
ny wybór siodeł w różnych gatunkach jako 
też przyjmuje się obstalunki na uprząż ró­
żnego rodzaju i na roboty siodlarsko-galan- 
teryjne, oraz przyjmuje się wszelkie repe­
racje w zakres siodlarski > rymarski wcho­
dząca._____________________334

NOWO OTWORZONY 

Skład Skór, 
Utensyljówszewckich orSZna- 
czyń do użytku jp. Garbarzy,

v Warszawie, Nalewki Nś 14, w po­
dwórzu na lewo, jioleca:

Wybór skór krajowych i zagranicznych, 
Gumy, Taśmy, Proneli itp. przedmio­
tów z wyrobem obuwia związek inającteh, 
jako też wszelkie naczynia garbarnie, De­
gras, Tran, Terra japonika ltd. z pier­
wszorzędnych fabryk, po cenach najumiar- 
Itowańazych.395 r

Osada Młynarska

CACZNA
do sprzedania, w pow. Skierniewickim, gin. 
Poleck.—Młyn o 2-ch gankach francuzkich, 
eyiinder, ganek do kaszy jęczmiennej, stęp 
8, 2 folusze dubeltowe i jagielnik, gruntu 
mórg 48 i p. 46 miary nowopolskiej, tak 
młys, jako też budynki znajdują sią w na­
leżytym porządku. Osada ta leży od st. dr. 
Wara*... Wied. Skierniewice i Radziwiłów o 
wiorst 12.—Wiadomość na miejscu lub up. 
Piectielskiego, Skierniewice. 446

suwania zaraz
s powodu wyjazdu, prawie nowe: Garnitur 
mebli, łóżka, szaty, umywalki, kredens, lu­
stra, krzesła, oraz maszyna do szycia, lam- 
ja, duże obrazy za złoconemi ramami itp., 
mieszkania 14, ulica Marszałkowska Jw 67. 
Mieszkanie też jest zaraz do odstąpienia. 450

Są do sprzedania

Fortepiany
nowe, najnowszej konstrukcji I faeonu, o 6 
szprojcacb metalowych, orazj rżyjmujewszel­
kie rei eraeje fortepianów i pianin.—Kra- 
kowskie-Przedmleśuie Jft 2. w fabryce for- 
tepinnów A. Janiagawckiego. 472 

SKLEPY
od 1 Lipca r. b , są do wyuająei*. _» uiiea 
hr. Kotzebue 2« 3. 456

® Ił —

Societe l-lectrique Edison
Reprezentant na Królestwo Polskie

_■*«» a 1KS.b*'Vu
Warszawa, USyiuarska Mr 1O.

Przyjmuje zamówienia na urządzenie oświetle­
nia elektrycznego systemu Edisona. .-m

-łr tie

Bs SU Earn i DelOcaŁasów 
MIKOŁAJA ŻYŻYHA, 

przy ulicy Nowy-Świat Nr 37,
nadszedł znowu świeży transport Kawioru ziarnistego i prasowanego, astrachań­
skiego, mało solonego, oraz Slomgi mało solonej, Łososia wędzonego, Sigów, 
Minogów, Rydzów, Grzybów, Śliwek francuzkich, Groszku zielone­
go, Groszku francuskiego, Fasolki, Ariischoki, Serów: Szwajcar­
skiego, Meszezerskiego, Czester, Limburskiego, Gambriuo, zielonego, Roque­
fort, Musztardy francuzkiej i angielskiej, Oliwy Nicejskiej i Octu 
Bordoskiego, Ananasów w konserwach, Szparagów olbrzymich, 
w puszkach, Homarów, Saimonów, Soi angielskich, Szampionów paryz- 
kich, Łososia w oliw.e, szwedzkiego i Anschowis w puszkach szklannych, 
Makreli, Kilki puszkach, Sardynek z Nantes, Marmolady, Pierników 
Wiaziemskich, Pastiły różnej, Herbatników, Kawy Einsma, Kompo­
tów, Konfitur Kijowskich, suchych i płynnych, Trufli perygordzkieh, Tonn 
Marine, Czekolady Balleta itp. towarów, z czotn się poleca Szan. Publiczności.

MIKOŁAJ ŻYŻYN.
411—r Nowy-Świat Jś 37.

B-ci D. W. TUTUNOWYCH i S-kś
mająca swe kantory i oddziały w Moskwie. Tyflisie, portach Czarnego i Kaspijskiego mo­
rza, otworzyła obecnie tu swój kantor i załatwia następujące operacje:

1} Transportuje towary do miast; Moskwy, Tytiisu, Erywanu, Aleksandropola, Eli- 
zawetpola, Szuszy, Władykaukazu, Kutaisu, Gori, Poti, Odessy, Baku, Rostowa nad Do­
nem, Tagnnrogu i innych portów wymienionych mórz.

2) Wydajo pożyczki na wysłano towary.
3) Dyskontuje swoje przekazowe świadectwa i weksle znanych jej osób,
4) Przyjmuje weksle do inkasso.
5) Kupuje towary na rachunek wysyłających.
6) Spizcdaje bakalje, jak: rodzenki, migdały i t p

Kantor mieści się: Nalewki, dom Machotkina Ji 9. 470

’f“£X3--0-€>0"$3'©0-0-S“Q>'Q”0-^ 
$ Niema już bólu zębów $
/h . . KT0 l'2ywa , .
Ip Eliksiru czyli kropli do zębów (Elilif ĆlGlitifriCB) v
A WIELEBNYCH OO. BENEDYKTYNÓW A 

pochodzący z opactwa w §ouIac, jr
ej wynaleziony w r. 1373—przez przeora PIOTRA BOURSAUD, a wyrabiany obecnie gW 
Vr przez przeora Dom. Magueolonne. 'M'

Nieporównany ten środek do czyszczenia i konserwowania zębów, wzmacnia
[,| dziąsln, niszczy ośnd kamienny, chroni od psucia sio zębów i wzmacnia emnlję ta- dZJ 
’j’’ kowyoh. Oddechowi przyjemną .woń nadaje. Eliksir ten przewyższa dobrocią swoją -a*' 
jgą. wszystkie inne wody do zębów i dla tego protegowany i używany jest przez wszys- 
Pj tkie wyższe towarzystwa w świecie. i „3
wir Cena flaszek: kop. 100, 180 i 360.—Proszek kop. 60.—Pasta k. 100.—Z prze- vgr 
J. svłką poeztą 30 kop. i na duży model 50 kop. drożej.—Agentura jedyna na cale Ak 
|“| Cesarstwo, oraz sprzedaż hurtowa i detaliczna w- Warszawie u ALEKSANDRA F J 
W KOCHA, Krakowskie-Przedmłeście N; 83. 2—r

Orientalina, Nympłie bajadere. "WJ 
odaliskom suitańskieh haremów medostrzeżonych oku ludzkiemu, ukryty był se­

kret, któremu pokolenia tureckich kobiet obowiązane były czarującą jóęknośe, doży wąjąC 
do starości bez najmniejszy ch jej śladów obecnie Tajemnica ta jest już docieczoną. G je;i- 
talina ukazała się w użyciu, w arystokratycznych kołaeti dam eleganckiego świata w nna- 
etaeh Europy; pomimo białości, delikatności i świeżości juką nadaje twarzy jest niedojrzaną. 
Przez fizjologiczny pogląd i analizę zalecany jest jako uygienieźny środek do użycia nawet 
dzieciom. Przenikając wapory naskórka, niszczy zarodki piegów i wysypek, nlrzyniująs 
ciepłoród życia w jednostajnej temperaturze. zapobiega zsychan u się szóry fż>rmqjąqnj 
zmarszczki,—w Londynie, l'aryżu, Wiedniu, Petersburgu dostać go można tylko u nadwor­
nych Perfumerzystów. Do Warszawy sprowadzony po raz. pierwszy Cena rs. 2.—Główny 
Skład w Perfumeriach; Kocha Krak.-Przedm. i Renaisuanca Nowy-Swiat Jś 41. 3431‘eifumerjach: Kocha Krak.-I
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i w jesieni: 
powyżej wskazanym

kartofle na dostawę wiosenn

oiiobno

Specjalna FaPryka
Kas żelaznych 
ogniotrwałych

Udzielam lekcje kroju 
od lat 6 po pensjach, w zakładach rzemiosł, 
pc domach i u siebie syst&mem ji. Glo" 
dzińsklego, a zarazem muląc pracownię s’1* 
k en i okryć damskich, polecam się Sr Pu* 
bliczuośei.—A. Kurowska, Złota 12. 494

W Hotelu Angielskim, przy ul Wierzbo­
wej, w oficynie na lewo, otwartym został

ZAKŁAD 
tliaifflłfl) rpzłiin 

oraz sztucznego cerowania i repera- 
cyj wszelkiej garderoby damskiej i 
męzkiej, (nie wy ąezając atlasów i nksa- 
mi ó<>). jak również ŚZALI, DYWA­
NÓW itp. przedmiotów, polecając się do- 
kłuonein wykonaniem j owierzviiych nam 
robót i umiarkowanemi cenami, spodziewa­
my się zyskać uznanie i względy Szan. 1 u- 
bliezj.ośei. Ł64

Bronisława Twardecka.

2 piękne Lokale 
na 2 piętrze, składające się każdy z 5 pokei» 
ze wszystkiemi nowocze>nemi wygodami, 
balkonami, kuchnią, spiżarnią, piwnie,, z 2 
wejściami, z których jedne p > eleganckich 
marmurowych schodaeli. odźwierny dra do- 
pilnowania wchod-ących. do naięeii od 1 
Kwietnia r. b., w dómu przy ul. Chłodnej 
obnk Koszar Mirowskich X 933. 417

Przysposobienie i sprzedaż niżej wy- 
mienionego środka, jako niezawiera- 

rfjwt w swym składzie części szko- Jł 
dnwych dla zdrowia, dozwolone na 
ogólnych zasadach handlu.

Smflzli Balsam Roślinny • 
i „tumr i 

przez prowizora aptekarza Kinu- 
Ag. nena, w Petersburgu, wynaleziony 

1 wyrabiany z soków roślin i mchów 
hm rosnących na stokach gór Finiandz- 
<11- .eh 1 Szwedzkich, podług formuł 
• farmakopei russkiej, jest jedynym 

doskonałym środkiem, dla porostu i dę 
wzmocnienia włosów, jako teżdo sku- 

gja tocznego usunięcia łupieżu z głowy.
Balsam ten zalecany przez wielu sity 

(EA znakomitości lekarskich w Cesar- 
• stwie, przew-yższa wszystkie podobne iS 

środki co do skuteczności. Już po 
® “'T?1.11.2 flakonów, skóra nabiera 
świmu le iź wypadanie wło-

sow ustaje.—Sposób użycia dolaczo- M 
ny jest do każdego flakonu.— Cena 

•W rs. 1 kop 50, z przesyłką pocztą rs.
2. — Sprzedaż hurtowa i detaliczna A 

• w perfumerii Aleksandra Kocha.
ulica Krakówskie-Przedmieście .V 83, W 

A w Warszawie. 48qq J®

ggaszynis, w Pląm
Ogier anglo-arab Fasad, ze stada Ja­
nowskiego, silnej budowy, stanowić będzie 
od 1 M .rca po rs. 10 i rs. 1 na stajn ę z» 
4 skoki. Tamże jest na sj rzedan e ogier 
sknrogniady NORMAND, dużej miary i do* 
brej budowy. 403

Pracownia Zegarmistrzowska 
LI Gostkowski & 0° 

w Genewie (Szwajcarja), 
nagrodzona medalami na Wystawach Po­
wszechnych, ma honor oznajmić Szanowne! 
Publiczności, żi każdy zegarek, wyihidzą* 
ey z naszej fabryki, jest opatrzony świa­
dectwem zaręczenia z własnoręcznym pod­
pisem i pieczęcią zakładu.—Na‘żądanie eeś* 
nik wysyłamy franco.___________ 215 ,

wygyra cenniki illustr. franco. Wielki wvb*^
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USSSly LEECJEBHfflJh Kanarki z Harcu. POSESJĄ
Mam zvsezyt zawiadomić Sz. PuWteznołć W WaTSZaWlG, S

i;-..?’ jakotę- po domach prywatny p m. ’\ynrszawv że otrzymałem znaczny wy 7. DOwodu wviazdu do sprzedania bez po-

mieszkania 2. 1888

tjortepian Hofera, prawie nowy, do sprze­
dania. Twarda X 20, m. 14. 1780

(jasło solone zo wsi. Sienna X 4 lit. N, 
j|róg Sosnowej, mieszk. g, piętro 2-gie. 1920

I'prasowaczka zdolna do drobiazgów, po- 
irzrbuą j.st, Ul. A'eksnndrja- X 16. 2oO5

Itianina nowe do sprzedania™ Cena przy­
stępna. Ul. Marszałkowska X 71, m. 26.

Fortepian za rs. 40, 6 oktaw, mahonio- 
( wy, do sprzedania w magazynie mebli, 
Marszałkowska X 48, róg Świętokrzyskiej.

m. Warszawy, że otrzymałem znaczny wy 
bór świotnycii kanarków i sprzedajęje w ho­
telu Kowieńskim X 13, w podwórza.

511 J. Baumgartol,

Z powodu wyjazdu do sprzedania bez po­
średnictwa posesja drewniana, do murowa­
nia za przystępną cenę na dogodnych wa­
runkach. śliska 38/1464, wiad. na miejscu.

udziela DAWISON upoważniony przez 
Warsz. Okręg nauk.—Marjańska 2B

ibli garnitur mało używany, jest do 
przedan 1 a. Podwnl X 4o. rn. 3. 2051

£jach, sposobem najkrótszym wyucza w 2Ó-tu 
kilku lekcjach 6-ciu tańców najpotrzebniej- 
Bzych. Podwal 20, wprost Cyrkułu. 64

Vtudcnt uniwersytetu poszukuje lekcyj lub 
0 'i-repetycyj. Może przyjąć zaięeio za obia- 
dr. Wiadomość przy ulicy Kruczej X 2c, 
S^eszkania X 1. na dole. 2016

Hanny zdatne 
i d> s u ki»n. Po

tflarnitur mebli mahoniowy, mało używa­
liby, oraz kredens orzechowy, francuzki, 
uo sprzedania, przy ulicy Żelaznej .Ni 29, 
stróż, wskaże. 2026

Lczeń dobrej konduity potrzebny do ma­
gazynu bielizny L. Gałkowskiego. Mar- 
ifajknwsta 59a. róg Świętokrzyzkiej. 1949

Usoba potrzebną jest na wieś, znająca 
V*ię na gospodarstwie, szyciu, prasowaniu 
‘doglądzie prania, z chlubnemi świadeetwa- 
®ł>. Wiadomość; Senatorska 25, mieszk. 24, 

godziny 10—i. 1810

Osoba młoda, z prowincji, posiadająca 
świadectwa, poszukuje miejsca gospo­
dyni, u pojedynczej osoby, w Warszawie 

lub na wsi. Wiadomość: Chmielna, X 55, 
mieszkania 19. 2057

>p wiktuałów do odstąpienia z powo- 
zmianv interesów. Ul. Nowolipki X 29.

Ijiekarnia mata do wynajęcia w- każdym 
czasie. Ulica Litewska X 5136. 1793Z powodu brnuu miejsca, jest, do sprze­

dania szata jesionowa, mało nżywana za 
połowę ceny, to jest za rs. IG i łóżko pra­

wie nowe, ciemne, za rs. 8, szafka kuchen­
na za nizką cenę. Ulica Chłodna X 46 
mieszkania 20. 2,0

fł-na francuzka lub Szwajcarka, potrzebna 
llzaraz do jednej dziewczynki. U). Solna 
2*14. mieszkania 5. 1916

Człowiek młody, przybyły z prowirfk' 1, 
który był lat 3 w pierwszorzędnym ma­
gazynie, w jednem z miast gubernialnych. 

poszukuje miejsca dla dokończenia praktyki 
zaraz, za wynagrodzeniem. Łaskawe oferty 
uprasza się składać w biurze ogłoszeń, Se­
natorska 18, pod lit. 8. L.231

Kamica i wychowanie.
I) nauczyciel początkowy, rząd., poszu- 
81,kuje zajęcia na wsi, celem przygotowania 
kandydatów do szkół gimnazjalnych. Adres: 
■“Olestaw Grabitfkl, na ręce W. Zamberga 
y. Nown-Radonisku (gub. Piotrków.) 2002

N auczycielka z patentem wyższym udzie- 
;«b; lekcjo z konwersacją języka fiancuz- 
‘‘■ego i ruskiego oraz muzyki. Niecała X 8. 
Jfeszkania X 21. 2027

Fanny potrzebne są do kwiatów podręez- 
ne i do nauki. Chłodna X> 40, m. 9. 17,5

\iemieciciego języka udziela w konwer- 
lieacji nauczyciel i autor najnowszej mo- 
!°dy, z wykładom polskim, ruskim, franeuz- 
*in i angielskim. Ul. Chmielna X 6 (wprost 
jMlevuei. 212

n auczycielka z pntenfem, znająca języki: 
/buski, polski, francuzki, niemiecki i nauki 
klasyczne, udziela lekcje i korepetycje. Ul. 
"grodowa ??< 17, mieszkania 23. 1914

Meble do sprzedania: garnitur orzechowy, 
garnitur angielski, szafy rozbierane, tre­
mo, szeslong, lustra, kredens, stół jadalny, 

biurko, stolik do kart, umywalka, tualeta, 
łóżka, oleodruki, regulator, firanki. Twarda 
X 6, wiadomość u rządcy domu. 1690

Meble: garnitur orzechowy salonowy, sza­
fy rozbierane, garnitur angielski, lustra, 
trema z marmurem, biuro, koneolki do kart, 

garnitur napoleonkowy, kredens wiedeński, 
stół jadalny, stolik do samowara, szeslong^ 
łóżka, toaleta damska, umywalka, szafka do 
bielizny, lampy i firanki, tanio do sprzeda­
nia, róg Chmielnej X 27 i od Marszałkow­
skiej 26, m. 30/ 1797

Bo sprzedania: garnitur de ealoan, lu­
stro, tremo, taborety atłasowe, etażerka, 

do stołowego pokoju dębowe urządzenie, 
biurko, sofa, fotel, bibljoteezka, szafa do 
sukien, szafka do bielizny, łóżka z matera­
cami. Żórawia X 9, mieszk. 9.1829

Bona francuzka z dobrym akcentem, po­
szukiwana jest do wyjazdu na prowincję. 
" iadomość od godziny 2—4, ulica Nowo- 

5rpdzkn X 29. mieszkania 6, 1960

17 siążki różne, historyczne i powieści, ku- 
llpujo, sprzedaje i zamienia księgarnia i 
antykwarnia A Rosenweina, przy ulicy Ma­
zowieckiej X 2, w Warszawie, 212

Heble po zwiniętym magazynie w wielkim 
wyborze, wyprzedają się niżej koeztu. 
Bracka X 7, mieszkania 6, l-sze piętro od 

frontu. 1843

(Fanio do sprzedania: komoda 1 biurko 
| antik, dywany perskie, zegary antik, bron­

zy, obrazy olejne i akwarelle. Ul. Leszno 
X 37 nowy, mieszkania 13. 1438

Meble do sprzedania z kilku pokoi garni­
tur, szafy, szalka do bielizny, biurko, 
para łóżek, szafki nocne, stolik do samo­

wara, z jadalni eleganckie umeblowanie, 
lustra jedno salonowo, czarne, wielkich ro­
zmiarów, z konsolą z czarnego marmuru; 
tremo, fotele, szeslong, konsolki, tnaleta wy­
twornie rzeźbiona, słupy, zegar paryzki, 
dywan, serweta, lampy, gzemsy, chodnik, 
firanki i różne sprzęty domowe. Chmielna 
X 13a, drugi dom od Brackiej, stróż wska- 
że, od 10-ej do 7-eJ wieczorem.1822

(’złowiek młody, energiczny, zdolny do 
jkażdego interesu, z chlubnemi świadec­
twami i takąż rekomendacją, poszukuje po­

sady. Marszałkowska 45, mieszk. 8. 1816

Fortepian nowy Kralla i Seidlera do 
{sprzedania, cena umiarkowana. Krucza 
X 108, mieszkania 19. 9.55

IiTof. do Prćchauips, Długa 23 (Eldorado). 
Osoba z doskon łym f aneuzkim i wyso­

ką muzyką, za parę godzia lokcyj żą ia 0- 
^bnr-go pokoju.  20 0

Ha. 300 kauoji może złożyć młody czło­
wiek z chlubnemi świadectwami, otrzy­
mawszy zajęcie inkasenta lub | rzy jakim 

^''kładzie w Warszawie, tamże jest siodło 
\.f“zj» lamkhstr*, do sprzedania. Chmielna 

Mi— 14, g—4 pv południu. 20 22

IJianino paryzkie, o 7-u oktawach, do 
61 rzedania, za re. 235. Piekarska X 2.

Iłaszyna pończosznicza potrzebna jest. 
jtlUlica Chmielna X 25, w fabryee. 1961

1'osftdy i prace,

CZlowiok miedy, zdolny i j,raeowity, do- 
biej konduity, znający dokładnie jęz k : 
polski, rosyjski i niemiecki, jakoteż lacliun- 

kowość, przytem znający się na prowadze­
niu wszelkiego rodzaju maszyn parowych, 
poszukuje dla ciebie odpowiedniego zajęcia. 
Oferty tprasza się nadsyłać do rządcy.'do- 
niu pod X 12 prze ulicy Żelaznej ' 253

Sto sprzedania 2,000 funtów mączki ma- 
ijszynowej, puder z cukru liermanowskie­
go, po 20 kop. funt. Skład herbaty: Mar­
sza 1 kowsua X 34e, T. Bnchowekiego. 2018 
Kaczora rasy pekińskiej ktoby miał do 

odstąpienia, raczy pozostawić adres swój 
w kantorie Kurjcra Warsz. i od lit. A. W.Bu chh a Iter uzdolniony, ż H- jera orni wy-

I.aguniami, znający 'także i język nie­
miecki, poszukiwany jest. Kopje świadectw 
oraz adres,, uprasza się składać w kanto­
rze niniejszego p una ; od In u. s. j?,i;5

ju upuję! futra, rozmaitą garderobę. Leszno 
[V ?>l. (dystrybucja). 1943  
([tygodnik lliustrowany i Wędrowiec z 
| z lat kilkunastu, w oprawie, do sprze­

da n i a. Nowo lipki Ń: 32 lit, b. in. X 5. 1.81

Hanny 2 zdolne maszynistki potrzebno za- 
1 raz do bielizny męzkięi i panna do dziu­
rek. Ulica Ciasna przy Świętoierskioj, obok 
fabryki Ewansa X 1791/2, do rządcy' domu.

Nauczycielka rządowa, wyższa, peszuku- 
liJe lekeyj na godziny, wszystkich przed- 
'hiotów, .-o cenę bardzo u; iarkowaną. Adres 
* kiosku: róg Nowego-8wiatu i afei Jero- 
gnimakiej.  1982
iLęuięzycielka muzyki, posiadająca patent 
j'j'Hiytulu muzycznego, udziela lekcyi mii- 
-^.kl > teorii, u siebie w domu i na mieście.

■ ladomość; ul. Chmielna X 21, mieszka- 
’a X 3, do godziny 12-ej rano i od 5 ej 

<2_Południu. 2031

!|o sprzedania: kozetka z dwoma napo- 
Jleoukami (22), fotel na biegunach (10), 
fotel gięty (6), tamże nowy żakiet aksami- 

1 tny z kamizelką (25 rs). Hoża X 9, m. 6, 
od g-odz.inr 4—5.203S

Iianna potrzebną jest do krawiocczyzny 
na wyjazd w gub. zachodnią. Windo > ośc 

<jźsza: Mokotowska X 10, 111. 7. 1925

Ifanna służąca uzdatniona do krawiec- 
Czyzuy i usług, żądaną jest na wyjazd 

p0 Petersburga. Wiadomość: Krakowskic- 
s£5oiiinieśoie X 2. stróż, wskażc. 1808

Ijłanna uzdatniona, potrzebna do bielizny 
na maszynie. Ulica Piekarska X 6, drn- 

gie 1 iętro. 202 i_____
El ziewczyna dobrej konduity, potrzebna 
|Jjctst zaraz, do posług i do pomocy w skle­
pie. Wiadomo.-ć: ul Niecała X 8, w dy­
strybucji.9029

banna /etrzebna jest do sklepu galante- 
Ijy.inego. Niccałi X 8 nowy. 1898 
panna, potrzebna jest do szycia sukien na 
J":ąszv*nie Losz.no X 18, mie-zk 40 1918

SJanna potrzebna jest ziraz do lielizt.y, 
do prywatnego domu. Ulica Piekarska

X 9 nowy, tn e-zkania 19- 20i3
do nauki, potrzebą* są 
1 X 28 domu, 111. 4. 2012

Kucharz uzdatniony, żądający obowiązku 
za wynagrodzeniem na jakie zasługiwać 
będzie Mieszka: ulica Bednarska X 7. Wia- 

doino.-e w trakt jem i.____________ 2010
||ziewczjnka lat 13—15, porządnych ro- 
jjldzicow, potrzebną jest do posługi skle­
powej, może być Sierotą. Wiadomość: ul en 
Królewska H 23, mieszkania 19. 2>0.)

u jo sprzedania za bardzo przystępną ce- 
ę|nę 3 stoły mahoniowo, okrągłe, z takle- 
miż okrągłetni marmurowemi blatimi, jeden 
stół duży czworokątny z blatem marmuro­
wym, na 12 osób i 2 kanapki amerykańskie 
mahoniowe. Wiadomość przy ulicy Chmiel­
na.) i róg Wielkiej X 38, od g. 10—1. 1915 
fortepiany Hofera i Krala,do sprzeda- 
| nia, u organisty kościoła Ś-go Józefa, 
wprost ul. Królewskiej X 32, w 2-m podwórzu.

Meble do sprzedania z kilku pokoi, bar­
dzo tanio, razem lub częściowo. Złota X 10 
od Marszałkowskiej 5-y dom, m. 15. 1991 

Heble do sprzedania, do pokoi stołowych
i sypialnych  wykonywa się podług ry­

sunków. Ceny nizkie, wyroby pewne, w za­
kładzie Wła. Piantl. Widok X 12, oficyn* 
lewe, piętro, 1807

Interesa handl. i majątk.

Sklep wiktuałów z dystrybucją i naftą, 
w bardzo ożywionym punkcie, jest do 
sprzedania w każdym czasie, 1 ursądzeniem 

lub bez, Nvwolipio 15. 1917
s. 1,600 <10 3.0-0, potrzebne na dom dr«5 
wniany w Warszawie. Wiadomość: uli­

ca Smolna 8. mieszkania U. 1921

U o sprzedania na łoscie, materja nie­
bieska, pi clo-ćwiereiowa. Swiętokrzyzka

Aj 16, mieszkania 10. ‘-059

Dubeltówka Lnnkastra oryginalna, an­
gielska, wysokiej wartości i eztucer mon- 
teelnistu, sprzeilaje się za przystępną cenę, 

Wiadomość: ulica Zgoda X 9, miesz.k. 32. 
do 9 rano i 01 9 wieczorom. 2046

Ilortopian wiedeńskiej fabryki, o 7 oktn- 
■ wach do sprzedania za przystępną ceno.

Nowy-Swiat X 8, mieszkania 15. 1813“'

Z powodu wyjazdu do krajów południo­
wych, do sprzedania futro skunksy na du­
żego mężczyznę, tylko 4 miesiące używano, 

za rs. 160, kosztowało rs. 260. Hotel Euro- 
I ejski X pokoju 162, na 3-ra piętrze, od 

' ńodz. 8—12 r.inn._____________ 2024_____
Qo sprzedania: garnitur angielski, lustra 
gjwielkie, Kredens, stół, krzesła dębowe, 
stolik do samowara, dwie szafy mahonio­
we rozbierane, tualeta, umywalnia, łóżka, 
dwie szalki do bielizny, biurko męzkie i 
damskie, otomanka, stoliki matowe do kart, 
c.wa trema dębowe, stolik antiąue, żyran­
dol, świeczniki, lampy, Kwiaty, dywan, o- 
brazs, kolumny i fortepian. Sienna 3, m. 4.

NKlop uiktuałowy w dobrym punkcie, jest 
do sprzedania. Jerozolimska X 38. 1931

Kawiarnia w najbardziej ożywionym pun­
kcie Warszawy, z powodu wyjazdu do 

Rosji jest do sprzedania. Wiadomość po­
wziąć można u p. Klopferta, uliea Grzy­
bowska X 27. 1935
jjoszukuje się wspólnika z kaiitałem 
J 3—i tysięcy rubli, do bardzo korzystnego 
interesu, zapewniającego dobre utrzymanie. 
Zgłorió się: ulica Wspólna X 3, m. 17. 1820

!janna potrzebna jest do maszyny, kom-
I letnie uzdatniona do bielizny. Ul. Nie- 

cała X 6 domu, 2 gie piętro. 1941
Kupno i mprzeflaś.

f ortepiany: Hoiera.tJchródera. Małeckiego, 
do sprzedania, oraz kupuję i zamieniam. 
nowogrodzka 25, mieś-kania 29.__________ _

Bjas»yna do szjeia, nowa, do sprzedania
?od « til 29. u Śliżyńskioi. 2069

(klanio! ?o zwiniętym interesie z powodu 
| braku miejsca Sjizedaje się różno |łótna, 
weby w sztukach i resztkach, bieliznę męz- 
ką, damską i stołową, skarpetki, pończochy, 
chustki i t. n, po nadzwyczaj nlzkich ce­
na en. dolna ~8. mieszkania 27. 1491

Sillard za rs. 90, jest do sprzedania.
Wiadomość w cukierni A. Blikle, Nowy- 

Swint X 31. ______ 1881 .

11 anarki harcowsiiie do sprzedania. Uli- 
|ca Freta X 34 2-gia piętro od frontu. 20h2

|lziowczynka potrzebną, jest, do nauki 
iJszycia rękawiczek na maszynie. Uliea Sli- 
iku X 16. 260

IJanny kompletnie uzdatnione w krawiec- 
czyznie. potrzebne są zmaz, do magazynu

8. LuBa et Comp. Długa X 17. 2011)

ttudent uniwersytetu posiadający dokła- 
Ijdnie matematykę, języki, ruski i staroży- 
c2_e. poszukuje lekcyj. Żiota 37, m 24. 1684 
lipa chłopczyków od lat 7 do 10 przy- 
l.lgotowania do klas. Aleja Jerozolimska 
21,26, mieszkania 19. 1794

BOna Szwajcarka lub i.ancuzka, z uobre- 
,mi rekomendacjami, potrzebna do 4-le-

J!l>ej dziewczynki. Wiadomość: Brilhlowski 
lintel X 38, od godz, 5 do 7 wieczorem.

Heble do sprzedania tanio, mało używane, 
garnitur do salonu orzechowy, rzeźbiony, 
kredens i szafy rozb erane ozdobne, wie­

deńskie. tremo czarne i orzechowe, garni­
tur cały kryty, 2-e biblioteczki, regulator, 
stoliki do kart konsolkowe, szafki do bie­
lizny. lustra, szeslong, stół jadalny z krze­
słami, firanki i biuro. Chmielna X 52, mie- 
szkania X 8, wprost komory. 1938 
Cprzedaje się bronzowc: 1 chtarze, kan- 
fldeiabry, lampa wisząca, łóżko żelazne, ze 
sprężynowym materacem; stół i lustro do 
przedpokoju. Chłodna 40, mieszk. 8. 1568
TTo sprzedania garnitury czarne i orze- 
IJohowe, stoły i łóżka orzechowe. Ulica 
Ś w i ę. tokrzyzka X 9, m, 16, w 3-m podwórzu.

Cklep wiktuałów z dystrybucją i naftą, 
(ydobrze procentujący, jest do sprzedania. 
Róg Kruezej i AVilczej X 11.______ 1906
Cklep wiktuałów dobrze procentujący, sa­
rniego pieczywa sprzedaje się za 16 rs. i 
więcej. Z powodu prawdziwej potrzeby le_ 
czenia się, jest do sprzedania. Uliea El 
ktore.lna X 39. 1919

gjanny potrzebne są, do spódnic i do 
g nauki. E o literalna. X 28_____ 2 '43
Potrzebny uczeń katolik, z porządnej fa- 
g miljl, do p. B. Lipińskiego, felczera fa- 
brycznego. w Żyrardowie. 2021

apeluszc gotowe do grube; żałoby, 
woalami, od rs. 4, poleca Sabina Fijal- 

no-.rska. Senatorska 18, wprost kościoła ŚW. 
Antoniego, w pmwórzu._______ 258_____
śz oronki do bie izny i sukien, crfejelisse, 
^źato y, fansiony, szaliki, kołnierze dani- 
tkie i d iecńino, karczki do ko-zul, kafta­
niki ranne i fartuszki w dużym wyborze 1 
tanio. Komisowy ssład Keronek ruskich, ul. 
Sinatoroka 27, mieszk. 2. w oficynie. 19 >9 
Siebie d> S) rzedania z 4 pokoi, bardzo 
jtjtanio; cnie urządzenie lub częściowo. Ul. 
Sienna X 4. od Marszałkowskiej 4 dom, 
w bramie, na dole .'vz 1.________2036_____
głoroźkg lub powozik jednokonne, z końmi 
jjjiub bez, ktoby miał do zbycia, pozostawi 
adres: Mariensztat X IB. u stróża. 2028

tlanna żądaną jest do maszyny pońezo- 
<^eznic;ej. Solee X 59, w szkole. 1788

Iianna potrzebna Jest do znaczenia bieli- 
^ny. Niecała X 6. mieszk. 14. 1819

Cotnis-voyagcr uyj_eżdż.iiącv do Rosji w 
Połowie b. m. jrzyjmujo interesy w ko- 
*l!*s i inn", z odpowiednią gwarancją. Inte- 

^ftnei zgłosić się mogą: róg Pięknej i 
Sjjrszałkowsk.ej 6F, mieszk. 18. 1747
Vklepows uzdolnione do sprzedaży nubi.i- 
‘"’1, potrzebne sa zaraz. Kauc a rs. 50 wy- 
gjjrnlna. Wi'.eza~X 11. od )—2 w południe

Kupuję, sprzedaję, zamieniam: książki 
polskie, irancuzkie i rosyjskie, oraz szty­
chy, obrazy, pasy polskie, meble, bronzy, 

zegary, dywany, i rozmaite stare przedmio­
ty B. Bolcewicz. Saski Plac X 5, róg Kró- 
lewskiej, księgarnia i skład papierń, 1241 
Fabryka fortepianów T Biernackiego, ul. 
('Krucza X 21, róg alei Jerozolimskie:, po­
leca fortepiany nowe i używane w wielkim 
wyborze, ceny nizkie, reperację wezolką i 
strojenie takowych przyjmuje. 1625

Ijrzędnilt gospodarczy, zarządzający obe- 
(Jcniu dwoma folwarkami w renomowanym 
gospodarstwie w Królestwie, życzy sobie 
prz.jąć posadę samodzielnego, od 1 Lipca 
r. b. Chlubne świadectwa i rekomendacje 
na żądanie przesyłano być mogą. Oferty 
łaskawe przesyłać upraszani pod adresom: 
Ż itory przez i*, łtusk L. P.______ ,.-94t
tłuż^coj ; oszukuje się do obsługi 2-ch 
Hoeób, umiejącej dobrze gotować i pruć. 
Ulica Mazowiecka X 11, m. 28, zastać mo­
żna od godziny 8—9 rano i on 4—-1 po po- 
łudniu. 2019_____
Kanny ; otrzebno do krawiecczyzny, j od- 
[l ręczne. Nowy-Swiat 52. ni. 13’ t'0 >4



llężatKa życzy przyjąć dziecko do piersi. 
jjUlica Czerniakowska Aó 5 — J. Sochańska.

Talon i sypialny do wynajęcia zaraz. Ul. 
ftBrncka Jw 5. mieszkania lt>. 1940

9.

Mieszkania złożone z 2 pokojów, przed­
pokoju i knchni, oraz z,pojedyńczych po­
kojów, do najęcia. Nowy-Świat 42. 190

Tuteryna złożona z 3-ch obszernych | oKoi 
jjświatlych i suchych, odpowiednia na za­
kład przemysłowy, do wynajęcia w każdym 
czasie. Smolna A- 17, drugi dom oi Nowego- 
Światu, bliższa wiadomość u właściciela. 1478

w'Drukarni Aur jera Warszawskiego — Plac Teatralny Nr 473c (nowy 5.) _ . J,03B0jeno Ęenąypoio. — Bapinasa 28 fliisapa (9 flenpa.iH; 1883 r.^.
~ Radaktor Wacław Saymanowstet.— aekretarz Redakcji Tadeusz Czapelaki.—Wydawca Gustaw Gebethner.

4 klepik wiktuałów jest do odstąpienia ka- 
Jjzdego czasu za przystępną cenę, z powo­
du słabości- Ul. Grzybowska Ań 64. 2039

Doniesienia rozmaita,
Fabryka kufrów, waliz i toreb do podró- 
|'ży Walerjana Breymeyera. Krakowsk e- 
1'rzedmieścio 22, wprost ulicy lir. Berga, 
poleca gotowy towar, od najtańszych do 
najwytworniejszych gatunków, oraz usku- 
tccznia wszelkie reperacje.145

(lężatka młoda życzy sobie przejąć dzieci 
lii ko do piersi. Ulica Hoża Ań 3n, wiado­
mość u stróża. 2003

APTEKI.
BukatyB.dzierż. Sołtykiewicza,Graniczna 10. 
Kncharzewski H.,gł.skł. wód min. Senat.ll. 
Szteyner F. apteka dwora J. C. K. M., 

Krakowskie-Przedmieście 63.
Wenda i Wiorogorski, Krak.-Przed. 47.

BŁAWATNE TOWARY.
Jarzębski L., Nowy-Świat 57.Towary tanie.
RosonbergS.Żabia wprogr.Sask.,sklep Ań6-

BROŃ I PATRONY.

Bekker K, et J., fabr. i skład hurt, (znacz, 
rab. hurt.) i detalcz. Krak.-Przed. 38.

Stapf J-, Nowy Świat 41, fabryka i strzeln. 
Ziegler Hebert, fabryka i skład, Długa 29.

BUDOWNICZY, INŻENIEROWIE.
Breslau er Michał, Długa 23 (Eldorado).

CUKIERNIE.
Salis G. daw. Ferrari, Plac Teatralny 7. 
Zawistowski J., cukiernia i specjalna 

fabr. cukrów i lodów. Plac Bracki.

CZYTELNIE.
Jeleński J., Nowy-Świat 4, Bielańska 
Krankowski, Praga, ulica Targowa 155.

dentyści.
Idzikowski, Leszno 1, od godz. 10—6. 
Neumark H., Długa 31, obok hot. Niemieck. 
NeumarkM , Tłomackie 9, dawn. Długa31.

FORTEPIANY (fabryki).
Hild J., dawniej Antoni Hofer, Elektoralna 6.

FOTOGRAFICZNE ZAKŁADY.
Krajewski Wład., Krakowskie-Przedm. 7.

FRYZJERZY I PERFUMERIA.
Szulc Teofil, Bielańska 7, hotel Ki akowski.

Warsztat duży z pokojem, zdatny na ja­
ki proceder przemysłowy, fab ykę lub 
skład, do wynajęcia zaraz. Wiadomoś? Le­

szno Aft 76. 20.J5

łlbiady prywatne po 12 rs. miesięcznie
U Aleksandria .Vi‘6, mioszk 8.185)

4 pokoje z przedpokojem i meblami, ho­
tel Angielski, lewa oficy na, drugie piętro. 
Wiadomość w składzie win p. Wartskiego.

IJotrzeba kilkunastu chłopców, do termi­
nu ślusarskiego.—Tamże są raszplo szew- 

ckie i kowalskie, oraz pilniki rozmaitego 
rodzaju do sprzedania. Marjensztadt .*»■ 20, 
w ogrodz ę po-Bern,gdyńskim. 261

s. 1,000 do wypożyczenia na dom w 
Warszawie. Grzybowska Ań 46, m. 7, od 

godziny -2—1.2017

Apartament z 7 pokoi na 2 piętrze, lub 
z 6 na parterze, z wielkim komfortem 
i elegancją, oraz węzelkiemi wygodami, do 

odnajęcia w każdym ezasie. Smolna Aó 17, 
drugi dom od Nowego-Światu. Bliższa wia­
domość u właściciela w tymże domu. 1084

1 klep z mieszkaniem i obszerną kuchnią, 
(jna kantor, zakład cukierniczy i” t. p„ do 
odstąpienia zaraz. Wiadomość: Tło i ackie 
Jft 2, w kawiarni. 20.13

Salon i sypialny, umeblowane, z usługą, 
do wynajęcia od 1-go Marca. Ul. Swięto- 
krzyzka Ań 25, mieszkania 8; tamże maszy­

na nożna systemu Pollacka i Schmidta, do 
sprzedania. 2041

Magle wiedeńskie >ą do spizedania z przy­
czyny wyjazdu. Piekarska .V» 4. 1930

2 pokoje, przedpokój I kuchnia, z wodo­
ciągiem i zlewem, do wynajęcia zaraz. 
Wiadomość na miejscu: Nowy-Świat 59, 

stróż wskaże, Inb w dystrybucji: ulica Nie­
cała Ań 8. ' 1775

TKlep o trzech otworach światłych i pię- 
0knych, z 3 stancjami, z wejściem do pi­
wnic ze sklepu, z urządzeniem gazowem i 
wodociągowem, do wynajęcia zaraz. Nowy- 
Świat Aś 42. 191

CjokOj umeblowany, z osobnym wchodem,
8 za rs. 8 miesięc/nie. Miodowa 10, m. 21.

»s. 4,200 potrzeba na spłatę Aft 1 nie-
,ruchomości. Wiadomość: Śolna 12, m. 6.

Piechowski i S-ka, Marsznłk. 60, róg PI.
Zielonego, meble nowe i uż.yw., dekoracjo 

Zaleski i sp. Marszałk. 6.3, rcb. dekoracyjn.
MUSZTARDA (fabryki).

Arthur et Co., fabryka parowa, Leszno 4.
NACZYNIA KUCHENNE I GOSPODARSKIE.
Bernstein A., Graniczna 9. meble żelazno. 

NICI I NORYMBERSZCZYZNA.
FrybosF.,Żabia4,ekl.lO,galanterja i guziki. 
GoidllussM.,Żabia l,robv ty kan w o w. i galant. 
Ludwig A.., Senatorska -496, obok Penkali. 
KUnk A., Żabia 4. galanteria i guziki.
Rotter F. et Co.,Żabia7.Pończoehy i koronki. 
Schreiber J., Żabia 3, wyroby pońezosznic. 
Wachę W., Graniczna 9, dom własny.

OBUWIE DAMSKIE (Fabryki).
Blechschmidt Stanisław, Obuwie dam­

skie, Nowy-Świat 58 i Czysta 2.
OGŁOSZENIA DO DZIENNIKÓW. 

Rajchtnan i Frendler. Senatorska 13.
OPTYCY.

Berent i Plewiński, KrakPrzedm. 65. 
Bogdański K , Wierzbowa 4. b. Hot. Aug.

PIÓRA STRUSIE (fabryki).
Gliwic F., Senatorska 20.

PISMA PERIODYCZNE (Redakcje). 
Opiekun zwierząt, Sienni 6ą.
Rola, wyd. J. Jeleński, Nowy-Świat 4. 

PIWO (składy specjalne).
Wioślarskie,M.Stypinski i sk Leszno r.Kar.

PŁÓTNA i BIELIZNA (Magazyny).
GałkowskiL.,Marszałk.59a. róg Świętokrz. 
Jankowski R., Krak.-Przod.15, dom Potoc. 
Józef i Ska, Elekt. 5. Cenniki wysyła gratis.

POŃCZOSZNICZE WYROBY (fabryki).
Haehle Gustaw, Świętokrzyska 11. 

POWOZÓW (fabryki).
Geyer Henryk, dawn. Korycki. Leszno 26. 
Hertel A., Leszno 21.
Łoretz F., Leszno 24.

Z powodu zmiany interesu, jest znraz do 
odstąpienia dystrybucja, połączona z ma­
teriałami piśmiennemi i galanterią. Wiado­

mość: Twarda Aft 8, w dystrybucji. 262

jio wynajęcia pokój duży, umeblowany, 
|)z opałem, usługą i samowarom, cena 
miesięcznie rs. 25. Chmielna 11, m. 5. 1798

Różne lokale, warsztaty, stajnie, wozo­
wnie, składy i budynki na fabrykę zda­
lne, do wynajęcia. Sienna Aś 6, za Żelazną 

pierwszy dom,1296 

Uziecko małe ktoby miał do oddania do 
piersi; ]roszę się zgłosić pod Ań 26 na 
Krakowskie-Przedmieście, do Dutkiewicza, 

stróż wsknże. 1956

Maraka z dwutygodniowym pokarmem, u
;f|.i kusz erki. Swiętojerska Ań 16. 2 50

IHispólnik z kapitałem rs. 2,000, potrze- 
f | bny jest do interesu fabrycznego. Tamże 
potrzebny dom w stosunku do rs. 35,000. 
Ofery proszę składać tak jedne jak i dru­
gie w kantorze Kuriera pod lit. W. F. AT.

U o wynajęcia zaraz n.a ulicy Hoże; Ań 3, 
przy placu św. Aleksandra, sk’epy z mie­
szkaniem obszernem, na zakład restaura­

cyjny, cukiernię i t: p., i inne sklepy na 
dystrybucję, galanteryjny, za przystępną ce- 
nę. Wiadomość na miejscu u rządcy domu.

I akuszerki A. J. jest pokój dla osoby 
(spodziewającej się słabości, lub przyje- 
zdnej na kurację. Nnwy-Świat 36. 2015

Kryński Franciszek, róg Leszna iOrlej 19- 
Michałowski P , Elektoralna?, od Orlej 1- 
Warnik Józef i syn, Orla 3.

POWOZÓW NAJEM.
Dąbrowski Ignacy, Chmielna 10. 
Gs-yer, Leszno 26, lewa oficyna, 1 piętro. 
Hotel Europejski, Krakow.-Przedmieścia. 
Hotel Paryzki, Bielańska 9.
Hotel Polski, Długa 27. 

RESTAURACJE.
Herkulanum, Krak.-Prze Im. róg Bednat. 
Snowacki Stanisław, Długi 17.
Tomasz Kosiński (pierwszorzędna), gabino* 

ty Z tortep ;inim.:, Hotel Angielski.
SZKŁO, PORCELANA, FAJANS.

S'ba’ Kyiliar31£'‘ 2 róg SenaŁ 
Schinner A., róg Senatorskiej i Bielański*! 
„ S Z U W A K S U (Fabryki). 
Gliński 45., szuw., atrament. Nowy-Świat58» 

TABACZNE WYROBY (Składy).
Greczry S., skład hurt. det. Nowy Świat 35* 
PodymowsUi St, Skład hurt , Nalerki 
Wertenstein J.. skład hurt. Przejazi 11.

UBEZPIECZENIA (Towarzystwa). 
,,Rossja“ (ogn. i życiowej Repr. Marszał. ńó 
HuskieTow.fod ognia) ,repre'.S6natQrska2&'

WINA (składy hurtowe).
Simon i Stecki, dostaw. J.C.M.,Kr.-prz.3>> 

WINA KRYMSKIE I KAUKAZKIE.
Stein Herman et Go., Marszałkowska 
Zurabow J. Gr., Senatorska 25.

ZEGARMISTRZE.
Gołembiowski J., zog. fach.. Bielańska 
Smalec Piotr, zeg. fauli.. Mazowiecki ’• 
Zawistowski K.,Wierzbowa,gmach teatr#'

ZNAKI METALOWE i PISANE (Fabryki).
Bitschan P., Długa47, i aparaty k ścieln*- 
Poznański Józef, Długa 41.

ŻELAZNE WYROBY (składy). n 
Straus A.,Długa 39 fiija Marszałkowska óO#'-

Popielec zgubioną została książeczka 
|| uo nabożeństwa, pisana na kolorowym 
papierze. Łaskawy znalazca raczy o-ldnć z» 
nagrodą jeżeli takowej żądne będzie. n» 
ulicę Czystą Aii 2, dn o. Tr pińskiej. 2^04

• -o sprzedania zaraz dom porządny, pię; 
jljtrowy, z placem 17,000 łokci, w kolonji 
Śielce pod Warszawą, As 4, tuż obok Łazie­
nek Królewskich po Łop 40 za łokieć. Hy- 
yoteka w porządku połowa szacunku może 
pozostać na gruncie. Wiadomość na miej­
scu, u właściciela Wilhelma Ba'era lub u 
p. Schellera, adwokata przysięgłego, ulica 
Tłomackie Ań 5. 2030

rklep mydlarski do odstąpienia w każdym 
nczaeio z powodu interesów familijnych. 
Cena nrzvsfopna. Ul. Żurawia Ań 12. 1912

Obiady domowe do domów 1 na mlejset 
Uj o kop. 25 i 40, potrawy przyrządzone 
na maśle. Hoża Jw 3, mieszkania 29, w ofi- 
cynie na nrawo._____  ‘z008
Administracja sprzedaży piwa radzikow- 
jiskjego ma honor podać do wiadomości ' 
publicznej, że oprócz znanych filji Marszał­
kowska Ań 58, Senatorska Aii 6, przybiła 
jeszcze sprzedaż piwa na Lesznie Nii 18. 2025

Iekcje koronek, za rs. 6 miesięcznie, 
jDluga 22, lokalu 14, prawa oficyna, dru­
ga sień 2052

Rubli 3,700 potrzeba na spłatę hypoteezną.
Nowolipie 20, front, trzecie piętro, od 

godziny 2 do 5. 2056

GALA N TER i A. 
BriinerN. S. et Co., Hotel Europejski.
Drevs Jan, Senatorska róg Bielańskiej 16 
Kaniewski W., Senatorska22. filja Senat. 6. 
StrausA.,Mnrszałk.50a, zabawki i fajerwerk. 
Wortman L., Wierzbowa 3. Miodowa 1,

GILZY (fabryki).
Ożarów et Co., Chmielna 4, wpost Belle-Vue. 

HERBATA (Składy).
Wilenkin L., Królewska 10. obok Giełdy. 

JUBILERZY.
Arszagi Józef et Co,Wierzbowa 612 (n.l). 
Korngold Nafta), Nalewki 10.
Radke G. & źiielisławski A., Miodowa 2. 
Hosenband Stanisław, Nalewki 14.

KANTORY WEKSLU. 
Tleumark Gabrjel, Miodowa 3.

KAPELUSZE (fabryki). 
Dubrowitz 7/iax, (słomkowe). Swiętojer. 30 

KSIĘGARNIE I SKŁADY NUT. 
Gebethner & Wolff, Krak.-Przed., 15. 
Orgelbrand Maur.,N.-Świat67,:.Senat. 22. 
Sennewald Gustaw, Miodowa 4.

KSIĘGI HANDLOWE (Fabryki). 
Bock Artur, Warszawska fabryka ksiąg 

handlowych, Bednarska 8. 
Haempel & Ehrling. Rymarska 8. 
Kreusch Wilhelm, Żabia 4, główny zakład 

ksiąg buchalter, istniejący od 1828 r.
■ LECZNICE DLA ZWIERZĄT. 

Warszawska lecznica. Sienna 6a.
MASZYNY I ODLEWY (fabryki).

Gerlach et Co., Srebrna 8, maszyny pomo­
cnicze dla fabryk i rzemiosł.

MEBLE (Magazyny). 
Fitzke Wilhelm, Nowy Świat 30. 
Frumkin E-cia, RybakilO, największy wy­

bór wszelkich łóżek żelaznych, kołysek, 
mebli ogrodowych itp. po cenach nizkich. 

Globus P.jKrnk -Przed. 54, wprost h. Sask. 
Otwinowski T., Nowy-Świat 38. Zakła­

dy stolarskie, tapicerskie i dekoracyj­
ne, oraz meble gotowe.

Uomumurowanego w Warszawie w środku 
miasta, wartości do 22,000 rubli, poszu­
kuje się na zamianę za plac w Warszawie, 

mający rozległości ‘ około 3,000 ł. □. Do 
p aeu tego dodane być mogą kilka tysięcy 
rubli. Adresy składać proszę przy ulicy 
Piwnej pod Aś 49 nowym, w sklepie my- 
iilarskim W. Morawskiego._____ 2053_____
Do sprzedania placu 17 tysięcy łokci, 

z zabudowaniem i ogrodem, przy ulicy 
Czerniakowskiej Ań 16, wiadomość na miejscu.

V.klep wiktuałów uo sprzedania. Ulica Le- 
>Vzno Ań 67.___________________1922

no sprzedania dom. w najludniejszej 
ezęści miasta, z frontem do budowy, czy­
niący obecnie przeszło 3,500 rs. dochodu. 

Wiadomość przy ulicy Wspólnej, pod Aż 16, 
u właściciela. 1563

Slamki ze świeżym lokarmom są u aku- 
ilłszerki. Twarda Ań 36.____________19 >4
felamki młodo i zdrowe, z bardzo obfitym

|pokarmem bez długu, u akuszerki, przy 
ulicy Marjańskiei. domu Ań 1. 2-161
klamki wiejskie, oraz niemka młoda.przy- 
jfisto na, ze śaieżyin. obfitym pokarmem, 
bez długu, u akuszerki. Plac Ś-go Ale­
ksandra 10. 2058

Sklep mydlarsko dystrybucyjno-galanferyj- 
ny, do odstąpienia. Wiadomość na miejscu: 
uliea Wazka-Freta 21._______ 1744_____

(Iruntu 106 morgów jest do sprzedania w 
(całości za rs. 5,300. częściami zaś po 60 

do 175 rs. za jedną morgę^ z młodym lasem 
sosnowym, kroków 600 od stacji drogi że­
laznej, 50 minut jazdy z Warszawy. Plan 
i szczegóły kancelarji notarjusza Józefa 
Sobierańskiego, w pałacu sądu okręgowego 
warszawsk;ego, ul. Miodowa 26 493. 1862

ńkuszerka Śliwowska przyjmuje osoby 
jispodziewające s ę słabości, w osobnych 
jsws ó.nych pokojach o t rubli ośm, troskli- 
i a opieka .zapewnia się. Uliea Kinezą, do­
mu Ai 4. —Tamże jest manika. ze świeżym 
i obfitym pokarmom. 2060
Ikuszerka wyższego zakładu z Peter- 
-Vuiirg:i. przyjmuje panie spodziewaiąc* 
się słabości. Nowy-Świat 59, drugi dom oi 
Świę'okrzvz.kioj, miesz.k. Ań 11. 2055

Do wynajęcia zaraz i od 1-go Kwietnia
;o cenie zniżonej mieszkania familijne ze 

wszelkiemi wygodam’, w cenie od 260 do 
96 rs. rocznie, oraz suteryny na zakład rze­
mieślniczy, lub 2 mieszkania. Ul. Chmielna 
Ań 19. w oficynie. 200 >

3 mieszkania z wspanalem i światłem 
wejściem, złożone z 7 pokoi, przedpokoju 
i kuchni, z urządzeniem wodociągowem i 

wygodami, dogodno i na zakład handlowy, 
biuro, magazyn mód it. p., do najęcia od 
1-go Kwietnia. Nowy-tświat 42. 192

Sl’yŻ8ł, ceter angielski czystej krwi, 6-cio 
II miesięczny, jest do s rzedanin. Senntor- 
ski Ań 6, w skła zie ’iwa radzikowskiego, 
Suka duża, u aści kawowej, zabłąkała się 

we. środę. Znalazca raczy naprowadzić do 
właściciela domu Ań 9 ul. Elektoralna, l» 
nagirdą rs. 3 1954

2 pokoje, na doi?, z meblami, pościelą, 
samowarom i obsługą, są do najęcia. Kra­
kowi kie-1’1 zedmieścic .V; ń, prawe skrzydle. 

mieszkania 28, n.a dole, stróż wskaże 21*45 
Cklep z j iwnicą, obszerny, na skład owo- 
0ców lo.b inne artykuły, do wynajęcia na 
Krakowskiem-Przedmieściu od 1 Kwietnia 
r. b. Wiadomość pizy ulicy Nowolipki Jfi ló, 
u gospodarza domu. 2042

Bom drewniany, połową murowany, w do­
brym stanie, bez długu, dochód 2,000 rs., 
do zamiany na mniejszy lub dobra. Wiado­

mość: Książęca 5, mieszkania 1. 1616

Bomy dwa murowane, 3-piętrowe, z ta- 
kiemiż oficynami, na ul. Twardej, oraz 
plac na ul. Dzielnej, są do sprzedania z wol­

nej ręki, na dogodnych warunkach. Wia­
domość u adwokata Hoffmana, ulie.i Gra- 
iczna Aś 8. 1863

Kolenja z ogrodem za Wolskiemi rogat­
ka mi, do sprzedania lub wydzierżawienia. 
Wiadom.; Nowogrodzka Ań 20,u, m. 14, 1974

Cklep wiktuałów jest do odstąpienia w’ 
'knżiirm czasie. Nowowiejska Ań 4 nowy.

U o wynajęcia zaraz sklep z mieszkaniem, 
przy ulicy Mazowieckiej Ań 12, na ka­
wiarnię, restaurację, magazyn obuwia, skład 

wędlin” i t. p. Wiadomość u stróża, lub w 
magazynie ,ubiorów męzkich Mierzejewskie- 
go. Uiica Świętokrzyska Aiń 28, 2062

HI Grodzisku do wynajęcia od 1 Lipca 
1883 r.: 1 sklep, 2 pokoje, kuchnia, ko- 

mó ka i piwnica, za rs 200 rocznie. Sklep 
zdatny na korzenny, wiktuałów, lub wędlin. 
Wiadomość w cukierni: Żabia Jfi 5, 2019 
IJokój z meblami i opale ■> jest zar-.z do 
I wynajęcia za rs. 9 miesięcznie. Nowo­
grodzka Ań 1. róg Brackiej. 2011
ho wynajęcia ód 1-go Kwietn a r. b.

2 pokoje 1 kuchnia, na 1-m piętrze, przy 
ulicy Niecałej pod Aś 5. Wiadomość na 
miej sen,______________________ 2007_____

ieszkania poszukuje się zaraz, z 3-ch 
pokoi umeblowanych, do “Wielkanocy, w 

środku iniasti, w blizkości placu Teatral- 
negi. Wiadomość w hotelu Viktoria Ań 13. 
ffaraz do wynajęcia przy ulicy Hr. Ber- 
fjga, w domu hr. Krasińskich ]'od Aó 5-m, 
sklep z urządzeniem dla krawca, lub na po­
dobne przedsiębiorstwo. Wiadomość po­
wziąć można w iklopie A. Ryszkowskiego, 
ulica Nou*o-Si‘iintorska Ąt 7. 1 65

Ł o k n 1 c>

Sklep o dwóch otworach. 2 pokoje i 
kuchnia, 1 pokój do najęcia zaraz. Ul.

Chmielna 9. 1652

ADWOKACI PRZYSIĘGLI. 
Finkelhaus Adolf i Jan, Miodowa 6.


